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codziennie z wyjątkiem dii! 
noswiąteuznych. 
s p r e n u m e r a t y :

1 w i l*?a p r o w i n c j i
^ L f l5l£ie-?»^?5r,aWJ  ;  !> X p r a w y ^  p o c z to w ą

fcssw t- ?esiT ef ’̂ rocsnit 4 50 kwartalnie
'jjzni'- 9   ” ’ Półrocznie
^  dostawę do do-

1  zł.
O

l  .^ ^ ^ s ie o E n ie  25 et. 
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Koeznie
6
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4 n » r e n 'nn , ' r , i l  a  d a t o w a ć  m o i e  od  k a ż d e g o

a n ' e r  K o s z t u j e  -45. c e n t y .

*klesV t c . i c z y ć  s ię  w . n n a  % k o ń c e m  bądt . 
I r l a  p‘ *>“ <lź k w a r tu i i i ,  b a d i  p ł r o c z n ,  biidź

Z zam iejscową prenum eratą  z g la  ia ć  
s ie  n a le j y do A dm in is trac j i  „P R Z E ­
GLĄDU " we L w ow ie ,  przy ’ii . S y k stu  
skiej ,  L, 45. Zmiana zamiejscowej pre­
nu m eraty  na m iejscow ą  i  odwrotnie j 
nie jest  dopuszczalna.

U prasza  s ię  prenumeratę p r z y s y ła ć !  
p rzekazam i p ocztow em i,  a nie w k o ­
pertach . Osoby p rzysy łające  p ien iądze  i 
w  kopertach  raczą dopłacać  po 5 ct. 
dc każdego listu.

»b cz * r r e i iH i i i e r a to r o w ie  r a c z ą  p r z e t o  
o d s y ł a n ą  k w o tę  w t c u  s p o s ó b ,  ab y  

<!7,5'*a r ó w n o  po  k o n ie c  k tó r e g o k o l -  
P o w yż e j  w s k a z a n y c h  t e r m i n ó w .
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Miejscową prenum er. we Lwowie p rzy jm u ją  ■ 
T r w f i t a  p. J. W a ż n e g o ,  p r z y  u l .  C z a r n i e c ­
kie*© 1 2 .  T r a f i k a  p r z y  n i .  K a r o l a  L u d  w i t a  
1. 5. T r a f i k a  p r z y  n i  O s s o l i ń s k i c h  (o u o k  
L a z l e a e k  l ) i a « y )  B i n r o  D z i e n n i k ó w ,  p r z y  

u l .  K a r o l a  L u d w i k a .  1. 21. 
Rekoptsmow Redakcja nie zwraca.

Jz i ś : Tobjasza  Wyz.
Jt-ro: Podwyższenie  św.  Krz .

Aur es R edakcji I  A dm inistracji-.
U l i c a  S y k s t u s k a  L  45 .

Naczelny Eedaktor i Wydawca: jEk/Ta o ł o v « r s 3 l 3 L ± .
Długo ść  dnia  g. 12 m. 
Uby ło  dnia  3 0 min.

Przegląd polityczny.
i P r u s k i  m i n i s t e r  s p r a w  w e w n ę t r z n y c h  P u t t -  

jher z a r z ą d z i ł  n a  m o cy  u c h w a ł y  p a r l a m e n t a r -  
z d n i a  6 c z e r w c a  br .  p o d z i a ł  W.  ks .  P o z n a ń -

rę rfeo i P r u s  Z a c h o d n i c h  n a  n o w e  p o w ia ty  k tó -  
Jako o d r ę b n e  o bs za r y  a d m i n i s t r a c y j n e  p oc zn ą
° ieć od 1 p a ź d z i e r n ik a .  M i a n o w a n i e  n o w y c h  
zvdu ików ju ż  na3 t ąp i ł o ,  a  ocz yw i śc i e  s ą  to 
zys tko  s am i  N i e m c y .  J e d n o c z e ś n i e  m i n i s t e r  

„ ^ H d z i ł  t a k ż e  n o w y  podz i a ł  W ie l k o p o l s k i  na  
‘I g i  w y b o r c z e  w  t en  sposób ,  i ż by  w  k a ż d y mPr2,ew ag a  by ł a  po s t r o n i e  n i e m ie ck i eg o  żywiołu ,  

‘■locnionego w  n i e k t ó r y c h  m i e j s co w o śc i a ch  
^ . ‘‘komicie  p r ze z  ko lon izac ją .  O d p o w i e d n i a  ce lo-  
ą ^ k o m b i u a c j a  p o w ia tó w ,  w c h o d z ą c y c h  w j e d e n
Z|)rkk wyb orc zy ,  j e s t  t a k  su b t e ln a ,  że n a w e t  n a j -  
j l i n i e j  d o t ą d  p e w n e  d l a  P o l a k ó w  ok ręg i ,  s t a ł y  
J  w ą tp l i w e m i .  P r a s a  p o z n a ń s k a  w z y w a  t e d y  

^ ' a t e l s c w o  do ad rosk l iwszego  z a j m o w a n i a  s ię
“Sit,

* Pta,
■acjja w y b o rc z ą ,  a by  u s i l n o śc i ą  w  po l i tycznej

V
eJ w y n a g r o d z i ć  s z c z e r b y  n a n i e s i o n e  p r ze z

d . B a n k  z i e m sk i  p o z n a ń s k i  r o z p o c z ą ł  j u ż  sw ą  
n lab t l nośe  p a r c e l a c j ą  j e d n e j  w io sk i  N a r a m o w i c .
ttrzJ tej  s p o s o b n o ś c i  p r z y p o m i n a m y ,  że  akc je

ie
B a n k u  mm są  j e s z c z e  w  ca łości  r o z e b r a n e

f5 t e rm  n su bs k ry pc j i  u p ł y w a  za d n i  k i l ka  -
ę, le- M n i e m a m y ,  że p r z y p o m n i e n i e  to w y s t a r -  
„ ,*. dla- t y ch ,  k tó r z y  są  w  m o ż n o ś c i  w z i ęc i a

z>ału w z a c n y c h  u s i ł o w a n i a c h  b a n k u .

w  D l a  u z u p e ł n i e n i a  o b ra z u  ro k o w a ń  w s p r a -  
^ y s ł a n i a  do B u ł g a r j i  j e n .  E r n r o t h a  j a ko  ko -  

Sj ^4rza  ro sy j sk i e go ,  n o t u j e m y  że w e d ł u g  donio -  
ty^n z K o n s t a n t y n o p o l a  ks.  B i s m a r k  n i e  od rz uc i ł  

p ro ś b y  t u r ec k i e j  o p o ś r e d n i c t w o  w  tej
Uj a^ i e  u m o c a r s t w ,  l e cz  r zek ł ,  iż uch y l a  s i ę  od 
n e8o d l a  tego,  żo p r o j e k t  w y s ł a n i a  j e n .  E r n r o t h a

fiie:°r â p o w i n n a  b y ł a  po s t aw i ć  j a k o  swó j  w ła s ny ,
f Zaś w y s t ę p o w a ć  o r ę d o w n ic z k ą  p ro j e k tu  ro-

d f i ^ j 8g° ,  zw ła sz cz a  ze s a m a  R o s j a  n i e  z a w ia -
i ^ i ł a  m o c a r s t w  o t am ,  iż ż ąd a  w y s ł a n i a  sw e go  

^ ‘s a r za .
i w  -Agencja  H t . v a sa  z a p rz e c z y ł a  d o n i e s i e n i o m  o 
jjj Unrze ks.  F e r d y n a n d a  o b j e ch a ć  w s c h o d n i ą

Ułn
F e r d y n b j ech ać

, ^ ^ r j ę ;  z a p rz ec zy ł a  r ó w n i e ż  t e m u ,  że on  chce
z, Udać do s w y c h  d ó b r  n a  W ę g i , .  K s i ą ż ę  po-  
c-.-j .Q' e w Sof j i  i —  j a k  don os i  Pol. Corresp . —  

B ta r a m a  o n a w i ą z a n i e  n i eo f i c j a ln y ch  s t o ­
ki z t ymi  k o n s u l a m i ,  k t o r z v  j e s z cze  pozo ■ 
pr 1 -• .ti>Vicy. I.-OL. &orr. uodu j e ,  ze
c ,aw.d0p o d o b n i e  m o c a r s t w a  p r z y s t a n ą  n a  to ży

l i  1 11 U - . 1 .  a !  r. Ir  a  rr 17 n  f i  ł  U  I I  1 a  m  7  A  14 TŁ’  t„ / ' b e  k s i ę c i a  w s z e l a k o  z z a s t r z e ż e n i e m ,  że oweQt(jr~ L - - . . . .
, "VsUnki b c d ą  ś c i ś l e  o s o b i s t e  i c a łk i e m  pozba -  

l0ne c h a r a k t e r u  po l i t ycznego ,  
k N i e d a w n o  d on io s ło  b iu ro  R e u t e r a ,  że r z ą d  
c Ufgar sk i  p os t an o w i ł  z ł ożyć  z u r z ę d u  r e z y d u j ą -  
j  0 w K o n s t a n t y n o p o l u  b u ł g a r s k i e g o  e s a r i h ę  
? zefa za  to,  że ón za j ą ł  n i e p r z y c h y l n e  s t an o -
ty's^ ' w z g l ę d e m  t e r a ź n i e j s z e g o  p o r z ą d k u  r zeczy  

^Bułgar j i ,  i n a  j e g o  m i e j s c u  znów pos t awi ć  u -
' ttriftt e g 0 ”d a w n i e j  p r z ez  s y n od  e z a r c h ę  A n t i m o -  
U- W ów cz as  m y ś m y  to  d o n i e s i e n i e  n a z w a l i  n i e -  

[nraWdopodobnem,  a lb o w i e m  r z ąd  b u ł g a r s k i  n i e  
p r a w a  o b a l a n i a  l ub  w y n o s z e n i a  e s a r e b ó w ,

w■ j c h  d u c h o w n a  w ł a d z a  ol i ej r auje  n i e ty lk o
ga r j ą ,  l ecz  n n d to  T r a c j ą  i M a c e d o n j ą .  T e r a z

.0vviadu j e  s i ę  Pol. Corr., że w ow em  doni e s i e -
k'n
by, je j  n i e  mog ło  j u ż  c h o ć b y  d l a  t ego ,  że  e s a r e b a

b i u r a  R « u t e r a  n i e  m a  a n i  s ł o w a  p r a w d y  i

i ° z,6f  o świadczy ł ,  iż ob o w iąz k i  j e go  s ą  n a tu r y  
kośc i e lne j ,  a  z a t e m  do po l i t yk i  on n i g d y  

1 :Szać s i ę  n i e  będz i e .
(Skoro j u ż  j e s t e ś m y  z m u s z e n i  z a p rz ecz yć  

g Szy s t k im  ba jk o m ,  r o z s i a n y m  po d  ko n i e c  p r z e -  
J N » o  t y g o d n i a ,  to z a n o t u j e m y  tu  j e s zcze ,  że ks ,  

^ k s a n a e r  B a t t e n b e r g  s t an ow cz o  p r zecz y ,  j a k o ­

by  p r z e d  k o r e S p o n d e n t e m  Ti.nesu  w y r a z i ł  n a ­
dz i e j ę  p o w r o t u  do B u ł g a r j i ; w  ogó le  z t y m  k o ­
r e s p o n d e n t e m  on o k s i ę z tw ie  n ie  mówi ł .

Zjazd,  h r .  K a l n o k y ’ego  z ks.  B i sm ark i - im  we  
F r i e d r i c h s r u l i e  m a  się s t a n o w c z o  od b yć  w  ty m  
t y g o d n i u .  D z i ś  po p o ł u d n i u  ce sa r z  j e d z i e  do 
S z c z e c i n a  na  m a n e w r a  d r u g i e g o  ko rp us u .  P r a s a  
b e r l i ń s k a  n i e  p o d a j e  ż a d n y c h  n o w y c h  po g ł o ­
s ek  o d o m n i e m a n y m  z j e ź dz i e  c a r a  z c e s a r z e m ,  
c a łk i e m  o tern zami l k ł a ,  a l e  n a  g i e łd z i e  b e r ­
l i ń sk i e j  n a d z i e j a  n a  z j a z d  wc i ąż  s i ę  u t r z y m u j e .

N a  w y s p a c h  Samoa,  l e żą cyc h  n a  P o ł u d m o  
w y m  oc ean i e ,  o d b y ł a  s ię n i e d a w n o  w o j n a  n a  
m a ł ą  ska l ę ,  w sz czę t a  p r z ez  m i łu j ą c e  pokój  N i e m ­
cy.  K ró l  t y c h  w ysp ,  M a l i e t o a ,  n a ł o ż y ł  za  coś 
k a r ę  p i e n i ę ż n ą  n a  n i e m ie c k i c h  p l a n t a to r ó w .  W s k u ­
t ek  tego  n i e m i e c k a  o s k a r d a  zb l i ży ł a  do w y i p ; 
w y l ąd o w a ło  n a  n i e  500  żo łn i e r zy ,  k tó r zy  za tknę l i  
f l agę  r y w a l a  k ró l e w s k i e go ,  d r u g i e g o  w ł a d z e /  t y ch  
w y s p ,  j a k i e g o ś  T a m a s e s a ,  i og ło s i l i  go lT Ó h m  
S a m o a ń s k i m .  M a l i e t a o  po u t a r c z c e  cofną ł  s ię i 
po cz ą ł  g r o m a d z i ć  wo j ska ,  l ecz konsu lowie  a m e ­
r y k a ń s k i  i a ng io l s k i  do radz i l i  m u  z N i e m c a m i  
w  w o jn ę  s ię n ie  w d a w a ć ,  a  i s t n i en i e  d ru g in go  
k ró l a  z ł a s k i  N i e m c ó w  ign o r o wa ć .  T a k  toż się 
s t a ło .  D o w i e d z i a n o  s i ę  o t y m  w y p a d k u  z k r ó t k i e ­
go z a w i a d o m i e n i a ,  k tó r e  w  sobot ę p o d a ł  F e r g u s -  
son  izbie g m i n  w  s ł o w a c h  : , A n g l j a  uz n a j e  k r ó ­
l e m  M a l i e t ao  i z a w a r ł a  z nim : r a k t a t y “ . —  S k o ­
ro  j u ż  t en  w y p a d e k  dosze d ł  do w ia do m oś c i  
E u r o p y ,  to w y pa d ło  N ie m c o m  d ać  do n i ego  k o ­
m e n t a r z .  W i ę c  Norddeutscherha  og ło s i ł a ,  iż „kró l  
Me l i e t ao  o b ra z i ł  c e sa r z a  W i l h e l m a  p r zez  to,  że 
k a z a ł  r oz pę d z i e  N ie m c ó w ,  k tó r z y  s i ę  z eb ra l i  d l a  
u cz c ze n i a  dn i a  c e sa r sk i c h  i m i e n i n ; w y p a d a ł o  
w ięc  z a ż ą d a ć  s a t y s f akc j i  od c z a r n e g o  k ró l i ka  i 
t ak i e  po l ec en i e  da no  k o m e n d a n t o w i  e s k a d r y .  J  ik  
k o m e n d a n t  pos t ąp i ł ,  t ego  w  B e r l i n i e  n i e  wiedzą,  
być  t edy  może ,  iż j e s t  coś p r a w d y  w  do n i e s i e -  
i i i u * z  w y sp  S a m o a ń s k i e h  o w y l ą d o w a n i u  żo ł ­
n i e r z y " .  _________

1200  ang i e l s l  i ch żo łn i e r zy ,  w ię c  oczywiśc i e  ta  
g a r s t k a  w r az i e  r o z r u c h ó w  n i e  zdo ł a  ODronić 
Eu rop e j c zy ków .

Korespondencje.

Dnia,  8 b .  m.  o db y ło  s i ę  w R o t t e r d a m i e  
a n t i s o c j a l i s t y c z a e  z a b u r z e n i e  c h a r a k t e r y s t y c z n e  
z t ogo  w zg fed u ,  że w ł a ś n i e  by ło  a n t i s o c j a l i s t y -  
e z n e m ,  wówczas ,  g d y ś m y  się p r zy z w y c z a i l i  w  o- 
s t a t n i c h  c z a s a c h  do z a b u r z e ń  w y w o ł y w a n y c h  
p r z ez  soc j a l i s t ów .  —  T e g o  d n i a  w y p u s z c z o n o  
z w ię z i e n i a  soc j a l i s t ę  D e m e l a  N i e o w e n h u i s a
ZZ \\ tsA> lij-ll Gj- O Ą ęyo UTOOSy-
ści e  i w y p r a w i ć  ucz t ę .  J e d n i  t e d y  z e b ra ł ,  s ię 
w  j ak i e j ś  Kawia rn i ,  g d z i e  s ię b a n k i e t  m i a ł  odbyć ,  
i nn i  posz l i  do w ięz i e n i a .  P r z e d  k a w i a r n i ą  z e b r a ­
ł a  s i ę  p u b l i c z n o ś ć  i p oc zę t a  w y s z y d z a ć  so c j a l i ­
s t ów ,  a g d y  N i e u w e n h u i s  pok az a ł  s ię ze  s w y m  
o r s z a k i e m ,  p u b l i c z n o ś ć  z a g r o d z i ł a  m u  d rogę .  
P r z y s z ł o  tu  do ma łe j  r o z p r a w y  n a  p i ę ś c i e  ; pol i ­
c j a  o b r o n i ł a  soc j a l i s t ów  i u t o r o w a ć  s zy  im_ d r o ^ ę  
do k aw ia rn i ,  s a m a  s i ę co fnę ł a .  \ t edy  pu b l i c z no ść  
r z u c i ł a  s ię n a  k a w ia r n i ę ,  z d a r ł a  z n i s j  c z e r w o n ą  
c h o rą g i e w ,  sp a l i ł a  j ą  n a  u l i cy ,  n a s t ę p n i e  r o z p ę ­
dz i ł a  soc j a l i s t ó w  i c a ł ą  ka w ia rn i ę  z b u rz y ł a  do 
s zc zę t u .  P o t e m  zaczę ło  s ię po ca ł e m m i e śc i e  w y ­
ł a p y w a n i e  soc j a l i s t ów  i s t ą d  p o w s t a ł y  t u  i ó w dz i e  
bójki ,  aż  d op i e r o  po p ó łn o c y  u d a ło  s ię pol icj i  
p r z y w ró c i ć  po rz ą d e k  i spokój .

W  E g i p c i e  —  w K a i r z e  i A l e k s a n d r j .  —  
i s t n i e j ą  ob aw y  o to, żs  A r a b o w i e  r z u c ą  s ię m o r d o ­
w ać  E u r o p e j c z y k ó w .  W a l n a  r zeź  g i a u r ó w  m i a ł a  
w ed l e  p o g ł o s ek  n a s t ą p i ć  pod cza s  t e r a ź n i e j s z y c h  
ś w i ą t  Ba j r&mu.  J e d n a k  ś w i ę t a  t e  m i n ę ł y  spo ko j ­
n i e  T e r a z  z n ów  n o w y  t e r m i n  r zez i  n a z n a c z a j ą .  
E u r o p e j c z y c y  ż y j ą  t e d y  w  c i ąg ł e j  t r w o d z e  i u b o ­
l e w a j ą  n a d  t em ,  że  Anglja,  j uż  wyc o fa ł a  c zęść  
sw o ic h  wo jsk .  W  A l e k s a n d r j i  z n a jd u j e  s i ę  t y lko

G v t a c  9 w rz e śn i a .
(J . J .)  J a k o  s t a ł j  c zy t e ln ik  Przeglądu  z a ­

m i e r z y ł e m  podz ie l ić  s i ę  z S z a n o w n ą  R e d a k c j ą  
t e a i  sp o s t r z e ż e n i a m i ,  k tó r e  p o r o b i ł e m  w B u ł ­
gar j i ,  s k ą d  w ł a ś n i e  po k i i k o ty g o d u i o w y m  p o b y ­
c ie  wróc i ł em .  C h c i a ł e m  j eszcze  p i s a ć  z T i . n o w y ,  
a l em  s i ę  r o zm y ś l i ł ,  bo  m ó g ł b y m  mi e ć  z t e g o  
pow odu  n i e p r z y j e m n o ś c i .  W k s i ęz tw ie  J o  dn i a  
w cz o ra j s z e g o  i s t n i a ł  s t a n  ob l ęż e n i a ,  d z i e n n i k i  
z n a jd o w a ł y  s ię po d  s u r o w ą  c e n z u r ą ,  a  p a n o w i e  
u r z ę d n i c y  pocztowi ,  z n u d ów ,  bo r u ch u  p o c z t o ­
w eg o  p r a w ie  n i e  było ,  s u m i e n n i e  sp e ł n i a l i  p o l e ­
cen i e  r z ą d u  c z y t a n i a  l i s t ów ,  z w ła s z c z a  a d r e s o ­
w a n y c h  za  g r an i cę .  P r z y z n a m  s i ę ,  że  m n i e  t a  
k o n t r o l a ,  od  k tó r e j  s i ę  o d zw yc z a i ł e m  w  E u r o p i e ,  
i r y to w a ł a ,  a l e  t e r a z ,  k i edy  j u ż  je j  n i e  p o d l e g a m ,  
z n a j d u j ę  j ą  r a c j o n a l n ą  —  w B u łg a r j '  W o l n o ś ć  
p r a s y ,  s w o b o d a  s ł o wa ,  t a j e m n i c a  ' i s t ó w  —  to 
r z e c z y  p iękne ,  a le  s z k a r a d n e m i  n a z w a ć  j e  g o ­
dz iwa ,  j e ś l i  m o g ą  s z kod z i ć  o j czyźn ie .  A  w ł a ś n i e  
Bułgf . r j a  j e s t  w tern po łoż en i u ,  że  w s z y s c y  od 
p i e r w s z e g o  do o s t a tn i e g o ,  z dob re j  woli ,  czy po 
n i ewo l i ,  p o w i n n i  s ł u c h a ć  j e d n e j  wol i  i p r z e d  
ob cy m i  s ł a b y c h  s w y c h  s t r o n  n i e  w y ja w ia ć .  P a ­
n ow ie  k i e r o w n i c y  b u ł g a r s c y  dob rze  to  z r o zu m . e l i  
i d l a  t e go  k r a j  t r z y m a j ą  b i  o s t r e m  węd z id l e .  
K o r e s p o n d e n c i  z a g r a n i c z n i  s ą  pod  p r e s j ą ,  bo 
o ś w ia d cz o no  im,  że  b ę d ą  wyd a l e n i  z k r a j u ,  j e ś l i  
w l i s t a c h  s w y c h  r o z m i n ą  się z i n t e n c j a m i  r z ą d u ,  
a  oprócz  t ego  n i e  r ę czę  za  to,  ż e  i c h  r e l a c j e  n ie  
s ą  n a  poczc i e  Gzy tane ; t e l e g r a m y  r o z s y ł a  a j e n ­
c j a  H av as a ,  p o b i e r a j ą c a  od r z ą d u  subw enc j ą ,  
w ięc  do n i e s i en i a  j e j  t a k że  s ą  t e n d e n c y j n e ,  i  c z ę ­
s t o  w ręc z  k ł a m l i w e .

Z n a m  B u ł g a r j ą  p r a w i e  j a k  swo je  p i ę ć  pa l -  
‘ców,  b o m  się w nie j  z e s t a r za ł ,  a  p r z e n i o s ł e m  
s i ę  do G a ł a cu  dop i e ro  p r z e d  ro k i e m,  a l e  i t e r az  
n i e  m a  m ie s i ąc a ,  ż e b y m  w  nie j  n i e  b y ł  W ięc  
m y ś l ę ,  że do w y d a w a n i a  s ą d u  o j e j  s t a n i e  j e ­
s t e m  dość  u p r a w n i o n y .

O tóż  w ięc  z a c z n ę  od  t ego,  ż e  k s  F e r d y ­
n a n d  n i e  j e s t ,  m o j e m  z d a n i e m ,  o d p o w i e d n i m  d l a  
B u ł g a r j i  w ł a dz cą .  Z a n a d i o  on  p a n  w ie lk i ,  z a ­
n a d t o  d u m n y  d l a  t e go  d o m o k r a t y c z n s g o  l udu ,
k t ó r y  s ię s k ł a d a  7 s a m e g o  e m i n n  p r z ez  o0t t -  
t t iic cizuanięciuieuie n a w y k ł  n . r  t ylko j u ż  do t ego,
żeby s i ę  gc  o w sz y s t k o  p y t a n o ,  Me i do tego,  że-
b j  go o k a ż d ą  r ze cz  p o ż y t e c z n ą  d l a  p a ń s t w a ,
j a k  o ł a s k ę  p ro s z o n o .

Ks .  A l e k s a n d e r  z k a ż d y m  b y ł  z a  p a n  b r a t ,  
c a ł o w a ł  się,  r ę k ę  p o d a w a ł ,  t e r a ź n i e j s z y  zaś  k s i ą ­
żę o d s t r ę c z a  ch ło dem ,  k t ó r y  w i e j e  od  n i e g o ; 
p r o s t ac zkó w ,  n ‘Qn a w y k ł y c h  dc e t y k i e t y ,  a  ow sz e m  
p r z y z w y c z a jo n y c h  do  pa t r ,  t r cha lnośc i ,  on i e śm ie l a ,  
z n i e c h ę c a ,  r oz cza ro wu je .  P r z y t e m  to m a  by ć  w a ­
d ą  m ł o de g o  k s i ą i ę c i a ,  że  r a d  s ł u c h a ć  ni.) lubi .  
S t a m b u ł o w a ,  k t ó r y  z n i e m i  po p ęd z i ł  z T i r n o w y  
za  k s i ę c i e m  i d op ęd z i ł  go  w G a b ro w i e ,  z b y t  k r ó ­
t ko  u w a g ą ,  iż r z ą d z i ć  chce i r oz ka z yw ać .  W r ó c i ł  
w ięc  S t a m b u ł ó w  do f i r n o w y  i z a m k n ą ł  s ię u  
s i eb ie .  R o z w a ż n e m u  Naczewiczowi  r zek ł  z j a k i e ­
go ś  powo du ,  że  l epi ej  od n i ego  ro z u m i e  s i ę  n a  
z w y c z a j a c h  e u r o p e j s k i c h  dw o r s k i ch  i d y p l o m a t y ­
c z n y c h  i s a m  c hc e  a d w k a t o w a ó  za  so b ą  p r z ed  
g a b i n e t a m i .  B y ć  m o i e ,  n  w obu  t y c h  w y p a d k a c h  
k s i ą żę  m i a ł  r a c j ę ,  a le  nie m i a ł  je j ,  n i e  o sz czę ­
dza j ąc  a m b i c j i  l udz i  bąd:  co b ą d ź  f p ł y w o w y c h .  
N a k o n i e e  k s i ąż ę  r zek ł ,  ie t r z e b a  T u r c j i  z ap ł ac i ć  
h a r a c z ,  a to j u ż  w s z y s t k m  s i ę  n i e  podo ba ło ,  bo 
B u ł g a r z y ,  j a k o  ko n i e c  k»ńców ch łop i ,  n i e  r o z u ­
m i e j ą  o b ow ią zk u  p ł ac en i '  z a  coś,  c zego n i e  k u ­
pi l i .  N i e c h b y  t a m  z r o s z ą  k s i ąż ę  ze swoje j  k i e -

sze  ii z»p ł ac i ł  T u r c j i  h a r a c z ,  t ob y  p r z y n a j m n i e j  
n i e  bol a ło  B u ł g a r ó w ,  t y l k ob y  ich  r o z ś m ie s z y ło  ; 
a le  k i e d y  t r z eb a  n a  kon to  h a r a c z u  z e b r a ć  p o d a ­
t ek ,  to j u ż  j e s t  źle.

P r o s z ę  do t y c h  z a w e d ó w  cen j e s zcze  dodać ,  
że książę,  po n u ł g a r s k u  w ca l e  n i e  mów i ,  po ro ­
sy j sk u  ka leczy  j a k  N i e m i e c ,  t j .  śm ie s z n i e ,  a 
od zy w a  s i ę  z a w sz e  j ę z y k a m i  n i e l u b i a n e m i  —  po 
n i e m ie c k u  l ub  f r an cu zk u .  T r z e b a  z r o z u m ie ć  B u ł ­
g a ró w .  M a j ą  oni g ł ę b o k i  ża l  do Ros j i ,  go tow i  
s ą  w a l c zyć  z n i ą  do o s t a tn i e g o ,  a l e  p o m i m o  t ego  
u w a ż a j ą  j ą  za  k r a j  b r a t n i ,  j e d n o w i e r c z y ,  k t ó r y  
w p r a w d z i e  t e r az  i ch  k r zyw dz i ,  ale p r z e d t e m  d u ­
żo d o b re g o  im  z ro b i ł  i m oże  k i e d y ś  zn ów  zrobi .  
W ię c  ro z u m  po l i t y c zn y  k a ż e  im z R os j ą  w a l c zyć ,  
a l e  uczuc i e  ich bo l e j e  n a d  t em .  N i e m c ó w  za ś  i 
F r a n c u z ó w  n i e n a w i d z ą  za  to,  że  t e  na r od y ,  k tó r e  
B u ł g a r o m  nie  d o b r e g o  n i e  z rob i ł y ,  t e r a z ,  w m i ę -  
s z a w s z y  się do s p o r u  b u ł g a r s k o - r o s y j s k i e g ó ,  s t a ­
nę ły  po s t r o n i e  Ros j i .  Co im do t ego  sp o r u  i d la  
c zego  p o m a g a j ą  s i lne j  Ros j i  ? —  t ego  n a t u r a l n i e  
p o s t r a c h  b u ł g a r s k i  n i e r o z u m i o  i b i e r ze  to n a  
k a r b  r a s owe j  n  e chęc i  t e m  ł a tw ie j ,  że  o jcowie 
i d z i a d o w ie  m u  z aw sz e  opow iad a l i ,  iż F r a n k i  i 
S z w a b y  d a w n ie j  z a w s z e  O s m a n l i s o m  po m ag a l i ,  
j a k  t e r a z  p o m a g a j ą  R o s j a n o m .

W i e l k i e m  n i e s z c z ę śc i e m  B u ł g a r i i  j e s t  to,  
i e  n i e  m a  ona ,  j a k  to mó w ią ,  c z ł ow ie ka  o p a t r z ­
no śc iowego ,  M a  l udz i  z d o l n yc h  i do ść  j u ż  r u t y ­
n o w a n y c h  w s z t u c e  r z ą d z e n i a ,  a le  s ą  to w s z y s t ­
ko p r z e d s t a w i c i e l e  s t r o n n i c t w ,  n i e  z a ś  c a ł e go  
k r a ju .  Na S t a m b u ł o w a ,  N a c z e w i c z a ,  S t r a ń s k i e g o  
i i n n y c h  n i k t  w B u ł g a r j i  n i e  p a t r z y  t ak ,  j ak  
W ło s i  p a t r z a l i  na  Ca vou ra ,  j a k  W ę g r y  n a  D ea k a ,  
a l bo  j ak  H i s z p a n j a  n a  S e r r a n o .  Z w o l e n n i c y  C a n -  
kow a  s t a n o w i ą  o g r o m n ą  m n i e j s z o ś ć ,  a le  to ludzi e  
z a w z ię c i  i n ie  g a r d z ą c y  ż a d n y m  ś r o d k i e m ,  a 
p r z y t e m  m a j ą  cel  j a s n o  w y t k n i ę t y  i w i ed zą ,  że 
s i ę  im sp e c j a l n i e  op ł ac i  p r a c o w a ć  d l a  Ros j i .  Ka -  
r a w e ło w c z y c y ,  z nac zn i s  od c a n k o w i s t ó w  l i c z n i e j ­
si ,  a l e  t c h ó r z l i w i ;  b y l i b y  on i  r a d z i  c a łkow ic i e  
z l a ć  s i ę  z c a n k o w i s t a m i ,  l ecz  s i ę  o b a w ia j ą ,  i e  
a n u ż  c h y b i ą ,  tj. że  R o s j a  n i e  z a w ł a d n i e  B u łg a r j ą ,  
a  w t a k i m  r a z i e  b y ł a b y  n a  n ie  c a ł a  i ch  robo t a .  
W i ę c  się. w a h a j ą  i s ą  b e z c z y n n i ; —  czeka j a .  
J e s t  dużo  l u d z i  uc z u c i o w y c h ,  m a r z y c i e l i  w  p o l i ­
t yce  i ci  s i ę  z g r u p o w a l i  w około  R o d o s ł a w o w a  i 
z n im  r a z e m  w z d y c h a j ą  do ks .  A l e k s a n d r a  B a t -  
t e n b e r g a .  Ks .  F e r d y n a n d a  n i e  l u b i ą  za  to,  że 
s t a n ą ł  z a w a d ą  n a  d - o d z e  i ch  m a r z e ń .  S t a m b u -  
ł o w cz yc y  s ą  o p o r t u n i s t a m i ,  i d ą  od w y p a d k u  do 
uryDanku.  h in-u n»r7»^».n.  Salwa *a Tio ro»in po ­
t r z e b n e ,  a  p o t e m  j e  bez  ża l u  r z u c a j ą .  Do  t ego  
s t r o n n i c t w a  n a l e ż ą  S to i ł ów  i S t r a ń s k i .  M a ł ą  g r o ­
m a d k ę  k o n s e r w a t y s t ó w  r e p r e z e n t u j e  N a c z e w i e z  —  
spo ko jny ,  u m i a r k o w a n y ,  n i . ena r z uca j ąc y  się,  j a k  
oni  wsz ysc y .  T a c y  l udz i e  p r zy  t a k i e m  p o ło że n i u  
k r a j u  w ie l e  z a w a ż y ć  n i e  m o g ą .

J e s t  t e d y  w  B u ł g a r j i  du zo  s t r o n n i c t w ,  a le  
ż a d n e  z n i c h  n i e  u w a ż a  s p i a w y  ks.  F e r d y n a n d a  
za  swo ję  s p r a w ę .  G a b i n e t  s t a n ą ł  i j e s t  w y r a z e m  
z a w z i ę t e g o  o po ru  p r e t e n s j o m  ro sy j s k i m .  W s z y s c y  
luz ej, egenc i ,  a u t o r  r ew o luc j i  f i l i popo lski e j  S t r a ń -  
ski ,  i c z łowiek ,  k tó ry  s p r o w a d z i ł  K o b u r g a ,  N a -  
e z e w e z ,  s ą  m i n i s t r a m i .  W ię c  po zo rn i e  m oże  się 
zd aw ać ,  że  ak c j a  r o z p o c z ę t a  p r z e d  ro k i e m  idzie 
d a l e j  i r ozwi j a  s i ę  p r a w id ło wo .  T a k  j e d n a k  n i e  
j e s t .  G a b i n e t  t en  s t a n ą ł  d l a  t ego,  że  ze S t a m ­
bułu ,  g d z i s  w  s f e r a c h  P o r t y  j e s t  s i l n e  s t r o n n i c ­
two ż ycz l i w e  B u łg a r j i ,  d a n o  zn ać ,  iż b r a k  r z ą d u  
w Sofj i  bę dąc  j a w n y m  w y r a z e m  a n a r e h j i ,  b a rd zo  
u t r u d n i a  po ł oże n i e  P o r t y  w ob ec  R o s j i  i w ogóle  
t y c h  m o c a r s t w ,  k t ó r e  n a s t a j ą  n a  s u ł t a n a  na  l i t e ­
r a l n e  w y k o n a n i e  p o s t a n o w i e ń  t r a k t a t o w y c h .  Więc  
p o w s t a n i e  t ego  g a b i n e t u  w yn ik ło  z p o t r z e b y  ze 
w n ę t r z n e j ,  n i e  z a ś  z w e w n ę t r z n e j  ko ns o l i da c j i  
s t o su n u ó w .  G r u n t  pod  s o b ą  m a  on  r ó ż n o r o d n y  
i w  sk u t e k  t e go  z a u fa n i a  w  n i k i m  n i e  budz i .

W c z o r a j  zn i u s iono  s t a n  o b l ęż e n i a .  Z  t ego

Świetne małżeństwo.
N O W E L A

przez

T m  A -w iTg.so -

(C iąg  Salsay).
B a r o n  de L ó o t y !  T a k ;  p r z y p o m i n a  sobi e,  
j u ż  p a p ę  z k l u b u ! . . A l e  e zy ja j e s t e m  

órk ą p a p v ? . . .  T r z e b a  k o n i e c z n i e  w y j a śn i ć  tę  
*%tpli « o ś ć .  -

W ą t p l i w o ś ć  w y ja śn i a  s ię t ego  j e s z c z e  d n i a  
^  ob i edz i e  u  pp .  de M e r c e r r y .  _

Ozy n ie  z n a  p a n i  p r z y p a d k i e m  p a n a  de L e -  
° ly?  —  | y t a  n i b y  od n i e c h c e n i a  A d r j a m  

J e s t e ś m y  z s o b ą  n a  s t op i e  z aży łości .
■—| Gzy on t e ż  m a  c ó r k ę ?

T a t ,  j e d y n a c z k ę .
~r- W  j a k i m  w i e k u ?
p -  L a t  ze  d w a d z i e ś c i a ,  n i e  więce j .

B a r d z o  ł a d n a ,  n i e p r a w d a ż ?
T o  z a p y t a n i e  w y w o ł u j e  o g ó l n y  o k r z y k  za -

j ^ y t u  d l a '  mo je j  u ro d y  . ] .  J e s t e m  cz a ru j ą c ą ,  
s ką ,  n i e z r ó w n a n ą ;  t ak ,  n i e z a p rz o c z e n i e .  A le

5° e.° p an  de  M a r t e l l e - S i m i e u s e  p r a g n i e  s i ę  o t em  
S i e d z i e ć  ?

m . P o  k r ó t k i e m  w a h a n i u  h r a b i a  A d r j a n  z m ło -  
U eń cz y m  o g n i e m  op isu j e  n a s z e  s p o t k a n i e  w  la-

sku
*ńi

m o j ę  o d w a g ę ,  m o i e  r o z w ia n e  w ł o s y ; p r o -

b s ło ńc a co je o z ł a e a ł ;  a  s zczegó ły  t e  za-
•;r wia rozczu l a j r - cym l i r y z m e m  k u  o g ó ln e m u
u  II m  1 „  - ; . 1     -    ^ ( „ r l  ^  czdu

s t r 0
c i e n i u  s ł u c h a c z y .  N ie  z n a n o  go d o t ą d  ze

poe tycz ne j
A le  n i e  n a  t e m  kon i ec .  P a n i  de  M e r c e r e y  

u z '--inęła t ak że  w  ty m  w y p a d k u  —  n i e  t a l e n t  
^ ' e t y c z n y  j a k  h r a b i a ,  l e c z — r z a d k ą  p r z y t o m n o ś ć  

mys łu.  J a k o  w y j a ś n i e n i e  m u s z ę  doda ć ,  że  p a n ide vr w y . i a snmme  m u s z ę  uoua c ,  ze  p n m
u  MKi;eer .ey  k o c h a  b a r d z o  m a m ę  , a  od  s ze śc iu  
cli |F *1 n .'ein a ^ ' ^ z '  p a ń s t w a  P u y m a r i n ,  i to n ie

by le  j a k i c h  po wo dów .  T e g o  l a t a  by ły  t r z y  
r,]e gośc i  w  z a m k u  P u y m a r i n  j e d n a  z k s i ążę -

La  fYl 1 A '  f i  ^  r, „  r .  .  J   .  , . .  °jyi  d O i e a n s ;  d r u g a  z w ie lk i m  k s i ę c i e m  W ł o -
i 1 ILl I A wrr /-i n - — t  ’ -■ _ . .

Zlmi fc rzom; t r z e c i a  z ł o ż o n a  z ł u d z i  p os po l i t ych ,  
m y c  fus w. O tóż  k s i ę ż n a  za l i c z y ł a  p a ń s t w o

de M e r c e r e y  do t r z ec i e j  se r j i .  A  p r z y  s w o j e m  
u ro d z e n i u  i m a j ą t k u  w a rc i  on i  c z ego ś  w ięce j  j a k  
f u s ó w !

I  d l a t e g o  to,  w i d z ą c  z a p a ł  A d r j a n a ,  o d ra zu ,  
n a  poczekan iu ,  w o be c  z d u m i o n e g o  m a ł ż o n k a ,  p a n i  
de M e r c e r e y  o zn a jm i ł a ,  że  w ł a ś n i e  naza ju t rz^  sp o ­
d z i e w a  się k i l ku  osób,  a  m i ę dz y  n i e m i  p a ń s t w a  
de  L e o t y  i że  m i ło  je j  będ z i e  p o w i t a ć  t a k i e  p a n a  
de S i m ie u s e ,  j e ś l i  t e n  no t a  b e n e  n i e  boi  s i ę  k l i ku  
k l a s y c z n y c h  k w a r t e t ó w  i p r a g n i e  sp o t k a ć  b o h a ­
t e r k ę  z l a s k u  B n lo ńs k i e go .

P a n  de  M e r c e r e y  n i e  do m ie rz a ł  w ł a s n y m  
uszom.""

—  Czy t y lko  s ię du sz ko  n i e  m y l i s z ?  —  w t i ą -  
c i ł  n i e ś m i a ł o ; — j u t r o  m a m y  p rz ec i e ż  b yć  w Gy -  
m n a s e  n a  d r a m a c i e  O k t a w a  F e u i l i e t a .

—  A leż  mó j  d rog i ,  to po ju t r ze .
—  Z d a w a ł o  mi  się. . .  ż e  z a m ó w i ł e m  loże.
—  T o  ci s i ę  t y lko  m u s i a ł o  zd aw ać ,  p o w i a d a m  

ci,  i e  p o j u t r z e .
P a n  de  M e r c e r e y ,  po  o b i e d z i a - d * p i e r o  d o ­

w ie d z i a ł  się,  że m i a ł  i s t o t n i e  rację .
J e g o  zaś  m a ł ż o n k a ,  n i e  p o p r z e s t a j ą c  n a  taK 

g en i a ln e j  imp row iza c j i ,  w y g ło s i ł a  p r z e d  p.  de 
S i e m ie u s e  s z u m n y  p a n e g i r y k  d l a  mo je j  o soby .

—  I r e n a  de L ś o t y  1 a l e ż  to n a j o d p o w i e d n i e j ­
sza  d l a  p a n a  ż o n a !  W a s z e  sp o t k a n i e  w  l a s k u  
j e s t  dzdełem O p a t r z n o ś c i !

—  T a k !  to O p a t r z n o ś ć ,  —  w tó r o w a ł  jej  A -  
d r j a n .  —  Ś l i c z n i e  w y g l ą d a  n a  k o n i u !

W c z o r a j ,  po w i d z e n i u  s ię z m a m ą  p. de 
M e r c e r e y ,  p o m i m o  m i g r e n y  w z i ę ł a  się e n e r g i c z ­
n i e  do dzi e ł a .  W e r b o w a ł a  gośc i ,  m u z y k a n t ó w  i 
o 1 0 - tej  wsz ys t ko  by ło  j u ż  g o lo w e  do w s t ę p ­
n e g o  boju.

Mój  B o że !  j a k  t e ż  to  p r z e z n a c z e n i e  wisi  
n i e r a z  n a  • w ł o s k u !... G d y b y  W i r g i n j a  wspięła m i  
p a r ę  s zp i l ek  w ięce j  w e  w ło sy ,  g d y b y  T r i b o u l e t  
n i e  s t a w a ł  dęb a ,  g d y b y  pp .  d» P u y m a r i n  n ie  
z m ie sz a l i  M e r c e r e y ’ów z fu s a m i ,  p a n  de  S im ieu se  
n i e  " j ad łby  j u t ro  z n a m i  o b i a d u ,  a j a  n i e  z a d a ­
w a ł a b y m  soh i e  n a s t ę p u j ą c e g o  p y t a n i a :

—  Gzy t e ż  b ę d ę  d o p r a w d y  h r a b i n ą  de M a r -  
t e l l e - S i m i e u s e ? !

T e n  szós ty  n i e ź l e  sob i e  p o c z y n a ,  g d y b y  
k to  s i ę  z e m n ą  za k ł a d a ł ,  s t a w i ł a b y m  s to  p r z e ­
c iwko  j e d n e m u ,  że. . .  n i e  d o s t a n i e  odkosza .

29  l i s t op ada ,  10  z r a n a .
Go te ż  to by ło  n ś a d  i D am ya ł ów  z p o ­

w o d u  w cz o ra j s z e g o  obi ac i !  czy  m a  on  b y c  ofi­
c j a l n y ,  c zy  t e ż  f am i l i j n i ?  g d z i e  p o sa d z i ć  A d r ­
i a n a :  n a p r z e c i w k o  m n i e  ezy  t e ż  o b o k ?  M a m a  
g ł o s o w a ł a  za  p i e r w s z e m  do w o dz ąc ,  że  j e s t e m  
da l ek o  ł a d n i e j s z a  n a  wposl ,  n i ż  z boku ,  z w ł a ­
szcza ,  g d y  m a m  w y c i ę t ą  suk n i ę ,  (a w ł a ś n i e  b y ­
ł a m  w  s u k n  wyc i ę t e j ,  h rdz i  )j n a w e t  wyc i ę t e j  
n i ż  u  pp .  M e r c e r e y ) .  T o s i ę n a z y w a  s z tuk ’ *to-  
p n i o w a n i a l

J a ,  w i e r n a  zasadz i ł  n i e  z i w i e r a n i a  l e k k o ­
m y ś l n y c h  z w i ą z k ó w ,  c l a t an i  p o d c z a s  o b i ad u  
w c i ą g n ą ć  go w  ro z m o w ę  w y s p o w i a d a ć ,  a  t r u d n o  
p r z ec i e ż  s p o w ia d a ć  s ię f z ez  s t ó ł !

P o s a d z o n o  go wię( . °bok m n i e .
O b ia d  t r w a ł  pół toi)  go dz i ny .  P r z y  cz a r n e j  

ka w ie  był«.m j u ż  p e w n r  i e ś m y  d ’a s i eb i e  t y lko  
s t w o r ze n i .

Z a c z ę l i ś m y  rozmo§.  o po lo w an iu ,  k o n i a c h  
i po w o z a c h .  O d r a z u  p a r k o w a ł a m ,  że m a m y  
j e d n a k o w e  za m i ło w a n ia  p e a ł y .  O n  u t r z y m u j e ,  
n a p r z y k ł a d ,  że  k o ń  p o l n i en  być  s z c z u p ł y  ale 
n i e  c h u d y ,  lekk i ,  o g t  J, j a  l u b i ę  t en żo ż  s a m  
t y p ;  z g a d z a m y  s i ę  r ó w p  i pod  w z g l ę d e m  za ­
p r z ę g u :  on  n i e  z no s i  ^ n g i c h ,  a n g i e l s k i c h  c u ­
gów,  a  p r z e c i w n i e ,  ta J a k  i j a , l u b i  z a p r z ą g  
k r ó tk i ,  j a k b y  ś c i ś n i ę t y .  Z d s j e  się,  że by ł  n i eco  
zd z i w io n y  m o j ą  k o m p e &cją w  t j m  p r z e d m i o ­
cie. . .  z d z i w i o n y  i z a e h r p d n y  z a r a z e m .  J a  w za ­
m i a n  o c z a r o w a n ą  j e s t 11 c z e m  i n n e m .  A d r j a n  
p o s i a d a  d o b r a n ą  s fo r ę  ° ś m d z i e s i ę c i u  g ońc zy ch  
P o lu j e  n i e m i  n a  dziki .

O p i s a ł  m i  s z c z e g ° w o  swó j  s t r z e l e ck i  ko -  
s t j u m :  k u r t k a  k o l o r u ^ w i ę d ł y c h  l i ści ,  wy łog i  i 
kieszei  .,, n i e b i e s k i e ,  g^k i  w  k s z t a ł c i e  k ł ó w  d z i ­
ka.  B ę d ę  m o g ł a  stv, 'zyd d l a  s i eb i e  coś  c u d o ­
w n e g o  w  t y c h  o d c i e n ch .  M a r z ę  j u ż  o s t o s o w a ­
n y m  k a p e l u s z u !  A c h S lly b y  j e s zc ze  m o j a  p r z y ­
j ac i ó ł ka ,  Ces i a ,  upary^A sob i e  m ęż a  z l a s e m  
o e ł n y m  l e l en i ,  w  oko !aph  P a r y ż a .  P r z y j e ż d ż a ­
ł a b y  do n a s  n a  d z i k i a  g o n i ł a b y m  w  ich k n i e ­
j a c h  s a r n y  i j e l e n i e  fle b y ło b y  d w ó c h  s z czę ś l i ­
w s z y c h  k o b i e t  p o d  s ł cpm l  D o b r a  sob i e  j e s t e m  1 
m ó w ię  o t y m  p a n u ,  }  g d y b y  j u ż  j e g o  80  g o ń ­
c z yc h  n a l e ż a ło  do m e l

B a !  p o d o b a j ą  r s i ę  w  n i m  n i e  s a m e  t y l ­
ko j e g o  go ń cz e !  M f d  d l a  mn ie ,  o p ró cz  t ego ,

j e s z c z e  j e d e n  u r c k  J e s t  w ie c z n i e  z a j ę ty ,  z a o r a -  
c o w r n y .  W i e l k a  to r ę k o j m i a  p r z y s z ł e g o  n a s z e g o  
s zczę śc i a .  P o w o d e m  b o w i e m  z n u d z e n i a  i n i e s m a ­
ków,  w k r a d a j ą c y c h  s i ę  t a k  czę s t o  w  m a ł ż e ń s t w a  
z na sza j  s fe ry ,  j e s t  b e z c z y n n o ś ć  męż ów .  A d r j a n  
n i e  m a  ch w i l i  sw ob od ne j .  Ozas  i u m y s ł  j e g o  o d ­
d a n e  s ą  r z e c z o m  p o ż y t e c z n y m  i w y t w o r n y m  : j e s t  
c z ł o n k i e m  t o w a r z y s t w a  s t r z e l a n i a  do go ł ęb i ,  to-  
w a r z y a t w a  ł y ż w i a r s k i e g o ;  n a l e ż y  do k lu b u  s t r z e l ­
ców,  dc k lu b u  w ioś l a r zy ,  a  o b ow ią zk i  t e  w y p e ł ­
n i a  z p r z e j ę c i e m  się,  z c a ł ą  s u m i e n n o ś c i ą .  W s z y s ­
t ko  to b a r d z o  p i ę kn i e ,  l e cz  p o z o s t a w a ł a  j e s z c z e  
j e d n a  wą tp l iwość . . .  co do p r z e k o n a ń  po l i t y c z n y c h .  
0 !  to m oż e  w a ż n i e j s z e  od sp o r tu .  N ie  c h c ę  mi eć  
pod  t j m  w z g l ę d e m  ż a d n y c ń  z m a r t w i e ń ,  an i  z a ­
w o dó w ,  t ak  j a k  m o j a  b i e d n a  m a t k a .

T r z e b a  b o w i e m  wied z i e ć ,  że  o jc i ec  mó j  n a ­
l e ża ł  do s t a r e j ,  n i e p o k a l an i e ,  m o n a r e h i c z n e j  r o ­
d z i n y ,  m a m a  t ak że .  P o b r a l i  się.  Z p o cz ą t k u  
w sz y s t k o  s z ło  do b rz e ,  a i n a d a l  z a p e w n e ,  b y ł o ­
by  posz ło  w yśm ie n i c i e ,  g d y b y  p a p a ,  około ro k u  
1865  n i e  p r z e s z e d ł  na g l e ,  n i e s p o d z i e w an ie ;  n a  
s t r o n ę  C esa r s tw a . . .  n ie  z z a sad y ,  o n i e !  ale. . .  
p r ze z  d o b ro ć  s e r c a :  P a p a  m a  z ło t e  s e r c e  i w  d o ­
d a t k u  u b ó s t w i a  swo jog o  b r a t a  A r m a n d a .  Otóż  
t e n  b r a t ,  ( dz i ś  g e n e r a ł  i ywiz j i ) ,  w ó w c z a s  by ł  
z a l e dwie  k a p i t a n e m  i n i e  a w an so w a ł . . .  d l a t e g o  
t ylko,  że p a p a  od  g r u d n i o w e g o  z a m a c h u  n i e  p>- 
s t a ł  t e s zczo  n o g ą  w T u i l e r j a c h .  B i e d n y  s t r y j  p o ­
c z e rn i a ł  ze z g r y zo ty ,  no  i p a p a  w id z ą c  to,  z g o ­
dz i ł  s i ę  p r z y j ą ć  za p ro s z e n i e ,  n i e  do ść  n a  t em ,  
ob i ec a ł  n a w e t  p r z e d s t a w i ć  m a m ę .

B y ło  i,o p r s w d z i w e m  z w y c i ę z t w e m  d l a  c e ­
s a r s t w a :  r ó d  m a m y  b y ł  od  w ie kó w  p o d p o r ą  B u r -  
bo now  !

D z i eń  n a z n a c z o n y  n a  owę  w s t r ę t n ą  p r e z e n ­
tac j ę ,  m a m a  p r z e b y ł a  we  ł z a c h .  W  d r o d z e  j u ż ,  
n a  s a m y m  ś r o d k u  P o n t - R o y a l ,  c h c i a ł a  w y s i a d a ć  
z k a r e t y  i w r a c a ć  do  d o m u  p i eszo ,  w  a t ł a s o ­
w y c h  b i a ł y c h  t r z e w i k a c h  p r z y  d w u d z i e s t u  s t o-  
p n ' a e b  m r o z u !  A le  p a p a  zw yc i ęży ł .  W d w a  t y ­
go d n i e  po t e m ,  mój  s t r y j  A r m a n d  b y ł  u d e k o r o ­
w a ny ,  w  p ó ł  r o k u  z o s t a ł  s z e f e m  s z w a d r o n u ,  a 
w cz eś n i e j  j e s zc ze ,  bo z a r a z  n a z a j u t r z  po owej  
w izyc i e  w T u i l e r j a ch ,  d r z w i  w ie lu  domów z a ­
m k n ę ł y  s ię p r z ed  m o i m i  ro d z i c am i .

P a p a  n i c  sob i e  z t e go  n i e  rob i ł ,  to j e s t  
p r z e c i w n i e ,  r o b i ł  sob i e  o t y l e ,  że  m u  z t e m  b y -

p ow o d u  w m i a s t a c h  b u ł g a r s k i c h  g r a ł y  m u z y k i  i 
s t r z e l a n o  z a r m a t .  T e r a z  w s z y s t k i e  n a m i ę t n o ś c i ,  
c h o w a n e  d o t ą d  pod  ko rc em ,  z a p ł o n ą  s w o b o d n a  
J u ż  dz i ś  o t r z y m a l i ś m y  z R u s z c z u k u  k i k a  s w i s r -
k ow  p o l i t y cz ny ch ,  k t ó r e  z aczę ły  w y c h o d z i ć .  W s z y ­
s tk i e  o ne  o s t ro  k r y t y k u j ą  r z ąd ,  a n i e k t ó r e  z ntey- .  f
K o b u r g a  n a z y w a j ą  i n t r u z e m .

Z całe j  R u m u n j i  e m i g r a n c i  b u ł g a r s c y  wra Ą^Ą -
ea j ą  do k s i ę z t w a  —  p e w n ie  n ie  po  to,  ż e by  t a m  
sp o ko jn i e  p r a c o w a ć  n a  k a w a ł e k  c h l e n a

Poznańskie miasteczka,,
R z ą d  p ru s k i ,  j e że l i  z a w i e r z y ć  m a m y  d o n i e ­

s i e n i o m Gazety K otońskiej, no s i  s i ę  z m y ś l ą  z a ­
l i c z en i a  w s z y s t k i c h  m a ł y c h  m i a s t e c z e k  w  P o -  
z n a ń s k i e m  do r z ę d u  ws i .  W  g r u n c i e  r z e c z y  z d a ­
w a ł ob y  s ię,  że  t a  r e f o r m a  j e s t  d r o b n o s t k ą  a d m i ­
n i s t r a c y j n ą  i n i e  m a  ż a d n e g o  p o l i t y c z n e g o  z n a ­
cz en i a .  T y m c z a s e m  w ł a ś n i e  n i e  a d m i n i s t r a c y j n o ,  
a l e  p o l i t y c z n e  w z g l ę d y  s k ł a n i a j ą  r z ą d  p r u s k i  do 
t ego  k rok u .  I d z i e  m u  m i a n o w i c i e  o t o ,  a b y  m a ­
ł e  m ia s t e c z k a ,  p r z e o b r a ż o n e  w o sa dy  w ie j s k i e ,  
a  w ięc  p o z b a w i o n e  pewmej  s a m o d z i e l n o ś c i  a d m i ­
n i s t r a c y j n e j ,  k t ó r e j  u ż y w a j ą  j a k o  m i a s t a ,  p o d l e ­
g a ł y  ś c i ś l e j s z e j  k o n t r o l i  i w i ę k s z e m u  w p ły w o w i  
l a u a r a t ó w  p r u s k i c h ;  ab y  w ięc  z a r z ą d z e n i a  ger^ 
m a n i z s c y j n e  r z ą d u  s n a d n i e j  m o g ł y  być  w  n : c b  
p r z e p r o w a d z o n e ;  ab y  s ł o w e m  p r z e s t a ł y  b y ć  „ roz-  
s a d n i k a m i  p o l s k im i " .

Oo p r a w d a ,  to d op i e r o  z t e g o  z a m i a ru  
w ła d z  p r u s k i c h  d o w i a d u j e m y  się ,  że d r o b n e  m u -  
s t oczka ,  a z a t e m  o s a d y  p e ł n e  ży dów  i z a l u d n i o ­
ne  p r z e w a ż n i e  t y lko  ży d am i ,  s ą  g d z i e k o l w i e k  n a  
z i e m ’ po lsk ie j  „ r o z s a d n i k a m i  p o l s k o ś c i 1'. G d z i e ­
i ndz i e j  m a j ą  s i ę  u n a s  r z e c z y  w ł a ś n i e  o d w r o ­
tni e .  I  t ak  n.  p .  w  Ga l i c j i  o r d y n a c j a  w y b or cz a  
S c h m c r l i n g o w s k a  u w a ż a ł a  d r o b n e  m i a s t e c z k a  za 
o g n i s k a  „n i e m ie ck i e j  cyw i l i z ac j i " .  W  P o z n a ń s k i e m  
m a j ą  s i ę  w id a ć  r ze czy  i n acz e j .

Z a m i a r  r z ą d u  p r u s k i e g o  p r zeds t awia ,  i m o ­
ty w u je  p o z n a ń s k i  k o r e s p o n d e n t  Gaz. K otońskiej 
w  n a s t ę p u j ą c y  s p o s ó b :

„Do l i c z n y c h  s z k o d l iw y c h  p r z e k a z ó w  d a ­
w n e j  Polnische W irth scha ft , z k t ó r y c h  p r o w i n c j a  
n a s z a  d o t ąd  j e s z c z e  w y l ec zy ć  s ię n i e  zdo ł a ł a ,  
n a l e ż y  n a d m i e r n a  i l ość  m i a s t  i m i a s t ec ze k .  P o ­
n i e w a ż  p o s i a d a n i e  m i a s t a  z a p e w n ia ł o  w ła ś c i c i e ­
l o w i  w i ę k s z e  d o ch od y ,  n i ż  j e  w ie ś  d a w a ć  m o g ł a ,  
p o z a k ł a d a l i  w ięc  po l s cy  w ie lm o ż n i  p a n ó w , e  w i ę ­
cej  u i e r ó w n i e  m i a s t  n i ż  z a c h o d z i ł a  p o t r z e b a .  
B i e d a  i s ł a b e  m i a s t  t y c h  z a l u d n i e n i e  s p r a w i a j ą  
w r a ż e n i a  f a t a l no ,  a  k o sz t a  a d m i n i s t r a c y j n e  są  
n i e r ó w n i e  w ię k s z e  n i ż  ws i .  Z t ego  p o w o d u  r z ą d  
Ł amien i ł  j u ż  10 m i a s t  na ws i e ,  k i l ka  za ś  p o d o ­
b n y c h  z a m i a n  j e s t  j u ż  p o s t a n o w i o n y c h " .

„ N a t u r a l u ą  j e s t  r z ec zą  —  p is ze  da l e j  k o ­
r e s p o n d e n t  —  że r z ą d  n a p o t y k a  p r z y t e m  n i e k i e ­
dy  n a  s i l ny  opór ,  p o n i e w a ż  w  ka żd e j  m i e j s c o ­
w ośc i  i s t n i e j ą  k o ł a  i n t e r e s o w a n e , k tó r e  wo lą  
m i e s z k a ć  w  m i e ś c i e  an i że l i  n a  wsi ,  i p r z e c i w k o  
t ak ie j  „ d e g r a d a c j i "  sw e g o  m i e j s c a  z a m i e s z k a n i a  
w y s t ę p u j ą  z c a ł ą  e n e r g j ą .  M i m o  to u da ło  s ię j u ż  
j edDak  w 10 p r z y n a j m n i e j  w y p a d k a c h  o r d y n a c j ę  
m r n j s k ą  za s t ą p i ć  o r d y n a c j ą  w ie j s ka ,  n.  p. w Ka -  
m i o n n  e, K e m b ł o w i e  W i l c z y n i e ,  Ż e r n i k a c h  i Ł e ­
kn i e ,  a  o b e c n i e  da j e  s ię s p o s t r z e d z  w  t y m  k i e ­
r u n k u  p r ą d  co r az  s i l n i e j s zy .  J e ż e l i  p r z e t o  w n a j ­
b l i ż s zy m  cz a s i e  z a c z n ą  0ję m n o ż y ć  w ia d om o śc i ,  
że  to l u b  owo m i a s t e c z k o  zo s t a ł o  z&mienione  n a  
w ie ś  ( c z eg o  n.  p.  sp o d z i e w a ć  s i ę  n a l eż y  po B a ­
r a n o w i e  i Ł o p i e n n i e ) ,  to w  w y d a r z e n i u  t em ,  w 
i n n y c h  p r o w i n c j a c h  n i e z w y c z a j n e m ,  n i e  t r z e b a  
b ęd z i e  u p a t r y w a ć  do w o du  g r o ź n e g o  e k o n o m i ­
c z n e g o  u p a d k u  K s . ę z tw a ,  lecz r acze j  p o m y ś l n y  
s k u t e k  r z ą d o w y c h  u s i ł o w a ń ,  z m i e r z a j ą c y c h  do 
u s u n i ę c i a  n i e d o g o d n o ś c i ,  s p o w o d o w a n y c h  p r z ez  
n i e r o z s ą d n ą  c hc iw oś ć  po lski e j  s z l a ch ty .  L i c z b a

ło  w y g o d n ie ,  z n i e ś ć  n i e  m o ż e  ś w ia t a  a k lu b  m u  
z a w s z e  p o z o s t a w a ł :  A le  d l a  m a m y ,  św ia t ,  to 
w sz y s t k o  i n a  p o c i e s z e n i e  n i e  m i a ł a  n a w e t  
J o c k e y - G l u b u .

„ P r a n i e "  w s z y s t k i e  t e  d r z w i  z a m k n i ę t e ,  o- 
t w o r z y ł y  s ię p r z e d  n i ą  co p r a w d a ,  od c z a s u  j a k  
m a m y  R z e c z p o s p o l i t a .  T a k  „ p r a w i e " ,  a le  n i e  
w s z y s t k i e .  W s z y s t k i e  o t w o r z ą  s ię d op i e r o  p r z e -  
d e m u ą  i to n a  ośc i eż ,  g dy  z o s t a n ę  h r a b i n ą  de 
M a r t e l l e - S i m i e u s e .

Z a c h o w a n i e  s i ę  po l i t y c zn e  M a r l e l l e - S i m i e u -  
8e ’ćw  by ło  bez  z a r z u t u  od s a m e g o  p o c z ą t k u  b i e ­
ż ą ce g o  s t u l ec i a .  P o d c z a s  o b y d w u  C e s a r s t w  n i e  
z a c h w ia l i  s ię  an i  o w łos .  R ód  i ch  n i e z a p r z e c z e -  
n i e  1 n i e z b i c i e  s i ę g a  p o c z ą t k u  N I W  wieku .  M a t k a  
A d r j an a . . .  D o b r a  sob i e  j e s t e m !  n a z y w a m  go już 
A d r j a n e m ,  t r o c h ę  za  wcześn i e . . .  o tóż  j e g o  m a t k a  
by ł a  z d o m u  P r e e i g n y  L a r o e h e .  A d r j a n  n a p i s a ł  
o swo je j  g e n e a l o g j i  m a ł ą  b r o s z u r k ę  w y d a n ą  w s tu  
e g z e m p l a r z a c h  z k o l o r o w a n y m  h e r b e m  n a  wk ład ­
ce -! M a m  j ą  i u m i e m  p r a w i e  n a  p am i ęć .  W  t y m  
dzielę.-; n a  p o d s t a w i e  a u t e n t y c z n y c h ,  a r c h i w a l n y c h  
f a k t ó w  d o w i e d z i o n e m  j e s t ,  że  A d r j a n  j e s t  t r z e ­
c i m  h r a b i ą  f r a n c u s k im . . .  t r z e c im ,  n i e  c z w a r t y m  
W  taki  h  r z ec zac h ,  to  r ó ż n i c a  n i e  m a ł a .

W i e m ,  że s z l a c h e t n o ś ć  s e r c a  i w zn io s ł o ść  
u c z u ć  to wiel e ,  b a r d z o  w m le  n a w e t ,  a i e  n i e  zgo ­
dzę  s i ę  n i g d y  żeby  to m i a ł o  być  w s z y s t k i e m ,  
w sz a k  i s z l a c h e c t w o  m a  n i e p o ś l e d n i e  zn ac ze n i e ,  
s z cze gó ln i e j  t e r a z ,  p r z y  t y m  n i e z n o ś n y m  k i e r u n ­
ku  d e m o k r a t y c z n y m !

T y l e  co do u r o dz e n i a .  M y ś l a i a m ,  ż e m  się 
j u ż  z a ł a tw i ł a  ze  w s z y s t k i e m ,  l ecz  u ie ,  p a t r z ę  
w  mój  w a c h l a r z y k . . .  a  t r z e b a  w ied z i e ć ,  że bo jąc  
s ię c zegok o l w ie k  z a p o m n i e ć ,  w y p i s a ł a m  sobi e  
po p o r z ą d k u  w sz ys tk i e  p r z e d u g o d n e  pu n k t a  n a  
m o i m  w a c h l a r z u ,  o tóż  n a  s a m y m  k o ń c u  sp i s u  
b y ł a  t a m  j e s z c z e  j e d n a  r z e c z  i wca le  n i e  b ł a h a  
w  s p r a w i e  t a k  w ie lk i e j  wag i ,  j uk  m a ł ż e ń s t w o ,  
n i e  ma  d r o b n o s t e k .  C h o d z i ł o  o w to rk i  w T h e a t r e -  
Frsnęjf t i s .  O d d a w n a  j u ż  m a m  o b i e c a n e ,  że  j a k  
j a k  w y j d ę  za  m ąz ,  m a m a .  co d ru g i  p o n i e d z i a ł e k  
o d s t ę p o w a ć  mi  będz i e  swo ję  l ożę  w  O p e r z e .

A l e  p o z o s t a w a ł  j e s z c z e  w t o r e k  w  T h e a t r e -  
F r a n c a i s .  T en  w to re k ,  to J o c k e y - C l n b  m a m y .  
W o l a ł a b y  r acze i  w y r z e c  s i ę  s w o je g o  s p o w i e d n i ­
ka.  n i ż  loży  w t y m  dn iu .

(C,  d. n . )
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m i a s t  w  na sz e j  d z i e l n i c y  wy n os i  o b ec n i e  137 
( n a  P o m o r z u  j e s t  i ch  t y lko  73),  t. j .  j e d n o  m i a ­
s t o  n a  3,7 mi l  k w a d r a t o w y c h  a l bo  n a  o k rą g ł e  
1 8 .0 00  d u sz  ogó lne j  l u d n o ś c i  K s i ę z t w a ,  pod czas  
k i ed y  w i n n y c h  p r o w in c j a c h  m o n a r c h j i  p ru sk i e j  
j e d n o  m i a s t o  p r z y p a d a  d o p i e r o  n a  5 mi l  k w a ­
d r a t o w y c h  i n a  20  000  d u s z “ .

Wpstawa krajowa.
( W ystm va bydła rogatego.)

W y s t a w a  b y d ł a  r o g a t e g o  d a ł a  n a m  dość  
pe łn y ,  choc i aż  n i e  n a j z u p e ł n i e j s z y  ob raz  tej  g a ­
łęzi  g o s p o d a r s t w a  k r a j o w e g o ,  a  g d y  m i n ę ł a  c h w i l a  
k r y f y c z u a  w y r o k o w a n i a  ju r y  i s ą d  na sz  n i e  m o ż e  
być  u w a ż a n y  za  w y d a n y  w celu  w p ł y w a n i a  na  
r e z u l t a t  w y ro k u ,  w o ln o  n a m  p rz y j r z e ć  s i ę  b l i że j  
w s p o m n i a n e m u  o b ra zow i .

By d ło  w y s t a w i o n e  dz i e l i ł o  s i ę  n a  p i e r w s z y  
r z u t  o aa  n a  t r zy  w ie lk i e  g ru p y ,  k t ó r e  s i ę  w p o ­
c z ą t k a c h  p o c h o d z e n i a ,  j a k  w ce lu  o s t a t e c z n y m  
w y r a ź n i e  o d r ó ż n i a j ą ;  s ą  p o ś r e d n i c t w a ,  kcóre 
sp r z e c z n o ś c i  ł ą czą ,  i n n e m i  s ł o w y  n i e u z a s a d n i o n e  
k r z y ż o w a n ia ,  k t ó r y c h  j e d n a k  Sft W y s t a w i e  nie  
Widz i e l i śmy ,  co św ia d cz y ,  że  o g ó ln e  pojęc i e u-  
m i e j ę t n e j  hod ow l i  b y d ł a  o s . a t n i e m i  l a ty  s i ę  p o d ­
n io s ło  o k i l ka  s zc ze b l i  do go ry

G r u u y  te  s ą :  b y d ł o  n i z inne ,  by d ło  g ó r s k i e  
i b y d ło  bez  w y r a ź n e g o  t ypu  czyl i  r a sy ,  k tó r e  n a  
n a s z e j  z i emi  r o ś n i e ;  byd ło ,  w z g l ę d e m  k tó r e g o  
s t a n o w c z o  tw i e r d z i ć  n i e  moż em y ,  o ile ono  j e s t  
u na s  a u t o c h t o n  l ub  s k a r ł o w a c i a ł y  i z e p s u t y  
p r o d u k t  p r a c y  n a s z y c h  o jców,  j e d n e m  s ł o w e m ,  
b y d ł o  k r a j ow e .

B y d ło  n i z i n n e  na j l i c zn i e j  by ło  n a  W y s t a ­
wie r e p r e z e n t o w a n e .  U p o d o b a n i e  p o w o ł a n y c h  i 
n i e p o w o ła n y c h  h o d o w c ó w  w b y d l e  h o l e n d e r s k i m  
d a t u j e  s i ę  u  n a s  od l a t  b l i s ko  40.  W t e d y  p o ­
w s t a ł y  p i e r w s z e  w k r a j u  p e p i n i e r y ,  z k t ó r y c h  s ię 
h o d o w l a  h o l e n d r ó w  czys t e j  k rw i  i w  k r z y ż o w a ­
n i a c h  s z e r c k o  rozg a ł ęz i ł a .

J a k  p r z y  ka żd e j  ho d ow l i  c z y s t e j  k rw i ,  n a ­
s t ą p i ł o  z c z a s e m  p r z e s z l a c h e t n i o n i e  by d ł a ,  k tó r e  
s i ę  w yro dz i ł o  w a n u z m a l n y m  r o z w o ju  p o j e d y n ­
cz y c h  o r g a n ó w  i r ó w n o  p o s t ę p u j ą c e m  o s ł a b i e n i u  
d r u g i c h .  W  ho do w l i  b y d ł a  h o l e n d e r s k i e g o  z n a ­
czy  to  z a zw y cz a j  —  w y d o s k o n a l e n i e  o r g a n ó w  
m l e c z y c h  i o r g a n ó w  z n i e m i  w  zw iąz ku  zo s t a  
j ą c y c h ,  a  r ó w n o c z e ś n i e  z w ę ż e n i e  k l a ik i  p i e r s i o ­
wej ,  s u b t e l n o ś ć  s z k i e l e t u  i t. p.

W  sk u t e k  z m i a n y  k o n j u k t u r  h a n d l o w y c h  i 
c z ę s t o  w s k u t e k  s t a n u  h i g i e n i c z n e g o  byd ł a ,  byl i  
h o d o w c y  z m us ze n i ,  a l bo  do k r z y ż o w a n i a  z od-  
m i e n n e m i  r a s a m i ,  a l bo  do p r z e j ś c i a  n a  h o d o w a ­
n i a  b y d ł a  tej  s a m e j  r a s y  t,j t e go  s a m e g o  p i e r  
w o t n e g o  t y p u ,  l ecz  z p r z y m i o t a m i  w  i n n y m  a i e-  
r u n k u  r o z w in i ę t e m i .  Ż b y d ł a  li t y l ko  m l e c z n e g o  
u s i ł o w a n o  w y h o d o w a ć  byd ło  do ł a t w e g o  op as u ,  
l u b  n a w e t  do ro bo ty  z d a tn e .  Obok  z p o c z ą t k u  
z a p r o w a d z o n e g o  b y d ł a  h o l e n d e r s k o - a m s t e r d a m -  
sk i eg o  j a t o  n a j w y b i t n i e j s z e g o  —  i n i e c h  n a m  
w o l n o  będz i e  po w ie d z i e ć ,  j e d n o s t r o n n e g o  w y r a ­
zu m l e k o d a j n o ś c i , — h o d o w a n o  w  k r a j u  Daszyra  b y ­
dło  h o l e n d e r s k o - f r y z y j s k i e ,  do  a m s t e r d a m ó w  n a j ­
b a r d z i e j  zb l i ż on e ,  le cz  w  s k u t e k  s ze r s ze j  k l a tk i  
p i e r s i o w e j  i p o t ę ż n i e j s z e g o  s z k i e l e t u  do op asu  
k w a l i f i k o w a n e g o  i do rob o r y  z d a t n e g o ;  p o t e m  
h o l e n d r o - o l d e n b u r g ó w  i O l d e n b u r g ó w  czys t e j  k rw i ,  
k t ó r e  c e c h ę  j e d n o s t a j n e j  m lekoda jnofec i  j u ż  z u ­
p e ł n i e  s i r a c i ł y , |  a r a cze j  s i ę  p r z e d s t a w i a j ą  . ,ako
1j do opa.su i crK v> JTffTTJ IffCz;
ob ok  t ego  j e s z c z e  i r o l n i c ze .  Z a  t e m i  p r z y c h o ­
d z ą  w i i s t e r m a o r s y  i i n n e  od m  a r y ,  k tó r y c h  w  cem 
mi e j s c u  w y m i e n i a ć  n i e  p o t r z e b u j e m y ,  bo n a  W y ­
s t a w i e  n i e  by ły  r e p r e z e n t o w a n e .  W  i n n y m  zaś  
k i e r u n k u ,  w  k t ó r y m  w z g l ą d  n a  r o b o t y  z u p e łn i e  
j e s t  w y k l u c z o n y m ,  t y lk o  do  t uc zu o śc i  i ubok  t e ­
g o  do m l e c z n o śc i  dążono ,  h o d o w a n o  s h o r t h o r n y  
i i c h  k r z y ż o w a n ia .

W s z y s t k i e  t e  o d m i a n y  w i d z i e l i ś m y  n a  W y ­
s t a w i e ;  w i d z i e l i ś m y  j e  w ł a d n y c h ,  a  n a w e t  
w  p r z e p y s z n y c h  ok az a c h .

T y p  a m s t e r d a m s k i  z a p r e z e n t o w a n y  by ł  p r zez  
s t a r ą  i w ca łe j  P o l s c e  z n a n ą  p e p i n i t r ę  h r .  A r ­
t u r a  P o to c k i e g o  z K rz e s z o w ic ,  k tó r a  o g l ą d a j ą c  
s i ę  n a  ś w i e t n ą  s w ą  p r ze s z ło ść ,  s t a n ę ł a  hors de 
concours do s z e r e g u  w y s t a w c ó w .  D o  tej g r u p y  
n a l e ż y  Dydło Ś le d z i e jo w sk i e ,  k t ó r e  t akż e  w ie l a i e j  
i z a s łużone j  uż y w a  r e p u t ac j i .  S z c z e g ó l n ą  n a s z ę  
u w a g ę  zw róc i ł y  n a  s i eb ie  b a r d z o  ł a d n e  obo ry  
s z a r e  ( s r e b r z y s t e )  z f o l w a r k u  Z a b a w a  p o c h o d z ą ­
ce,  k tó r e ,  j a k  s ię zda j e ,  j u ż  w sobi e  m a j ą  k r e w  
f r y zy j sk ą .

B ó w n i e ż  p i ę k n ą  by ł a  o b o r a  p. K o n s t a n t e g o  
P a w l . k o w s k i e g o  z B rz e śc i a n ;  f o rm y  d o b i e ,  m l e ­
cz n o ść  więce j  j a k  z a d o w a l n i a j ą c a  i w y r ó w n a n i e  
ś w i a d c z ą c e  o z n a jo m o ś c i  r z eczy  i p r a c y  h o d o w ­
cy.  P a n  P a w l i k o w s k i  p r z e d s t a w i ł  s ę d z m m  s z c z e ­
gó ł ow y  r a c h u n e k ,  u w y d a t n i a j ą c y  k o sz t a  w y c h o ­
w a n i a  j a ł ó wk i  l u b  by czk a .  R a c h u n e k  t en  , j a k  
n i e m n i e j  iffcfie oka za n e  r e j e s t r a  s ą  t ak  p o u c z a j ą ­
ce,  i ż by  p. P a w l i k o w s k i e g o  p op ro s i ć  na l eża ło ,  
ż e b y  t a k o w e  p o d a ł  j ako  w z ó r  do p u b l i c z n e j  wia-  
d o m o ś  i.

Feljeton teatralny.

(D okończen ie ) .

N a  ich s k o n t r a s t u w a n i u ,  na  u w y d a t n i e n i u  
ró żn i c y  m i ę d z y  p o p r a w n e m  r e c y t o w a n i e m  a g ł o s e m  
d u s z y  i s e r ca ,  po l e g a  tu  c a ły  c i ę ż a r  z a d a n i a .  —  
Z n a k o m i c i e  t e ż  z r o z u m i a ł  j e  Ł a d n o w s k i ,  l f c z  n ie  
w y w i ą z a ł  s i ę  z n i eg o  s zcz ę ś l i w i e  an i  w W a r s z a ­
wie,  an i  u  n a s .  T a m  zb y t  s ł an eg o  uży ł  t onu ,  u 
n a s ' z b y t  s i l n eg o .  N a ś l a d u j ą c  k ró tk i ,  u ry w a n y  
s p o s ó b ^ m ó w i e n i a ,  j a k i  N a p o l e o n o w i  miał  być  w ł a ­
ś c i w y m ,  a r t y s t a  n i e  zd o ł a ł  z a cho w ać  mia ry ;  ca ły  
u s t ę p  n a  k t ó r y  p r z e z  3 a k t y  zwyk ło  s i ę  czekać 
n i ec i e r p l iw ie ,  w y l e c i a ł  z u s t  Ł a d a o w s k i e g o  z s zyb ­
ko śc i ą  ;ak b ł y s k a w i c z n ą ,  iż z o s t a ł  c a łk i e m  n i e ­
z r o z u m i a n y .  Z e p s u t e g o  w r a ż e n i a  m e  n ap raw  To 
n a w e t  „ k o n a n i e "  s z t u k ę  z a m y k a j ą c e ,  a  o d e g r a n e  
k la syczn i e .  D l a t e g o  t e z  o S a n s n o m  te Ł a d n o w -  
s k i sg o  m o ż n a  p ow ie dz i e ć  z i s t o t n y  rac j ą,  ze „mi a  
i hwf l e  s z c z ę ś l i w e  ;“ c a ło ś ć  j e d n a k  z a w io d ł a  oc z e ­
k iw an i a ,  być  m o ż e  z a n a d t o  w y g ó r o w a n e  s k u t k i e m  
g ł o s ów  z W a r s z a w y .

Z a  to t r z e c i a  w t yi r  r o k u  g o ś o i n n a  u n a s  
k r e a c j a  Ł a d a o w s k i e g o  ( A u g u s t  N o w o w ie j s k i  
w  „ P r ze d  ś l u b e m " )  z pod  t a k i c h  u w a g  u s u w a  
s ię  c a łk i e m .  J e s t t o  n i e w ą t p l i w i e  j e d n o  z n a j ­
b a r dz i e j  „ s k o ń c z o n y c h 11 dz i e ł ,  j a k i c h  s z t u k a  a k ­
t o r s k a  n a  po lu  w s p ó ł c z e s n e j  k o m e d j i  od l a t  k i l ­
k u n a s t u  d ok o n a ć  zdo ł a ł a ,  ch oc i a ż  r o l a  s a m a  
w  sob ie  n a l e ż y  do ba rd z o  t r u d n y c h .  J a k  b o w i e m  
w i a d o m o  k r y t y c e  po w aż n e j ,  s c e n i c z n y  b o h a t e r  
na j l e p sz e j  d o t ą d  p r a c y  K a z i m i e r z a  Z a l e w s k i e g o ,  
j e s t  p e ł n y m  e tyczne j  n i e k o n s e k w e n c j i ,  a  r acze j  
s p r zec zno śc i  i d z iw a c t w  ; n a d t o  za ś  co do s a m e j  
c h a r a k t e r y s t y k i  z e w n ę t r z n e j  p r z e d s t a w i a  n i e  m a ­
ł e  z a d a n i e ,  d l a  m i a r y  a r t y s ty c z n e j  i e s t e t y c zn e -

B y d ło  p. G r z y m k a  i A t t e s l a n d e r a  na l eża ło  
do na j l e p i e j  r o z w i n i ę t y c h ;  s zc zegó ln i e  P l e s z o w -  
sk i e  b yd ło  w ie lk ą  m l ecz n oś c i ą  się o d z n ac z a .  P a n  
F e l i c j a n  r f zy ba l sk i  i p a n  C. J e z i e r s k i  w y s t a w i l i  
t y p o w e  j e d n o s t r o n n e  m l e cz a r k i  w k s z t a ł t a c h  do 
s i eb i e  zb l i żo n e  : p i e r w s z y  p r z e ś l i c zn eg o  b u h a j a ,  
k tó r e g o  z H o l a n d j i  s p r o w a d z i ł ,  o raz  n a d z w y c z a j ­
n ą  k r o w ę  „ W i s ł ę . "  Z d r u g i e g o  t ypu,  t. j .  b y d ł a  
m l e c z n e g o  i do op asu  s i ę  kwa l i f i ku j ącego ,  k t ó r e  
i do ro b o t y  ma  zdo lnośc i ,  p od n i e ść  nal eży w p i e r ­
w s z y m  r zę dz i e  ob o ry  r a s y  h o l e n d e r s k o  - f r y z y j ­
sk i e j  p a n a  Ka ro l a  Ozecza z B i e r z a n o w a ,  k t ó r a  
za  o g ó ln e  w y r ó w n a n i e  o d z n a c z o n ą  z o s t a ł a  n a j ­
w y ż s z ą  n a g r o d ą  W y s t a w y ,  tj. d y p l o m e m  h o n o r o ­
w ym .

W  k i e r u n k u  O l d e n b u r s k i m  o d z n a c z a ł a  się 
o bo ra  r S t e f a n a  K o no pk i  z M og  ian j e s t  po d  
w s z y s t k i j m i  w z g l ę d a m i  ba rd z o  dużo  ob i ecu j ącą .  
P o d n i e ś ć  t akże  t u  t r z e b a  s t a r a n n e  u t r z y m y w a n i e  
bydło.

P r z e d e w s z y s t k m m  ł a d n e  O l d e n b u r g i  w y s t a ­
wi ł  p. K. G i n t h e r  z T o ń  pod K r a k o w e m ,  a  b a r ­
dzo c e n n e  i d o b r e  o k a zy  n a d e s ł a ł  p. B r o n i s ł a w  
S d b n i e w s k i  z Ba l i c ,  o r az  h r .  K a r o l  L a n c k o r o ń -  
ski  z K o m a r n a .  Z Ba l i c  n a d e s ł a n o  wo ły  t u c zn e ,  
k tó r e  og ó lną  u w a g ę  n a  s i eb ie  zw róc i ł y  w ie lk o ś c i ą  
i w agą .

N i m  p r z e j d z i e m y  do n a s t ę p n e j  g r u p y  b y ­
d ł a  op as o w eg o ,  k tó r e  j e s t  i m le c z n e ,  t.  j .  S h o r -  
t h o r n ó w ,  w y p a d a  j e s zc ze  p o d n i e ś ć  k r z y ż o w a n i e  
o l d e n b u r s k i e  w y s t a w i o n e  z ob ó r  ks .  E u s t a c h e g o  
S a n g u s z k i .

W y r ó w n a n i e  i f o rm y  za dz iw ia j ą ce .  Z  S h o r -  
t h o r n ó w  w y m ie n i ć  n a l e ż y  w p i e r w s z y m  r zędz i e  
o bo r ę  z a r o d o w ą  pe łn e j  k rw i  p. K a c z k o w sk i e g o .  
O i le  n a m  w ia d o m o ,  j e d y n a  u n a s  w k r a j u ,  a  
k tó r a  j ako  t aka ,  w ie l k i e  z a s ł u g i  już  po łoży ł a .  
P o t e m  ob o rę  W o d c z o w s k ą  p. A u g u s t a  G o ra y -  
sk i ego  1 / a, 3/ 4 i 7/ g k rw i  S h o r t h o r n ,  k t ó r a  b a r ­
dzo ł a d m e  r e p r e z e n t o w a n a  była ,  Ś l i c z n a  p r o d u k -  
t a  k r z y ż o w a n i a  z S h o r t h o r n a m i  p o k a z a ł  s k a r b  
h r a b s t w a  T a r n o w s k i e g o  o r az  p a n  P r z y ł u d z k i  z 
Krzy sz t o fo r zy c .

W  m n i e j s z e j  l i czb ie  zn a l a z ł o  s i ę  n a  W y s t a ­
w ie  b y d ł o  gó r s k i e ;  n i e p o ś l e d n i e j s z a  j e d n a k  by ł a  
j a k o ś ć  tej  g ru p y .  L i c z e b n i e  n a j s k r o m n i e j  p r z e d ­
s t a w i a ło  s ię by d to  g ó r s k i e  b r u n a t n e ,  do w ie lk i e j  
f ami  1 ji B o s brachiceros n a l eż ące .  W y m i e n i ć  
p r z e d e w s z y s t k i e m  t r z e b a  ba rd  o w y r ó w n a n ą  i o-  
k az a ł ą  obo rę  S c h w y i z  p.  Sk i r l i ń sk i eg o  z K ry sp i -  
n o w a ;  d r u g a  o b o r a  tej  r a s y  by ł a  A d m i n i s t r a c j i  
g o s p o d a r c z e j  w  K o za c h ,  k t ó r a  r ó w n i e ż  j a k  p. 
S b i r l i ń s k i  od w ie lu  l a t  z n i e z a p r z e c z o n e m  p ow o­
d z e n i e m  c z y s t ą  k r ew  S c h w y t z  h o d u j e .  A lg a u e r -  
sk i e  b y d ło  z T y c z y n a  p i ękn i e  s i ę  p r e z e n t o w a ł o  i 
ż a ł o w a ć  na l eż y ,  ;e więcej  o b ó r  a l g a u e r s k i c h  n a  
W y s t a w i e  n i e  było.

L i c zn i e j  j u k a z a n o  n a m  p o t o m s t w o  b y d ł a  
b e r n e ń s k i e g o ,  Ś m m e m h a l e r ó w  o raz  g a t u n k i  w 
b l i ż s z em  lu b  d a l s z e m  p o k r e w i e ń s t w i e  z n i em i  
z o s t a j ąc e .  N a  p i e r w s z e m  m i e j s c u  w y m i e n i ć  n a ­
l eży k u b l a n d z k i o  bydło  i k r z y ż o w a n i e  k u h l a n d z -  
k i ch  z S i m m e n t h a l e r a m i .  P o m i ę d z y  t e m i  o s t a t -  
n i e m i  ok aza ły  s ię t akż e  o s o bn ik i  c zys t e j  krwi  
S i m m e n t h a l ,  n.  p. m i ę d z y  w y s t a w i o n e m i  p rzez  
pp .  H o m o la c s ó w  z G n o j n i k a .  O b o r a  t a  o d z n a c z o ­
n ą  zos t a ł a  d r u g i m  d y p l o m e m  h o n o r o w y m ,  p r z e ­
z n a c z o n y m  d l a  b y d ł a  g ó r s k i e g o ,  a z a to tn  za n a j ­
l e p s z ą  u w a ż a n ą  była .

K r z y ż o w a n i a  z S i m m e n t h a l e r a m i ,  b a t  izo 
ł a a n e ,  n a d e s ł a ł  s k a r b  h r a b s t w a  T a r n o w s k i e g o
o r n i  p. IrFĆrjr no 7,
ob o rą  p o d  w z g l ę de m  okazów wy s t ąp i ł .

W d r u g i m  r z ęd z i e  w y m i e n i a m y  obo ry  o r y ­
g i n a l n y c h  k u h l a n d l e r ó w ,  p o m i ę d z y  k t ó r e m i  oho rę  
z a r o d o w ą  p. S t a n i s ł r w a  J ę d r z e j o w i c z a  n a  p i e r w ­
sz em  m i e j s c u  w y m ie n i ć  n a l e ży ;  ł a d n e  fo rmy ,  s t a ­
r a n n e  u t r z y m a n i e  i u m i e j ę t n e  p r o w a d z e n i e  s ą  
c h a r a k t e r y s t y k ą  te j  obo ry .

Z r a s y  P i n z g a u  (i P i n z g a u - P a n g a u )  n i e ­
s t e t y  t a kż e  t y lko  j e d n ę  o bo rę  w id z i e l i ś m y ,  lubo 
T o w a r z y s t w o  ro l n i cz e  d w ie  t ak i e  ob o ry  s u b w e n ­
c jo nu j e .  O b o r a  p.  Z u k a  S k a r s z e w s k i e g o  w  s t o ­
s o w n e j  m i e j s co w oś c i  d ob rz e  p r o w a d z o n a ,  p ’ękc i e  
s ię p r z e d s t a w i a  i p o m y ś l n ą  p r z ys z ło ść  rokuj e .

Ł a d n e  ok az y  w id z i e l i ś m y  ze s t a j n i  p.  S t e ­
f a n a  S ę k o w s k i e g o  z R ż y s k a  (pó ł  k r w i  K u h l a n d ) ,  
o r az  pa n i  D o m ie e l i  K e l l e r m a n  z T r y ń c z y ,  n r .  
D z i e d u s z y c k i e j  i p.  W i k t o r a  M o r a w s k i e g o  ( b y ­
dło b e r n e ń s k i e ) .

J u k o  no w oś ć ,  n a l e ż ąc ą  do tej  g r u p y  w y ­
m i e n i a m y  b y d ł o  r a s y  G la u  z S i m m e n t h a l e r ó w  
z f r a n k o ń s k i e g o  b y d ł a  p o c h o d z ą c e .  P r z e d  d w o m a  
l a t y  s p r o w a d z o n e  p r z ez  a d m i n i s t r a c j ę  g o s p o d a r ­
czą  w  K o z a c h ,  p r z e d s t a w i ł o  s ię t y m  r a z e m  w 
k i l ku  i m p o r t o w a n y c h  e g z e m p l a r z a c h .  P r z y s z ł o ś ć  
pokaże ,  j a k  G l a u e r y  n a  nasze j  z i emi  s i ę  p r z y j ­
m ą  i h o d o w a n e  b ę d ą .  P r z y  k o ń c u  t r z e b a  j e s zc z e  
po dn i e ś ć  g ł o ś n ą  o bo r ę  p, O s t a s z e w s k i e g o  ze 
Wz d ow a ,  k t ó r a  " w y w i e s i w s z y  n a  s t a j n i  d a w n ie j  
o t r z y m a n e  n a g r o d y ,  t y m  r a z e m  hors concours 
s t a nę ł a .

P r z e c h o d z i m y  do b y d ł a  k r a j o w e g o ,  o k tó -  
r e m  ró w n i e ż  n i e w ie l e  n a m  po w ie d z i e ć  w y p a d n i e ,  
bo  b y d ł a  t a k . e g o  by ło  mało .
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W  p ie r w s z ym  r z ęd z i e  idzie ob o ra  z a ro d o w a  
b y d ł a  k r a j o w e g o  bu l eczko wa-ago  p. H e r m a n a  
Ozecza  ( a d m in i s t r a c j a  gosp o da rc z a  w K oz i c h ) ,  
s u b w e n c j o n o w a n a  p r ze z  k r a ko w sk i e  T o w a r z y ­
s tw o  ro ln icze .

N a  W y s t a w i e  b y ł  b u h a j ,  3 krewy,  2 j a ­
ł ówk i  i m ło d y  buha j .  B y d ło  jest w y r ó w n a n a  o 
j e d n a k i c h  k s z t a ł t a c h ;  m le cz no ść  s t o su nk ow o  do 
wag i  b a r d z o  dob ra ,  m l e k o  p r ze in i e j  j akośc i ,  i 
ł a t w o ś ć  t u cz e n i a  n a d e r  w ie lka ,  i y d ł o  to z n a j ­
d u j e  się n a  t a l e m  p o d g ó rz u  K a r p a t  s z cze gó l n i e  
z aś  w  L i m a n o w s k i e m ,  M y ś l e n i c k i m  j W ad o w ic -  
k i em.  O s i ą g n i ę t e  r e z u l t a t y  Swiadcią,  że  o d p o ­
w i e d n i ą  pa sz ą ,  s zczpgó ln i e  w  młod.óci ,  z t e go  
b y d ł a  z n a k o m i t e  r e z u l t a t y  wyprowa&fi ć m o ż n a ,  
t em  l epsze ,  że  cena  b y d ł a  j e s t  n i s ka .  B y cz y ć  by 
na l eż a ło ,  by  buha j e  tej  r a s y  w ięcej  s i ę  d o s t a w a ł y  
n a  s t a c j e  g m i n n e ,  a ż eby  m o g ł y  t ak  ce1De p r z y ­
m i o t y  m i ę d z y  byd łem c h ł o p s k i m  rozpowszechn i ć .  
N i e  od r ze cz y  będ t i e  dod ać ,  bo to c h a ^ k t e r y -  
zu j e  byd ło ,  że g d y  w sz y s t k i e  i n n e  r a s y  w s k u t e k  
w ie lk i c h  u p a łó w  Widocznie  c i e r p i a ł y  — Kydło 
k r a j o w e  ż w a w o  i wesoło pa t r za ło .  W i e l k a  s zu f l a ,  
że  u  na s  t y lko  to za d o b r e  s ię uw aża ,  co z z agra­
n i cy  po cho dz i .

I n n ą ,  r ó w n ie ż  s u b w e n c j o n o w ^ j ą  obo rę  by. 
d ł a  k r a j o w eg o ,  M a j d a ń s k i e g o ,  w y s t a w i ł  ska rb  
T a r n o w s k i .  K ro w y  by ły  p i e r w o t n i e  d ro b ne ,  lecz  
od  g e n e r a c j i  do gene rac j i  n a  po w ię ks z en iu  g o ś ć ­
ca  i m l e c z n o ś c i  zyskują ,  a  z t ąd  dochodz ąc  do 
300  ki lo,  d a j ą  bar,Izo z a d a w a l n i a j ą c e  r ezu l t a t y .  
B u h a j e  t ego  b y d ł a  c z a rn e ,  z b i a ł ą  p j f c f l  n a  
g r zb i e c i e ,  p r z y po m in a j ą  tro<‘h ę  S c h w i e c e r ó v  "g d y ­
by  n i e  g ł ow a ,  k tór a  z d r a d z a  n a  p ie rwszy  r z u t  
oka  p o c h o d z e n i e  od t u r a .  J E .  P a w e ł  Po p i e l  na  
d e s ł a ł  t akże  k i l ka  okazów b y d ł a  k r a jo w eg o ,  k L re  
og ó ln e  u z n a n i e  zb ie r a ły .

L e c z  n io ty lko  we d w o r a c h  w i d z i m y  p o p r a ­
w n e  i u s z l a c h e tn i o n e  b yd ło  w ło śc i ań sk i e .  By ło  
n a  W y s t a w i e  k i l ku  w y s t a w c ó w  w ło ś c i a n  z b y ­
d ł e m ,  k tó r e  do wca l e  d o b re g o  za l i c z on e  być  musi .  
W p r a w d z i e  p o c h o d z ą  w y s t a w c y  p r a w i e  bez  w y ­
j ą t k u  z j e d n e j  okolicy,  l ecz  z e s t a w i a j ą c  okazy  
w y s t a w i o n e  z r e z u l t a t a m i  og l ę d z i n  p r z y  pe r j o -  
d y c z n y c k  p r e m jo w a n ia c h ,  t r z e b a  u z n a ć  po w o ln y ,  
l e cz  p e w n y  po s t ęp .

i c zebn ie  r e z u l t a t  W y s t a w y  okaza ł ,  że  w 
dz i a l e  b y d ł a  n i z i n n e g o : w y s t a w c ó w  właśc i c i e l i
l ub  d z i e r ż a w c ó w  większe j  po s i ad ło śc i  19.  w ł o ­
śc i a n  8, r a z e m  27.  Okazów : z w iększe j  w ł a s n o ­
ści 227,  w ł o śc i ań sk i c h  13, r a z e m  240.

W  dz i a l e  b y d ł a  g ó r s k i e g o : w y s t a w c ó w
(ty lko  w ła śc i c i e l i  w iększe j  pos i ad łość* )  12,  o k a ­
zów 118.

W dz ia l e  b y d ł a  k r a j o w e g o : w y s t a w c ó w  3, 
okazów 22.

P o m i ę d z y  b y d ł e m  n i z i n n e m  by ło  : czys t e j  
k r w i  h o l e n d e r s k i e j  140,  c zys t e j  k rw i  o l d e n b u r ­
ski ej  16,  k rw i  o l d e n b u r s k o - h o l e n d e r s k i e j  40,  s l ior -  
t h o r n ó w  c z y s t y c h  7, s h o r t h o r n ó w  k r z y ż o w a n y c h  
24,  r a z e m  227.

Z t e go  z e s t a w i e n i a  w i d z i m y  że  obraz ,  k tó ry  
p r z e d s t a w i a ł a  W y s t a w a ,  n i e  o d p o w i a d a  f a k t y c z n e ­
m u  s t a n o w i  h o d o w l i  w ca ły m  k ra j u  : an i  bowip ra  
by d ło  n i z i n n e  w  k ra ju ,  an i  w ś ró d  n i ego  zn o w u  
czys t e  h o l e n d r y  t a k  wielki e j  p r z e w a g i  n a d  o d ­
m i a n a m i  i n n e m i  n i e  m a j ą .  P r z e w a g a  ich  n a  
W y s t a w i e  z t ą d  posz ł a ,  że  okol i ca  K r a k o w a  jako 
na jb l i ż s z a  na jw ię c e j  okazów do s t a r czy ł a .

Z a k o ń c z y ć  n a m  p rz y c h o d z i  k i l k o m a  u w a g a ­
mi  w b i ś n i o  h p r op os  b y d H  n i z i n n e g o  i h o l e n -
d “Ó. V zan/jCJ uu,'(,lv nw o i i* j j  s p re ja ’’
8tóW. Owoż  są  om zdania , ,  że n i e  ma  n a j m n i e j ­
s zego  po w ud u  ża łować ,  iż byd ło  n i z i n n e  w ogóle,  
a  c zys to  h o l e n d r y  w s z cz eg ó l no śc i  n i e  m a j ą  w 
k r a j u  t a k  w ie lki e j  p r ze w ag i .  I s t e r e s  ogó łu  h o ­
dowc ów  w y m a g a  raczej  k o n i e c z n i e ,  ż e b y  h o d o ­
w la  op a r t a  o r a s ę  h o l e n d e r s k ą  a  w z g l ę d n i e  chó w  
c z y s t y c h  h o l e n d r ó w  o g r a n i c z o n e  by ły  do p e w n e ­
go s t o p n i a  i z a c h o w a n e  t y lko  w  ty c h  okol i cach ,  
k t ó r y c h  e k o no m i c zn e  i p r z y r o d z o n e  w a r u n k i  chów 
t e n  c z y n i ą  t a k  k o n i e c z n y m  j a k  i k o r z y s t n y m .  
P r z y c z y n y  t e go  s ą  w ie lo r ak i* .  N a j p r z ó d  j e d n a  
z n i c h  t k w i  w sk r a jn e j  j e d n o s t r o n n o ś c i ,  k tó r ą  
pod w z g l ę d e m  bu d o w y  ta  o d m i a n a  b y d ł a  s i ę  o d ­
znacza .  J t  d n o s t r o n a i e ,  z p o m i n i ę c i e m  w s z e lk i c h  
i n n y c h  w z g l ę d ó w  ku n a d z w y c z a j n e j  m l ec zn oś c i  
p a r t a ,  n a b y ł a  ta r a s a  t a k i ch  w ła s n o ś c i  b u d o w y  
i t ak ie j  ko ns t y tu c j i ,  że w y m a g a  w  p r o w a d z e n i u  
n a d z w y c z a jn e j  zna jomośc i  i n i e z w y k ł e g o  a r t y z m u  
ze s t r o n y  ho do w cy .  Wą t ł y  p r zó d ,  zb y t  c ienk i e  a 
w yso k i e  nog i ,  złe w y s k l e p i e r i e  ż ebe r ,  w a d l i w a  
czę s to  b u d o w a  zadu ,  oto w ady ,  k t ó r e  n a g l e  i n i e -  
s p o s t r z e ż e u i e ,  za  p o ś r e d n i c t w e m  j e d n e g o  t y lko  
s t a d n i k a  do s t a d a  s i ę  dos t a wsz y ,  ca łą ,  k i l k u d z i e ­
s i ę c i o l e t n i ą  p r a cę  hodowcy a a  d ług i  p r z e c i ą g  
c za s u  z a t a m o w a ć ,  a n*we t  zn i we czy ć  mog ą .

N a d to ,  by d ło  to nosi  w s a m o m  sobi e  d r u ­
g i e g o  c i ęż k i e go  sw eg o  w r o g a ,  z a r ó d  u t a jo n y  tej 
s t r a s z n e j  c ho ro b y ,  k i e r a  m a  n a z w ę  za r a z y  p ł u ­
cnej .  a  k tó r a  z a  l a d a  J a k ą  p r z y c z y n ą  s t a d a  ca łe  
dz i e s i ą t ku j e .

M le cz n oś ć ,  k tó r t  się h o l e n d r y  o d z n a c z a j ą  
w z g l ę d n ą  t y lko  m a  war to ść .  C o ko lw ie k  n i e o d p o ­
wiedn io  ży w ion e ,  albo pod  i n n y m  w z g l ę d e m  co

do  spo so bu  u t r z y m a n i a  z a n i e d b a n e ,  t r a c ą  h o i e n -  
d r y  w ła s n o ś ć  t ę  o wiel e  ł a tw ie j  i p r ęd ze j ,  a n i ­
żel i  i n ne ,  m n i e j  wyb u ja ł e ,  w y t r z y m a l s z e  o d m i a ­
ny  by d ł a .  P o n i e w a ż  z r e sz t ą ,  s k u t k i e m  z n a c z n e g o  
z w ię k s z e n i a  p rod ukc j i  m l e k a  w k ra ju ,  z n a c z n a  
czę ść  n a  m as ło  l ub  s e r y  p r z e r a b i a n ą  być  m us i ,  
p r z e t o  j e d n a  j e s zc ze  p ow s t a j e  okoliczność, ,  k t ó r a  
z m n i e j s z a  w a r to ś ć  h o l e n d r ó w ,  j a k o  d a j ą c y c h  
m l e k o  z b y t  chud e .

N a j w a ż n i e j s z y m  w sz a k ż e  w z g l ę d e m ,  k tó r y  
o g r a n i c z e n i e  c h o w u  cz ys ty c h  h u l e n d r ó w ,  a lbo  
u ż y w m i e  ich do p o p r a w y  b y d ł a  m i e j s c o w e g o  n a ­
ka zu j e ,  j e s t  w z g l ą d  t en ,  iż po h o l e n d r a c h  z t r u ­
d no śc i ą  t y lko  o t r zy m u j e  s i ę  d o b r e  woły ,  a z c z y ­
s t y c h  h o l e n d r ó w  w ca l e  o t r zy ma ć  i ch  n i e  mo żn a .  
P r o d u k c j a  zw ię ks zo na  wołów,  ro b oc z yc h  i n a  
opas  p r z ez n a cz o n y c h ,  s t a ł a  s i ę  ko n i e c z n oś c i ą  od 
czasu za m k n i ę c i a  g r a n i c y  d l a  by d ł a  s t ep ow eg o ,  
m o że  w ięc  być w a ż n ą  g a ł ę z i ą  p ro du kc j i  w r ę ­
ka ch  w ła śc i c i e l a  w iększ ego .  D la  w ła ś c i c i e l a  m n i e j ­
s zego  zaś ,  w  t y c h  s z cze gó l n i e  oi rol icach,  gdz ie  
chó w  w ło śc i a ń sk i  s toi  na jw yże j ,  j e s t  m lek o  p r o ­
d u k t e m  u b o c z n y m ,  m a ł ą  ty lko  w a r t o ś ć  p i e n i ę ż n ą  
m a j ą c y m  i po zo s t an i e  n im  t a k  d łu g o ,  j a k  d łu go  
w ło śc i an in  n i e  po jmie  w a r to śc i  i don io s ło śc i  s p ó ­
ł e k  ml ec z a r s k i c h .  T y m c z a s e m  j e s t  i p oz o s t an i e  
d l a  n i e go  g ł ó w n e m  ź r ó d ł e m  d o c h o d u  w y c h ó w  
w o ł u  robocz ego ,  k tó r y  z r e g u ł y  od  s k o ń c z o n e g o  
d ru g i eg o  do k o ń c a  c z w a r t e g o  rok u  życ i a  w  r ęk u  
j ego  pozos t a j e  i u ż y w a n y  w  m i a r ę  do p r a c y  pod -  
c h o w y w a  się t a m o  aż  do c z a s u  sp r z e d a ż y .  Z t e ­
go n i e  w y n ik a  j o d n a k ,  ż eby  ho l e n d r y ,  na  k tó r e  
ty le  p r acy  i p i e n i ę d z y  wy łoż ono ,  k t ó r e  z r e s z t ą  
p 1 “rw szą  by ły  r a s ą  z a g ra n i c z n ą ,  k t ó r a  u  n a s  n a  
w ię k s z ą  ska l ę  r a c j o n a l n i e  u f z y m y w a n ą  i w y c h o ­
w a n ą  b j ł a Ł- m i a ły  być  u na s  z e w s z ą d  w y r u g o ­
w a n e ;  zw ła szc za ,  że p r a k t y k a  d ow iod ł a ,  iż n i e -  
t y lko  z po ży tk i e m w n i e k t ó r y c h  g o s p o d a r s t w a c h  
u t r z y m y w a n e  były ,  a le  że s ą  u na s  h o d ow cy .  
r t or zy  w ś r ó d  dość  n i e  k o r z y s t n y c h  n a w e t  w a -  
r i n k ó w  w sz ys tk i e  do d a tn i o  i ch  c e c h y  z a c h o w a ć
u m m!J A

Z a  z i e m i  o p ł o d y  p r z y z n a ł a  k o m i s j ą  s ę ­
d z ió w  n as t ęp u j ą ce  n a g r o d y  :

D y P ' - o m  h o n o r o w y  p. A u g u s t y n o w i ­
czowi  B o l e s ^ w o w i  za w y b o ro w e  ok az y  zbóż  i 
roś l in  s t r ą czkowych  i p. P r z e c ł a w o w i  ze S ł a ­
w n a  S ł a w iń s k i e i » u  z K leczy  g ó r n e j  z a  w z o r o w ą  
p r o d u k c j ę  r o ś l i n  p a s t e w n y c h  , a  w s z c z e g ó ' n o -  
śc i  t r a w .

M e d a l  s r  e . b , n  y r z ą d o w y  s tacj i  d o ­
św ia d c z a l n e j  kar t of l i  o ed z i a łu  B ó b re c k i e g o  To-w 
gosp od .  ga l i c .  ( k i e r o w n ik  s t a c j i  p. B is ch o f )  za 
okazy  z i e m n i a k ó w ;  p.  C z a j k o w sk i e m u  z M e d w e -  
dow ic  za  w yb or ow e  o k az y  p s z en i c y  p r z e w ó d k i  
ga l i cy j sk i e j  i b a n a t k i ; i p.  F e r d y n a n d o w i  H a t -  
s e h i e r  z K o c m y r z o w a  za  p szen i c ę ,  j ę c z m i e ń  i k o ­
n i c z y n ę  b i a ł ą .

M e d a l  s r e b r n y  T o  w.  r o l n .  k r a k .  
p.  C h r z a n o w s k i e m u  ze Szczod rkow ic  w  Kró l .  
P o l s k i e m  za p s z e n i c ę  kos t romi r ę  i żyto  z e e l a n d z -  
kie  ; p. A l e k s a n d r o w i  L i p p o m a n o w i  z D o b r a n o -  
wic  za  w y b o r o w e  z i a r n o  ż y t a  g a r d ę  et  c o rp s  ; 
p.  S t a n i s ł a w o w i  L a r y s z  N i e d z i e l s k i e m u  ze Ś l e -  
dzi t - jowic za  w y b o r o w y  owies  i ży to  i p. K ł o ­
d z i ń s k i e m u  z B ącz a l i  g ó r n e j  z a  ży to  k r a j owe .

M e d a l  b r o n z o w y  r z ą d o w y  p. F e l i ­
c j an ó w '  S z y b a l s k i e m u  1 M o r a w i c y  za  w y s t a w i o ­
ne  oka zy  z b ó ż ;  p.  J a n ó w ,  S k i r l i ń s k i e m u  z L i -
J sdę  za Zyto o z e s t uc no w s k i e  i owie s  p. feeei n g o w :  vou o - . u ; e u : e i s  l  x z u e n n ik a  za n a ­
s i ona  ł u b i n ó w ;  h r a b i a n c e  M a n a z i e  Z a m o y s k i e j  
z O b i a d o w a  za j ę c z m i e ń  I m p e r i a l  i p.  S t e ­
f a n o w i  S ę k o w s k i e m u  z R ż y s k  za  b u r a k i  p a ­
s t e w n e .

M e d a l  s r e b r n y  T o  w. p .  W a w -  
r o w s k idmu  a Wio lk .  K s i ę z t w a  P o z n a ń s k i a g o  
za  s t a r a n n e  i u m i e j ę t n i e  z e s t a w i o n y  z i e ln ik  
t r a w  ł ą k o w y c h  i po ln y ch  t a k  s ł o d k i c h ,  j a k  
k w a ś n y c h .

M e d a l  b r o n z o w y  T o  w. h r .  A r t u r o w i  
P o t o c k i e m u  z S ę d z i s z o w a  za  owie s  i r l a n d z k i  i p. 
W ł o d a r c z y k o w i  w ło śc i a n in o w i  z B r z e g ó w ,  za  
p s z e n i c ę  p r z e w ó dk ę .

L i s t  p o c h w a l n y  h r .  A n t o n i e m u  P o ­
to c k i e m u  z O lszy  za  b u r a k i  p a s t e w n e ;  p.  J a n o ­
wi  S k i r l i ń s k i e m u  za  b u r a k i  c u k r o w e  i z i em ia k i  

' C h a m p i o n  , p. S a n d o z  F e l i k s o w i  z P r o k o c i m a  za  
j okazy  z i e m n i a k ó w  i p.  ba r .  B r u n i c k i e m u  za 

bob ik .
# *

*

K o m i s j a  s ędz iów ,  p r z y z n a j ą c  od z n a c z e n i a  za  
zboża ,  n ie  z n a ł a  z u p e ł n i e  n a z w i s k  w y s t a w c ó w ,  
o t r z y m a ł a  b o w ie m  ok az y  o z n a c z o n e  j e d y n i e  n u -  
m e r a m  W  k o p e r t a c h  za ś  o s o b n y c h  z a p i e c z ę t o ­
w a n e  by ły  na z w i s k a ,  a n a  z e w n ą t r z  po ł o żo ny  by ł  
j e d y n i e  n u m e r ,  z g o d n y  1  ok az em .

K o m i s j a  , o c e n i a j ą c a  i n s t r u m e n t a  
m u z y c z n o ,  p r z y z n a ł a  n a s t ę p u j ą c e  o d z n a ­
c ze n i a  :

_  ślb
1)  M e d a l  s r e b r n y  p a ń s t w o w y  P \  

w i ń s k i t m u  J a n o w i  ze L w o w a  za  o r g an y  1 
m o n j u m .  . #)

2)  M e d a l e  b r o n z o w e  p a ń s t w o w e  P P ' r^ .  
D r o z d o w s k i e m u  J a n o w i  z K r a k o w a
p i an ,  b) W o r o n i e c k i e m u  F r a n c i s z k o w i  _1 
m y ś l ą  za f o r t e p i a n y ,  c)  H as io r ow i  &uS 
w i  z K r a k o w a  za  s k r z y p c e  i i n s t r u m e n t *  
w n ia n e .  .

L i s t y  p o c h w a l n e  p p . : a) W.  F .  Fab is  ^  
s k i e m u  z O z e rn io w ie c  za  f o r t e p i a n ,  b) ® r°Cny i 
s k i e m u  J e n o w i  ze S t a r e g o  S ą c z a  za  orfc,ł 
h a r m o n i u m ,  c)  L a n g o w i  K a ro lo w i  ze  L w o ^  
s k r zy p ce ,  d) S eb ek o w i  F r a n c i s z k o w i  ze 
za  i n s t r u m e n t a  b l a s z a n e .  -praD'

S k r z y p c e  g ó ra l s k i e  r obo ty  S z w e d a  * 
c i s zk a  z P e r l i  Ma łe j ,  o d e s ł a ł a  k o m i s j a  d° ^  
dz i a ł u  p r z e m y s ł u  d o m o w e g o ,  j a k o  ins t ru in 
bo w ie m  m u z y c z n y  n i e  m a j ą  w a r t o ś c i  w  stosu 
do swo je j  c e n y .

* *
* 'ul

N a s t ę p u j ą c e  k o m i s j e  s ę d z i ó w  ukończy-J  ^  
swo je  p r a c e  i o d d a ł y  z a p i e c z ę t o w a n e  orze^ „ 
K o m i t e to w i ,  m i a n o w i c i e :  1)  k o m i s j a  J r  
p r o j e k t a  a r c h i t e k t o n i c z n e  o r az  zd j ęc i a  ' r*9 gł, 
r a c j e  z a b y t k ó w ;  2)  komis j e  o c e n i a j ą c a  pło ,s ; 
do w n ie z e  i o g r o d n i c z e ;  3)  k o m i s j a  o c e n i a j ą ,  
skóry ,  w y ro b y  r y m a r s k i e ,  s i o d l a r s k i e ,  ręk* 
cz a i c z e  i w y r o b y  k u ś n i e r s k i e .

K r a k ó w  12 w rz e ś n i a .  (Telegr.)
J u r y  w y s t a w y  sz t u k  p i ę k n y c h  fo r o w a ł a  °r 
c z en i a .  jj

W  dz i a l e  o b r a z ó w  o l e j n y c h  o t r z y j .  
D y p l o m y  h o n o r o w e :  B r a n d t ,  b 1 

8ka,  M a l cz e w s k i ,  C i e ś l ew sk i .  głli
M e d a l e :  H o ro w i t z ,  P o c h w . l s k i ,  K I A ,  

Wojc i e ch ,  K o c h a n o w s k i ,  S z y m o n o w s k a ,  Ge (Ŝ ;, 
S z y n d l e r ,  S t y k a ,  L i s i ew i cz ,  U n i e r z y c k i ,  P io t ro*  y 

W  dz i a l e  a k w a r e l l i  i r y s u n k u  o1 
m a l i  m e d a l e :  *(e

S ta c h i e w i c z ,  T ep a ,  B i l i ńc k a ,  R ey zn o r ,  
ha ,  E l i a s z .  _ A

L i s t y  p o c h w a l n e  o t r z y m a l i  St*a^j 
Ł o ś ,  D u l e m b i a n k a ,  K r a j e w s k i ,  T r e m b a c z ,  
na ,  H i r s c h e n b e r g ,  S z t e n c e l ,  T r o j a n o w s k i ,  
dz iń sk i ,  K rz e sz ,  B i e r k o w s k a ,  S w ie sz ew sk i ,  
d uk i ew icz ,  P iw n ic k i ,  M e r w a r t ,  B u c h b in d e D  
zak i e wi cz ,  M a ń k o w s k i .

Zjazd prawników*
K r a k ó w  9  wrześu j 9̂  j 

U r w a ł e m  r e l a c j ę  ze z j a z d u  p r a w n i*  ( 
e k o n o m i s t ó w  p o l s k i ch  w  ty m  p u n k c i e ,  k ie d y  P fJt 
K a s z n i c a  ze L w o w a  p r z e d s t a w i ł  swój  T6 ^  
o w y d z i a ł a c h  p r a w n y c h  w u n i w e r s y t e t a c h  J 
w y d z i a ł a c h  n a u k  sp o ł e c z n y c h .  ^

Z a p a t r y w a n i a  i po s t u l a t y ,  k tó r e  szaU 
r e f e r e n t  u z a s a d n i a ł ,  d a d z ą  s i ę  s t r e ś c i ć  j a k
p u j e :

F a k t y c z n e m u  s k ł a do w i  w s z y s t k i c h  nauk,  ■ 'j, 
a ł a d a n y c h  ob ec n i e  w  t. z.  w y d z i a ł a c h  p r a w Ł|! 
ba rd z o  w ie lu  u n i w e r s y t e t ó w ,  m i a n o w i c i e  
p r a w n y c h ,  p o l i t y cz n y ch  i e k o n o m i c z n y c h ,  1° 9fio' 
h i s t o r j i  i s t a t y s t y k i  -  n i e  o d p o w i a d a  d o i y c h ^ ^ -  
w a  n a z w a  t y c h  w y d z i a łó w .  N a z w a  t a  iuż ^  , (H 
lu  k r a j a c h  u z n a n ą  zo s t a ł a  z a  n i e o d p o w i e d n i ^ *  
i o w d z i e  p r z y j ę to  i n n e ,  j ak  n p . :  w y dz i a ł  P >

ad  n i n . s t r a c i i  w v d z i a ł  n a u k  p r a w n y c h  
s i w o w j e n  czyi  p o i i t j  z n y c t  (rer.nts■ una  9
m ssensehafiliche F aculta t)  w y d z i a ł  nauk P c)
s tw owych  (staatsw issenschaftliche F a cu lta t)-  ^
i p o w y żs ze  naz wy  n i e  o d p o w i a d a j ą  w z u p 0*®, pj
s k h d o w i  t y c h  n au k ,  k t ó r e  s ą  j u ż  l u b  p ° ^ 1 /
być w y k ł a d a n e  w  t .  z. w y d z i a ł a c h  p r a w n y 3*1, I
N a j o d p o w ie d n i e j s z ą  b y ł a b y  n a z w a :  w y ^ j p '
n a u k  s p o ł e c z n y c  h — ale  n a l e ż a ło b y  p r?® Ą
w s z y s t k i e m  ok re ś l i ć  d o k ł a d n i e  c a ł y  sy s t em
n a u k  i s t o s o w n ie  cło t e g o  u ł oż y ć  po rzą d ek
k ł a dó w .  (y

W  r az i e  za ś ,  g d y b y  n a z w a  „w y d z i a ł  P *
w u y “ m i a ł a  s i ę  j e s z c z e  u t r z y m a ć ,  d l a  T̂ DLo’
powodów,  n a l e ż a ł o b y  n i e m n i e j  w  p o w j ż s z ?  y
sób w p r o w a d z i ć  do  n i e g o  c a łk o w i t y  s y s t e m  U
spo ł e cz n yc h .

P r z y  tej  s p o s o o n o śc i  n a l e ż a ło b y  t a k że  1 A
sobi e  s p r a w ę ,  j a k i e  w ła śc iw ie  m a  znaczeni0
w z g l ę d e m  na ukowo  -  p e d a g o g i c z n y m  t ak  j$
s o c j o l o g j a  —  i s t o so w n ie  do t ego  a l0 .g,
w p r o w a d z i ć  do s y s t e m u  w y k ł a d o w e g o  w w $
ł a c h  p r a w n y c h ,  a lbo też  p r z e k o n a w s z y  to
d o ty c h c z a s  i n n e  n au k i  po częśc i  j u ż  sp e ł n i* ” ^ /
s a m o  z a da n i e ,  p o zo s t aw ić  w d a l s z y m  c i ą g u  P ^ y '
s t a w i c i e l o m  ty c h  n a u k  o d p o w i e d n i e  badan i a*

8 a d y- .latU0'
W s z y s t k o  to n a l e ż a ło b y  u w z g l ę d n i ć  0 .p-

żn oś c i  p r zy  p r o j e k t o w a n e j  obecn i e  r e f o rm i0
d jów p r a w n y c h  w  A u s t r j i .  $

N a d  r e f e r a t e m  prof .  K a s z n i c y  w y w i ą ż  )fii
o ż y w io n a  i z a sa d n i cz a  d y s k u s j a ,  w które j ^  1,
udz*. . ł  pp.  Kan . i ń* k i ,  K le c z y ń sk i ,  Zo l l ,  K u s
L ip o w sk i ,  Bo rońsk i .  R o ga l s k i .  ^

go poczuci a .  I n t e r p r e t a t o r  A u g u s t a  m u s i  g r ą  
s w o ją  omi j ać  owe  l i c/me s z k o p u ł y  p s y c h o l o g i ­
cz n e ,  z ac i e r ać  w a dy  u t w o r u  w  g łó w n e j  pos t ac i  
s k u p i o n e ,  n i e j ak o  u d o s k o n a l i ć  tę p o s t ać  do i d e ­
a ł u  s e r c a  1 s z l a c h e t n o ś c i ,  by  A u g u s t ,  choc i aż  
p o r z ą d n i e  b r z yd k i ,  m i m o  to bu d z i !  u  k aż d eg o  
w ie lk ą  s y m p a t j ą  p r z y m . o t a m i  d u s z y  i c z yn ów  
p i ę k n o ś c i ą ;  by z w r a ż e n i e m  z n i ep oka źn e j  p o ­
w ie r z c h o w n o ś c i  w ą t ł e g o  o r g a n i z m u  zwyc i ęz ko  
w a l c z y ł  c h a r a k t e r  s i l n y  i i n t e l i g e n c j a  t ak  p o t ę ­
żna ,  że  s k u t k i  c i e l e s n y c h  u ło m n o ś c i  t r a k t u j e  o na  
z r e z y g n a c j ą  z a p r a w i o n ą  t y lko  ł a g o d n y m  s a r k a ­
z m e m .  D z i ę k i  t y m  s k ł a d o w y m  s w o ó n  p i e r w i a s t ­
kom,  A u g u s t  N o w o w ie j s k i  j a k b y  s t w o r z o n y  j e s t  
d l a  S M h t o w s k i e g o  i bez  p r z e s a d y  l ub  w ą t p l i w o ­
ści m o ż n a  tw ie r d z i ć ,  że  dzif p oś ró d  całej  p o l ­
skiej  g e n e ra c j i  s c e n i c z n e j  n i e  zna jdz i e  s ię w y ­
k o n a w c y  d l a  tej  r o l i ,  an i  l e p s z e g o  an i  r ó ­
wnego .

M a j ą c  p r z e j ś ć  do da l s ze j  k ron ik :  t e a t r a ln e j  
u w a g  n a s z y c h  o Ł a d u o w s k i m  n i e  r e a s u m u j e m y .  
Z a d a n i e m  tego f e j l e t o nu  n i e  by ł a ,  bo być  n . e  
n io e ł a  og ó ln a  c h a r a k t e r y s t y k a  i n d y w i d u a l n o ś c i  i 
d z i a ł a ln o ś c i  a r t y s t y ,  k tó ry  w p o d r ó ż n y m  p rz e l o ­
cie  j a k o  go ść  u n a s  ch w i lo w y  zo s t aw i ł  t y lko  f r a ­
g m e n t  p r a cy  i dz i e ł  swo ich .  L w i ą  b o w ie m  część  
ich s t a n o w i ą  posąg i  s z ek s p i ro w sk i e  ; n i e  u j r z e l i ­
ś m y  z t y c h ż e  an i  j e d n e g o ,  choć  one  s ą  f o r s ą  
Ł a d n o w s k i e g o ,  c e l e m m a r z e ń  k a ż d e g o  a r t y s t y  1 
n a j w y ż s z y m  n a ń  p a t e n t e m .  N a z y w a j ą c  gośc i a  
p i e r w s z y m  dziś  po l s k im  t r ag ik i e m  n ie  a p o m n i e -  
l i ś m y  o b r a k a c h  f i z y c z n y c h  a r t y s t y  i 
s t a n o w i s k o  to o cz yw i s t a  m o g l i ś m y  m u  p r zy zn a ć  
j e d y n i e  w zg l ędn i e .  S ą  n a  m e  k a n d y d a c i  i t e r az  
od  n a c u ry  ł a sk aw ie j  u p o s a ż e n i  lecz  co do z g ł ę ­
b i e n i a  i  z r o z u m i e n i a  k r eac y j  „ s t a r e g o  W i l a “ 
l r z ez  ak to r a ,  s p ó r  t u  o p i e r w s z e ń s t w o  c h y b a  
n i e  j e s t  m oż l iw y m .

W y b o r n y m ,  d o s k o n a ł y m ,  po zo s t an i e  
d l a  n a s  Ł a d n o w s k i ,  j a k o  p r z e d s t a w i c i e l  l u dz i

wa lką  ży c iową  z ł a m a n j c h ,  ludzi  n i e  c z yn u ,  l ecz  
myś l i ,  g dz i e  n i e  s i ła  lecz spokó j ,  ref leksja  j e s t  
t ł e m  tw ór czo śc i  aktorskiej .  W  t y m  k i e r u n k u  z a ­
r zuc ać  zw yk l i  Ł a d n o v ak i e m u  — j a k b y  to p o w i e ­
dz i eć  na j k róce j  —  zman ie ro wa ną  m e l a n c h u l j ę  czy 
m e l a u c h o l i j n ą  m a n i e r ę  B y ć  może ,  że coś p o d o ­
b n e g o  d a ło b y  s i ę  artyście r z e cz y w i ś c i e  w y t k n ą ć .  
Dla w ie lu  j e d n a  t e r  w ł a ś n i e  k o lo ry t  r ó l  Ł a -  
d u o w s k i e g o  do da j e  im szc z eg ó ln eg o  u roku .  W i ­
d o c zn i e  w i e r z ą  oni  w pa r a dok s ,  że  s m u t e k  j e s t  
p i e r w s z y m  s t o p n i e m  dt ś w ią t y n i  p o e z j i . . .

W a r t o  zaś  by ło  z L a d n o w s k i m  c h o ć b y  p r z ez  
t r z y  d n i e  z r z ędu  t um Pospace rować ,  gdz i e  n a s  
z p e w n o ś c i ą  n i g d y  u w ied z i e  p a n n a  I r e n a  
N i e s i o ł o w s k a .

N o w o z a c i ę ż n a  to s >ła p e r s o n a lu  lw o w s k ie ­
go,  m a j ą c a  w r e s v i e  zppołuić w ni in l u kę  s u b r e ­
t ek  i „ s a l o n o w y c h 11. 04  czasu  P u rż n i ck i e j  s c en a  
n a s z a  ze „ s a l o n e m "  ^ d y  sobi e  dać  n i e  może .  
W cza si e  s t o s u n k o w o  IJÓtkim w y p ie r a ł y  s i ę  l ub  
w y p ie r a n o  ze 3tanowi.sk "Sa lo now e j11, p a n i e  : S u ł ­
kow ską ,  Z a p o l s k ę ,  Url,anowicz  i.., R a j m o nd .  P o  
czę śc i  n i c  w  t e m  (knvf,ego. Cho dz i  tu  b o w ie m

Uy 1 * uj-Łoji 1 g i o s u  1 m a ­
n i e r ,  i n t e l l i go nc j i  i t a l enc iku .  D la  a r t y s tk i  
z aś ,  m i m o  to wszystki .  dziaż toD wca la  n i e ­
w d z i ę c z n y ;  r ° l 0 , "Saloii03̂  _ w y m a g a j ą c  dużo 
p r a cy  i s t a r a n n o ś c i ,  najczę®ciej s t o j ą  n a  p l an i e  
d r u g i m ,  -  1 w yj%Łhaftu n >e ś r ą g ą j ą  n a  s i e ­
b ie  u w a g i ,  e f f ek tu  n ie  wJW0' uJ4 i t d.  Do  „ g r a n i a "  
z a t e m  ro l e  to n iewdzięczne,  d* > s z t uk i  j e d n a k  
b a rd z o  w a ż n e .  Częs to  Pl e właśc iw;  o b s a d a  pod 
t y m  w z g l ę d e m  w ła ś n i e  Ps u ie u r a ż e n i e  c a ł yc h  
s c e n  j k t ó w  a n a w e t  c*łego u tw o ru .  W ięc  też  
od  l a t  k i lku ,  powtarzam* Bauka d y r e k c j a  l w o ­
w sk i e g o  t e a t r u  za  „prin,*donną  s a l o n u "  i z n a ­
l e źć  n i e  może .  N ie  z l a z ł a  j e j  b o w ie m  i we 
w s p o m n i a n e j  p a n n i e  N$ io ło ws l* i e j ,  k t ó r a  one -

gd ą j  d e b i u t o w a ł a ;  j a k o  h r a b i n a  S u c b a r e w  we 
w s p a n i a ł e j  „ F ed o rz e*  S a r d o u ’a.  S ą d  n a s z  m u s i  
w y p a ś ć  t ak  b l a d o ,  j ak  b l a d y m  b y ł  p r z e d m i o t  oce­
n i a n y ,  tj .  g r a ,  bo s a m a  d e b i u t a u t k a  b y ł a  w c a l e  
r óżową .

O ile syl fy  z ak u l i sow e ,  g ło s zą ,  p a n n a  N.  
p r z y j e c h a ł a  1 ) n a s  z P o z n a n i a  i o g r ó d k ó w  w a r ­
s z a w s k i c h .  Ś l a d ó w  s to ł e cz n e j  s c e n y  w ie lk o p o l ­
sk i e j  d o p a t r z y l i ś m y  się b a rd zo  m a ł o  a l e  —  „ 0 -  
g r ó d k o w e j "  dosyć .  W u s i ł o w a n e i  d ys ty n ke j :  r u ­
c h ó w  r a z i ł a  p r z e s a d a  a  w  dykc j i  p r z e c i ą g a n i e  
n i e m o ż l i w e  u t ak i e j  h r a b i n y  jak. . .  O lg a  S u c h a -  
r ew ,  p r z e c i ą g a n i e  ś w ia dc zą ce ,  że  pn i e  N.  p o d ­
c za s  p r a c y  p o p r ze dn i e j  b r a k o w a ło  i n t e l l i g e n t n e g o  
i n f o r m a t o r a  i d o b r y c h  w z o r ó w ;  g ło s  d e b i u t a n t k i  
m a  Drzmien i e  g a r d ł o w e ,  do k tó r eg o  t r z e b a  s ię 
p r z y z w y c za i ć ;  exterieur  a cz ko lw ie k  n i e z a p r z e ­
cza ln e  okaz a l e ,  by ło  d l a  w id zó w  „z j a wi sk . e n i  
m a ł o  u j m u j ą c e m " ,  co di» każd e j  „ s a l o n o w e j "  n i e  
j e s t  zb y t  f o r t u n n e .  P o n i  ‘w aż  j e d n a k  z a s a d n i c z e  
k w e s t j e  e s t e t y c z n o - a r t y s t y c z n e  w o c e n a c h  t ego 
r o dz a ju  z n a t u r y  r ze cz y  m u s z ą  u s t ą p i ć  s ię w r a ­
ż e n i om  cz y s t o  i n d y w i d u a l n y m ,  w ięc  r e c e n z e n t  
z a s t r z e g a  sob i e  p r a w a  s i ą d  w y n i k a j ą c e  i w ro 
ze rw ie  w y ją tk o w o ,  u a  w zó r  cudz y ,  b ę d z i e  cze 
kać  d a l s z y c h  w y s t ę p ó w  p ny  N ie s i o ło w sk i e j ,  j ak  
mó w ią ,  z a a n g a ż o w a n e j  j e s z c z e  —  p r z e d  d e ­
b iu t e m .

F a k t  to p r a k t y k o w a n y  b a r d z o  r z a d k o  i on 
to u p o w a ż n i a ł  n a s  do s w o bo dy  i o tw a r t o ść ,  w  w y ­
p o w i e d z e n i u  s w e g o  z d a n i a  w i ększe j ,  od z w yk le  
w z g l ę d e m  deb iu t an t em z a c h o w y w a n e j .  O cz y w i s t a ,  
z t e go  c o śm y  wyże j  po w ie d z i e l i  o p n i e  N.  s a m o  
p rz ez  s i ę  w y p ły w a  z d z i w ie n i e ,  iż d y r e k c j a  a r ­
t y s t k ę  o d r a z u  z a a n g a ż o w a ł a  s t a le ,  bez  t r a d y c y j ­
n y c h  p r ó b n y c h  w y s t ę p ó w ,  j a k i m  w sz ę dz i e  z r e  
g u ł y  n a  w ię k s z y c h  s c e n a c h  p o d d a w a ć  s i ę  m u s z ą  
k a n d y d a c i  n a w e t  p o p r z e d z e n i  s ł a wą ,  k t ó r a  z p a n ­
n ą  N.  sp o t k a ć  s i ę  d o t ą d  n i e  m i a ł a  p r z y j e ­
mno śc i .

 —  .
O p ró cz  p a n n y  N.  p e r s o n a l  kobi ecy  lt)i 

t e a t r u  m a  z y sk a ć  k i l k j  s i ł  i n n y c h ,  m i ę d z y  m 
p o n o w n ie  p r z y j ę t ą  p a n n ę  U r b a n o w i c z ó w n ę i  P* 
K n a p c z y ń s k ę - P o d  w y szy ńsk ę .  ^

D l a  r e p e r t o a r u  n a b y t o  około  20  
z na j n ow sz e j  l i t e r a t u r y  d r a m a t y c z n e j ,  t a k  - J  
j a k  swo j sk i e j .  W i ę k s z a  i ch  czę ść  j e d n a k  P °c .j'  
s i ę  u k a z y w a ć  p r a w d o p o d o b n i e  aż  w p a ź d z i0Lji  
ku,  z k tó r e g o  p o c z ą t k i e m  dop i e r o ,  w ed l e  d y r 0 
dz is i e j s ze j ,  p r a w d z i w y  s ez o n  j e s i e n n y  o tw o r z 0*^ 
zos t ani e .

T y m c z a s e m  po P rz y j a c i e l u  d o m u "  
b i e h e ’a)  k tó r eg o  w ł a ś n i e  po raz p i e r w s z y  ^  
w iono ,  u ka że  s i ę  j u ż  w  t y m  t y g o d n i u  - E r* hfn' 
S a r a h "  O h n e t ’a z a  ń i ą  m a  pó j ś ć  „F lo r e k "  K
h a m o w i e z a  i R u s z k o w s k i e g o ,  P r z y b y l s k i e g o  . j 8*
s t wo  W a c k o w i e " ,  „ M a ł ż e ń s t w o  Apfel." Z a l 0W6a C i0 
go,  „ F a l k e s t r ó m  i s y n o w ie "  ( P a n l s e n ’a),  *
z ł o t a "  (z f r a n . )  o p e r e t k a  Z e l l e r a ,  „Włóczę*  lP 
s z e k s p i r o w s k a  „ B aś ń  z im o w a " .  O prog ran i*0 (łP» 
j a k  ca łe j  dz i a ł a ln o ś c i  t e r a ź n i e j s z e g o  k i e r o ^ 1 * ' ^ j  
b ę d z i e m y  mie l i  sp o s o b n o ść  w k ró t c e  o*'
p o m ó w i ć ;  t u  o g r a n i c z a m y  s i ę  do n o t a t ^ f  ^ fini 
m a r y j n y c h ,  z a m y k a j ą c  t a k o w e  w ie śc i ą ,  j a k a u r2;»tfj 
k d k u ,  r ó w n o c z e ś n i e  ze  ś l u b e m  p a n n y  ^ 0̂ ; edz 1 
s k i e j , o b i eg ł a  s f e ry  zaku l i sowe . .  .Ulgt ^ ' 0 
dz i s i e j s zy m i  w s p ó l n i k a m i  w  p rz ed s i ę ń  rZg- 
t e a t r a l n e m  m a j ą  t oczyć  s i ę  u k ł a d y  celeD° P jCja 
l a n i a  go  w ca ło śc i  do j e d n y c h  rąk.  m n  ̂ j»k 
p a n a  B a r ą c z a .  Z b y t e c z n e m  b y ł o by  c daw  
p r a g n ą ć  n a l e ż y  s p r a w d z a n i a  s i ę  tej  p o g ł ° s ę*' gję * 
j u ż  wy so k i ,  by  lw o w s k i  t e a t r  w y z w 0*1' lfleu)U 
ow y c h  p r z e r ó ż n y c h  „ sp ó ł ek " ,  k t ó r e  .n ° r ®  e f  czS'  
j e g o  rozw o jow i  pod w ie lu  w zg l ę d am i )  na 
s t o  i w sp os ób  b a r d z o  d r a s t y c z n y  
p r z e s z k o d z i e .
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Pyzep r o w a d z ° n e j  d y s k u s j i  p r z e r w a n o  po-  
Drił_.° g °dz .  4  po p o łu d n i u .

ra£ie po s i edz en i e  pod p r z e w o d n i c t w e m  p.W
1 e e hN  f ^ e j s k i e g o  zaczę ło  s i ę  g ło s o w a n i e m  

U,'j am i  P r ° l HSOra K a s z n i c y ,  p r z y e z e m  
tjszo0v , g r o m a d z e n i a ,  u z n a j ą c  don io s ło ść  po-  
X ai Q myśl i ,  o ś w ia dc z y ł a  s i ę  za  n i e p r z e p r o -  
?rt>iaa e,n obecn ie  j e s zc ze  ż a d n y c h  o d n o ś n y c h

Pr ° l '  O s w a l d  B a l z e r  ze  L w o w a  
» h wd  r e f e r a t  o p o t r z e b i e  s ł o w n i k a  w y r a -  

j ą / : a po l sk i ego  i j e g o  me to dz i e .  W n io s e k
. ' ‘»ay ■ „ T e r m i n o l o g i ę  p r a w n ą  po l s ką  nal e-  

ul%ć w d w a  o d r ę b n e  s ł o w n i k i ,  z k t ó r y c h  
? »aueaWj f!.ra l i )y t e r m i n o l o g i ę  pol ską ,  u ż y w a n ą  
S i 8j dzis ie j szego p r aw a ,  d r u g i  t e r m i n o lu g j ę  

S/fZe&° p r a w a  p o l s k i e g o 44 u z a s a d n i ł  r e f e-  
f;Zegółowo w ś w i e t n y m  wy k ła dz i e ,  p od a j ąc
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*0j|ęa6luwfie z a s ad y ,  k tó r y c h  w u ł o ż e n i u  t ogo  s ło-  
^ e s t r z e g a d b y  na l eża ło .

6h t  *0wn°cześn i e  o d c z y t a ł  prof .  K a s p a r e k  r e -  
O b e c n e g o  a d w o k a t a  D u n i n a  z W a r -  

Btia* k West j i  s ł o w n i k a  p r a w n e g o  po l sk i ego ,  
^zia} a 8ię d łu ż s za  d y s k u s j a ,  w k tó r e j  b ior ą  

jj P l ^ ed ews zy s tk i em p p . :  B in d e r ,  P a r c z e w -
E ier i ch ,  S z e n m a n n ,  Zol l  i inni ,  z azna -  

r̂rui" P°t r zebę u w z g l ę d n i a n i a  n a d a l  p r z e w a ż n i e  
°r&2 * £ii  u ż y w a n e j  w  K r ó l e s t w i e  Bo i sk i em,  

U d a j ą c  n adz i e j ę ,  że  k om i s j a  p r a w n i c z a  
^ , 1  h  Umie j ę tnośc i  s p r a w ą  t ą  i n a d a l  z a j m o -  

4  będzie.
*•> lh  hiot-ki s t a w i a n e  p r z ez  p r o f . B a l z e r a  zo s t a ły  
„ W ^ T j ę t e .
Prof jf J ^ i ą z a ł a  s ię dalej  d y s k u s j a  n a d  w n io sk a m i  
' t y j ^ s p a r k a ,  o ś w ia d cz a j ąe e r a i ,  że Z j a zd  p r a -

h 'VW.J uz n a j e  p o t r z e b ę  u t w o r z e n i a  T o w a r z y s t w  
^ d J ^ y o h  w k a ż d e m  m i e j s c u , g d z i e  j e s t  

s ądu ,  n a  w z ó r  T o w a r z y s t w a  koso w-

% *>  U p r a s z a  W n y c h  p p . :  Z b o ro w sk i e go ,  J a -  
sltię^go, S t y c z n i a ,  J a k u b o w s k i e g o ,  M u c z k o w -  

’ SzJach towsk i ego ,  K a s p a r k a  i Zol l a ,  a b y  
M y l n i e j  p r zy s t ąp i l i  do u tw o r z e n i a  lub 
*0^ ®8*enia  T o w a r z y s t w a  p r a w n i c z e g o  w  K r a ­

ty 0(j ,J1 Z w a ż y w sz y ,  że T o w a r z y s t w a  p r a w n i c z e  
^  ?subni en iu  n i e  m o g ą  d z i a ł a ć  sk u t e c z n i e ,  że 
^ięL Po ł ą cze n i e  n a d a ł o b y  op in j i  p r a w n ik ó w  
Mrą*8 Znaczen i e ,  —  j e s t  r z e cz ą  p o ż ą d a n ą ,  aby 
Łty(, •]11 U tworzy ły  s ię dw a  z w i ą z k i : j e d e n  we 
?rUgjle Ua o k r ę g  S ą d u  w yż sze go  lw ow sk i ego ,  
'Oi*.,..* K r a k o w i e  n a  o k r ę g  S ą d u  w y ż sz eg o  k r a -
t i 4.,( °go w t en  sposób,  że i s t n i e j ą c e  w ty c h  

T o w a r z y s t w a  p r a w n i c z e ,  p o d a w a ł y b y  
o t y j  do dy sk u s j i  i o p r a c o w a n i a  i n n y m ,  w ich 
Ctytń Zna, jduj ącym s i ę  T o w a r z y s t w o m  p r a w n i  

’.*■ oraz m i ę d z y  so b ą  w c h o d z i ł y  w s to sunk i .  
Ify P  U p r a s z a  s ię T o w a r z y s t w a  p r a w n ic z e  we 
jęły ,!e i w K ra ko w ie ,  aby  w  t y m  d u c h u  za-  

o r g a n i z a c j ą  T o w a r z y s t w  p r a w n i c z y c h  w

J«dna°) Z w a ż y w sz y ,  że d z i e n n i k a r s t w o  dz i ś  j e s t  
biej.  ̂ z n a j g ł ó w n i e j s z y c h  d ź w ig n i  po s t ę pu ,  wy-  
*Jth 6'§ kom is j ę ,  z ł o ż o n ą  z 10 cz ło nk ów ,  k to -  
tyyt 1?Prawozdawca  p r z e d s t a w i  w ty m  celu ,  aby  
0fSan b yc ze n i a  i p o d ać  wzkazówk i ,  t yczą ce  się 
d*ie(1 lz&c,ji i s p o s o b u  w y d a w n i c t w a  po l sk i ego  

■ nJ * a  p r a w n i c z e g o .
i d y s bus,ji wz ię l i  u d z i a ł  pp .  F .  Wi lk o sz ,

0re, po cz em  od cz y t a ł  D r .  J .  L e o  r e f e r a t  o 
h i 6̂ h  s k a r b o w y c h  - S e j m u  cz t e ro lo tn i e go ,  i 
Oan., r ezo luc j ę ,  żo d ąż yć  n a l e ż y  do oż y w ie n i a
StojT.14 Qad  h i s t o r j ą  e k o n o m i c z n y c h  i s k a r b o w y c h  
feto] . w d a w n e j  P o l s k i .  P o  u c h w a l e n i u  tej 
8-ej UęJi p r z e w o d n i c z ą c y  z a m k n ą ł  p o s i ed z en i e  o 

wieczorem.

K r a k ó w  11 wrz e śn i a ,  
tylko ^  ° b r a d a c h  w d r u g i m  d n iu  z j azdu  po k r ó t ce  
tyje r a z i e  w s p o m n ę ,  że u c h w a lo n o  w s p r a -  
t6for^ Q' e s >onej p r z ez  dr .  W i t o l d a  L e w i c k i e g o  o 

u s t a w y  g m i n n e j  w n i o s e k  p. K le c z y ń -

V r  t Wiec  u zn a j e ,  że r o z d z i a ł  g m i n y  i o b sz a r u  
s*0ąyS« 8 °  j e s t  s zkod l i wy  i p o w in i e n  być  zn io-

4by Uchwa lono  ró w n ie ż  ( w n io s e k  p. K a s p a r k a ) ,  
opijj-ty r z e c z a c h  p r a w o d a w c z y c h  Se jm  za s i ęg a ł  
aL ( j ' Wydzi a łów p r a w a  n a  obu u n i w e r s y t e t a c h ,  
rj4]QetI1j i  um ie j ę t no śc i ,  i zb  a d w o k a c k i c h  i n o t a ­

c h ,  oraz  s ądów.
.Nas tępn i e  c z łonkowie  z j az du  uda l i  s ię  p r z ed  

S r & f  i a ' we r s y t e ck i ,  gdz i e  f o tog ra f i ę  ich z d j ą ł  fo- 
p E d e r .

tyk , 5 0  o t w a r c i u  p o s i e d z e n i a  n a  no w o ,  p. H e n -  
e r e f e r o w a ł :  „O k o n i e c z n o ś c i  z g r o m a -  

W i n n y c h ,  j a k o  s a m o i s t n e j  w ł a d y  w sa m o -  
S!,aj g m i n n y m " .  W ni os k i  p.  K o n ic a  po d łuż -  
Ŝ 0f) Usj i  ^ 0  s t a ł e j  komis j i  z j a z do we j  ode-

Popoł0 s t a tn ie  po s i e d z e n i e  o d by ło  s i ę  w sob o t ę  
pduiu pod p r z e w o d n i c t w e m  p. K a sz n i c y .  

by-(_p rof. S k a r ż y ń s k i  r e f e r o w a ł  o r e fo rm ie  k r e -  
' Po tocznego .  U c h w a l o n o  m i ę d z y  i n n e m i  

op0cjJ zn i żen i a  p o d a t k u  g r u n t o w e g o ,  n a t o m i a s t  
k o w a n i a  ope ra cy j  g i e ł d o w y c h .

* * *
^ rzy sz ły  z j azd m a  się od b y ć  we  L wo w ie .  

wje]- z*siaj od b y ł a  s i ę  w y c i e cz k a  p r a w n i k ó w  do 
u d z ' a L  3 0 0  osób.  O 10  w ieczo -  

bjj Sj Wrócili  u c z e s t n i c y  do K r a k o w a  i tu  od- 
Wsp an i a ły  r a u t  w  sal i  T o w a r z y s t w a  u b ez -

k r o n i k a .
Lwów, dnia  12 września.

'ty pc^  y h ó r  u z u p e ł n i a j ą c y  jednego członka Ra-  
^ , s j ‘a ‘oweJ w R a d w ó rn i e  z g rupy  gmin wiejskich 

r .  8I§ 5 października rb.  
a ty, j ^ s^° l{a e j a  w o j s k .  Lwowsk i  30  pułk pie-

hośn°I18ystujił ey w Tulnie,  odchodzi  w tych dniach 
Fjłk T)T ’ miejsce jego zajmie kołomyjski  (24)

s tojący dotychczas garnizonem we

K a r o l a  L u d w i k a  —  j ak  donosi PoU- 
i'latldln ■°9,esPondc.nz —  przedłożyła minis ters twu 
1 °^a  ̂ Prz11̂ 1^ 11̂  Pr °je^ t przedłużenia  linji  J a r s s l a w -  
paodlu l, ^ Z,U bryuów do granicy rosyjskiej .  Minister  

0rtys tnT a a Pro3ekt  pod względem techni cznym za 
- 1 zarządz i ł  rewizję t r asy  nowej linji.

°dbvł^^ d e l e g a t ó w  towarzys twa  ochrony zwie- 
I„on a St y . w  ty'°b dniach w Wiedn iu  a z wielu 

>jrC1J' r e Prezeutowany był  także Lwów i 
Stiii,.* i P^r^^dku dziennym s t a ł  między innemi 

l l tu ° Wany8Wi t  z Oalowca, o zmianę  § 3
Qentr^?g0 W tyiŁ k , s r an k u , aby urzędowym 

iw &at lwowHti'le''Ur0DI T i^Ẑ 11 ^  niemiecki ,
t z Swei doK obywate l  tutejszy zna-

Błan]0^  ° i ZyDn0ŚC1 1 ° fiarD0ŚC1 ^
? o  V  2? r<,p0D0Wilł Przejście do porząd­

z i  P. Ł  ° iyW,0neJ Lyekasji  przyjęto wnio-
*4rząt  z n . r a ’ 8 wf t y sek towarzys twa ochrony 

■P * Oelowea został  odrzucony.

S lu l ) .  Dn i a  6 b. m. odbył  się w Budyłowie  
obrzęd zaś lubin p. Celiny Dobrzański ej ,  byłej  dyre­
ktorki  tea t ru  lwowskiego,  z p. Ada mem Kulczyckim 
z Litwy.  Pa ńs tw a  młodych podejmowała w swoim 
gościnnym domu p. lir. Elżb ie ta  Dzieduszycka.

Z e  ( S t r z y ż o w a  donoszą, że tam z szczerym 
żalem otrzymano wiadomość,  iż p. Józ e f  Sułkowski ,  
tameczny adiunk t  sądowy,  zos t a ł  przeniesiony do 
Wadowic.  W  Strzyżowie ceniono wysoko jego zdol­
ność, pracowitość i prawość ,  a z ludźmi o tych p r z y ­
miotach rozstaje się każdy z żalem. Natomias t  cieszą 
się St rzyżowianie,  ż e ju ż  n iebawem o twar ty  zostanie 
w  tym mieście u rząd podatkowy.

I n s t a l a c j a .  Dn ia  8 b. m.  —  pisze Tyg. 
rzeszowski —  odbyła  się ins ta l ac j a  ks i ędza  Woj­
c iecha  Żeb raoki -go  na  probostwo zaczerskie.  bo so- 
l ennem nabożeństwie,  odprawionem przez ks iędza 
Żebracki ego i p ięknem kazaniu ks.  Karakul sk iego  
z Rzeszowa,  odprowadzono solenizanta na probostwo,  
gdzie na  progu domu przyjęli  go kolator*wie pp. 
Adamowie  Jędrzejowiczowie.

W  pięknej  przemowie do zgromadzonego l udu 
pan Adam Jędrzejowicz wskazał ,  j akim łącznikiem 
j e s t  ksiądz między dworem, a  ludem itd.

Poczem nas t ąpi ł  bankiet ,  w k tórym około 50 
osób wzięło udział .

O t w a r c i e  s ą d u  powiatowego w Dynowie.  —  
Z dniem 1 bm nastąpi ło  otwarcie  sądu powiatowego 
w Dynowie,  a uroczystość tę rozpoczęto solennem 
nabożeństwem celebrowanem przez miejscowego p robo­
szcza. Cała  inteligencja dynowska  b ra ł a  w niem udział ,  
a z Brzozowa przybył  s t aros t a  tamtej szy p. Punicki .  
P rzyby l i  też l icznie duchowni  i obywatele  z okolicy. 
Po nabożeństwie udano się do zabudowania  sądo ­
wego,  gdzie wśród sa lw moździerzowych powit a ł  go ­
ści pan Zbigniew Trzec i e sk i , dziedzic i właściciel  
Dynowa.

Następni e przemówi ł  nowokreowany naczelnik 
sądu  dr, Józe f  Kai se r ,  podnosząc w krótkich s łowach 
przyszłą  zbawienną  działalność sądu i dziękując z a ­
razem l icznym gościom za okazaną przycbyLność i 
chętne przybycie na  uroczystość otwarcia .

Wspólna  uczta  zakończyła  p a m i ę t D y  dzi t ń  dla 
Dynowa  ; wieczorem naprędce  zebrana  muzyka miej ­
scowa odegra ł a ser enadę przed oknami  budynku 
sądowego.

l J u b i c e ,  maj ątek  pana  S t an i s ł awa  Homolaesa ,  
w okolicy Krakowa,  naby ł  Dominik ks.  Radz iw i ł ł .—  
A k t  sprzedaży podpisany za s t a ł  przed ki lku dniami.

K r ó l o w a  D a u j i  obchodzi ła  terni dniami 
701etnją rocznicę swych urodzin.  J e s t t o  monarchini  
bardzo w Danj i  łubi ana za dobroć serca,  a poważana 
za wielką inteligencję.  J e j  to bowiem ma  być za ­
s ł ugą ,  że ten maluczki  t ron duński  doszedł  dziś do 
t ak wpływowego w Europi e  s t anowi ska .  Umia ł a  bo­
wiem królowa,  jakkolwiek uboga bardzo,  świetnie 
powydawać  swe córki. I  t ak  j edna z nich jes t  caro­
wą w Rosji ,  d ruga  będzie królową Angl j i  i cesarzową 
Indyj .  A  jednego ze swych synów posadzi ła  na ttro- 
nie greckim.

Nigdy jeszcze duńska  rodzina nie za jmowała  
t ak potężnych w Europi e  s tanowisk.

P o g r z e b  ś. p. Rysza rda  Zawadzkiego,  p r ezy­
dent a  sądu obwodowego w Tarnowie ,  odbył  się dnia 
5go b. m. w Szczawnicy,  dokąd na smutną  uroczy­
stość zjechała się rodzina i przyjaciele zmarłego.

Około godziny 5 rano  wyniesiono zwłoki  do 
kościółka parat jalnego kwiat ami  i zielenią p r zyb ra ­
nego.  O godzinie lOtej  przybyły deputacje z T a r no ­
wa, Tuchowa i z Krośc i enka i złożyły wieńue na t r u ­
mnie zmarłego,  a to : Imien iem gminy mias t a  T a r ­
nowa,  złożyli wieniec pp. delegaci : Kaczkowski ,  Sze- 
ligiewiez i Ważeński ,  z napisem : „miasto Tarnów 
swemu posłowi" ; — imieniem sądu obw. w T a r no ­
wie pp. radzcy sądowi,  Hora  i Tarczyński ,  sekre tarz  
r ady p. Rudolf ,  ad jnnk t  sądowy p. Górski  i L ichań-  
ski z napisem : „członkowie sądu obw. w Tarnowie,  
swemu nieodżałowanemu prezyden towi" ;  —  imieniem 
prokuratorj i  państwa,  p. J a w o r sk i  z napisem : „pro ­
k u r a t o r a  pańs twa  w Tarnowie ,  prezydentowi  sądu" ;  
—  imieniem d je t ar j us iów sądu obw. w Tarnowie ,  
złożył  wieniec s ekre t ar z  p. Liobański  z napis em : 
„djetar jusze sądu obw. w Tarnowie,  swemu  zacne ­
mu przełożonemu" ; —  imieniem sądu pow. w T u ­
chowie z łożył  wienioo p. Snioleeki z n a p i s e m : „sąd 
pow. w Tuchowie,  swemu czcigodnemu p rezyden to­
wi" ; —  imieniem „Gwiazdy Tarnowskiej"  złożył 
wieniec p. Szeligiowicz z napisem ; „Gwiazda  T a r ­
nowska" ,  swemu honorowemu członkowi" ; i nako- 
niec imieniem Towarzys twa  oświaty ludowej z nap i ­
sem : „Towarzystwo oświaty ludowej w Tarnowie,
swemu nieodżałowanemu prezesowi ."

O godz. lOtej  rozpoczęło się żałobne nabożeń­
stwo, celebrowane przez miejscowego proboszcza.  U 
bocznego oł tarza odp rawi ł  mszę św.  jeden z k a p ł a ­
nów, bawiących na kuracj i  w Szczawnicy.  Po ukoń- 
ozonych żałobnych eeremonjach wynieśl i  t r umnę oby­
watele szczawniccy,  a kondukt  pogrzebowy poprowa­
dził proboszcz miejscowy na  miejsce wiecznego spo ­
czynku.  Przed t r um ną  niesiono wieńce żałobne,  zaś 
za zwłokami  pos t ępowa ła  rodzina zmar łego,  prezy­
dent  sądu obwodowego z Nowego Sącza p. Szklarski  
i tamtejszy p. p roku ra to r ;  sędzia powiatowy z Kro­
ścienka p. Gabryszewski  i adj imkt  p. Szamai t ,  oraz 
goście kąpielowi.

Nad  grobem przemówi ł  p. Waże ńsk i  członek 
deputacj i  m. Tarnowa.  W krótkich i rzewnych sło­
wach podniósł  zas ługi  ś. p. Zawadzkiego,  jako oby­
wate la  kraju i mias t a  Ta rnowa  tudzież mi łość j aką  
zdołał  sobie pozyskać u swyoh znajomych i pod­
władnych .

O godz. 12 skończył  się obrzęd pogrzebowy.
B o k  M e ż ą c y  jes t  obfity w zmowy robotniczo. 

Depesze przynoszą znowu wiadomość o s t re jku ro­
botnie fabryki  tytoniu w P re szbu rgu .

Około 15 00  kobiet  wypowiedziało robotę,  no­
tabene nie obeszło się bez aw an tu r  i policja zaledwie 
może im dać radę.

K a t a s t r o f a  w  S ł o b o d z i e  r u n , g ó r s k i e j .  W
ubiegły poniedziałek by ła  Słoboda rungó r ska  wido­
wnią  katas t rofy która dzięki skutecznej akcji r a t u n ­
kowej nie p rzybra ła  zbyt  groźnych rozmiarów.

Na terenie Wolf ar t a  rozpoczęła niedawno spół­
ka  Bubeia-Lenieeki  wiercenie nowego szybu.  Ropa  
pokazał a się nade r  oblk-ia, jednakowoż jednocześnie 
pojawiły się w szybie zabójcze gazy w wielkiej ilo­
ści. Prężność  gazów by ła  fak wielką,  iż ropa wybu­
cha ł a  chwilami  aż pod szczyt wieży. Z każdą  chw i ­
lą gazy gromadsi ł y  się coraz obficiej w jamie  nalto- 
wej i ostatecznie mimo wszelkich środków ost rożno­
ści, dostały się do kot ł a  parowego.  W jednej  chwili 
nas t ąpi ł a  eksplozja i cały szyb s t anął  w płomieniach.  
Rusztowania ,  belki i deski wylecia ły w  powietrze i 
spadając zasypały stojących nieopodal od miejsca ka- 
strofy pp. Lenieckiego,  Podoskiego,  Mościckiego i 
Wowkonowieza.  Dzięki ra tunkowi  nadb i egDch  robo­
tników z innych kopalni  zdołano wszystkich cz t e­
rech,  okropnie poparzonych wydobyć z pod płonących 
gruzów.

W  na jwiększem jednak  niebezpieczeństwie zDa- 
leźli się robotnicy przy wierceniu szybu tudzież maj ­
s ter  i palacz. Ze wszystkich stron ogarnęły ich p ło ­
mienie.  Nieszczęśl iwi rzuci l i  się naprzód na oślep. 
J e de n  z nich wydost a ł  się. na drugą  stronę szybu i 
wskoczywszy do r eze rwuaru z wodą ugas i ł  płonące 
na  sobie suknie.  Drugi  zaś zdołał  się dostać do są­
siedniego szybu,  gdzie inni  robotnicy go wst rzymal i  
i ogień na  nim ugasi l i .

Poparzonym udzielono na tychmias t  chwilowej 
pomocy i posiano po lekarza do Peczeniżyna,  bo le­
karz  pobierający z kasy  brackiej  Słobody 1200 zł. 
rocznie mieszka  stale w Peczyniżynie i dwa razy na 
tydzień dojeżdża tylko do Słobody rungórskiej .  L i cz ­
ba poparzonych jest dość wielką bo aż 11, j ed nak o ­
woż żadnemu nie grozi  niebezpieczeństwo u t r a ty  
życie!

Jednocześnie  ot rzymujemy wiadomość o poża­
rze des tylarni  nafty Wer tb e im era  w Gorl icach Pożar  
wybuch ł  onegdaj o godz. 10 wieczorem a przyczyną 
ognia była nieostróżność.  S tr a ty  są znaczne,  lecz 
asekuracja  pokryje je w wielkiej części, gdyż desty- 
ia rnia  by ła  ubezpieczoną.

u t o n ę l i .  Antoni  Madejski z Biecza,  powiatu 
gorlickiego,  u toną ł  w rzece Repie  •—  Wojciech Ruc -  
kal  z Monasterza,  powiatu jaros ławski ego,  u toną ł  
w  rzece Sanie.  —  W aśk o  Senezyszyn z Posady cby- 
rowskiej ,  powiatu  staromiejskiego,  utonął w studni ,  
w którą  wpad ł  s t rac iwszy przytomność skutkiem 
nagł ego a t aku  epi leptycznego.

U s i ł o w a n o  s a m o b ó j s t w o .  Antoni  Dokupił ,  
20  la t  l iczący, us i łowa ł  się zeszłej nocy rozczynem 
fosforowym w mieszkaniu pod 1. 1 plac Akademicki  
otruć.  —  Powód niewiadomy.

A r e s z t o w a n i a  w  spr awie defraudacji  w u r zę ­
dzie c łowym wiedeńskim zwiększają się z każdym 
dniem. Do ychezas  uwięziono czternaście osób, a 
dzienniki  wiedeńskie twierdzą,  że na tem jeszcze nie 
koniec. —  Między a resztowanymi  są uietylko u rzęd ­
nicy, lecz także przemysłowcy i handla r ze  en gros.

Poża l* .  Wczoraj około dziesiątej wieczorem za- 
sygDalizowaDO pożar.  P a l i ł a  się posiadłość Kasp ra  
Ws tążk i  n a  Zniesieniu.  —  Na miejsce pożaru p r z y ­
b y ła  szybko lw ow ska s t raż  pożarna i zdo ła ła  po pe­
wnym czasie ogień ugasić .

E m i l  K l a w i n g  vel Aksami tów  vel At las ,  
s chwytany na szpiegostwie w Tarnopolu i osadzony 
w tamtej szem więzieniu,  o t r zymał  już ak t  oskarżenia 
i proces przeciw niemu rozpocznie się prawdopodo­
bnie  z końcem bieżącego miasiące.

K r ó t k a  r o z p r a w a .  Z Czerniowiec piszą :
Dr .  Blaukopf ,  izraeli ta,  dostał  posadę nauczy ­

ciela domowego u pań s t wa  Wasi lko,  właśeb i e l i  dóbr. 
Niebawem wywiązał  się s t osunek między panią  W.  
a panem Blaukopfein,  i wkrótce doszło do tego, że 
dama ta  opuści ła  dom męża i rozpoczęła proces roz­
wodowy.  — Owóż temi dniami  pau Wss i l ko  spotkał  
pana  Blaukopfa  na ulicy, a nie mogąc pohamować  
swej złości na  człowieka,  k tóry mu za t ru ł  szczęście 
domowe,  rzuci ł  się na niego i począł  go okładać 
kijem. Napadnię ty wyjął  rewolwer  i st rzel i ł ,  ale nie 
trafił ,  W ted y  go rozbrojono i oddano w ręce policji.  

T a k ż e  a k o m p a n i a m e n t .
Młodzieniec;  Mój ród sięga daleko w zamier z­

chłą  przesz łość ;  s ł awnym  już by ł  za krzyżowych 
wojen,  a j sden  z moich przodków akompaniowa ł  F r y ­
derykowi Barbaros ie .

Dz iewica :  Ozy na for tepianie?
D o b r e  o b j a ś n i e n i e .  Z Mościsk nam p i s z ą :
Dwie  panie  nieznające mieszkańców tutejszych 

zapyta ły idącego drogą dziadka,  niosącego l ichtarze 
dlą umar ł ego :

—  A  kto to dziadku u m a r ł ?
Dziadek,  skłoniwszy się nisko odpowiedzia ł :

—  A  to proszę pań ten syn tego Michała ,  co to 
Jóźko jest  jego krewny.

Po tej jasnej  odpowiedzi  dziadek odszedł.

Rozmaitości.
—  J a l f  ż y j e  P a p i e ż .  Rz ymtka  P iform a  p iata ,  

żo Ojciec św. wstajo o godzinie 6»j rano,  szybko Bię 

ubiera i udaje do kaplicy,  gdsie odp rawia  merę iw.  
a nas tępnie  s ł ucha drugiej ,  k tór ą  odprawia  inny k a ­
płan.  O godzinie 7 ej udaje się J eg o  Świątobl iwość 
na śniadanie ,  skł adające  się z kawy ze śmiet anką i 
z jaj na  miękko.  Obiad papieża sk ł ada  się z potraw 
skromnych i nie kosztuje więcej jak jednego skuda 
(około l ł/ 2 rs.).  Zaku pna  na obiad dokonywa k u ­
charz,  który codziennie udaje się z koszykiem przez 
ulice Borgo i most  św. Anioła na s t are  miasto.  Dr o ­
biu Ojciec św, nigdy nie jada,  lubi  z a t e r e s ó ł ,  beef- 
s t s i k  i owoce;  wieczorem j ad a  tylko ja ja  i s a ł a tę ;  
przy obiadzie i kolacji wypi ja  po pół  butelki  wina 
Bordeaux,  zakupywanego w handlach rzymskich.

Obiad j ada Ojciea św. *»m jeden.  Przy  obia­
dzie obecną jes t  tylko służba.  Kucharz  przynosi p o ­
t rawy z kuchni ,  znajdującej się w par t erze  pałacu 
do przepokoju jadaln i  na p ie rwszsm piętrze,  zkąd 
zabiera je młodszy  kucharz  i oddaje służbie.  Po  
prawej  st ronie stołu Ojca św. stoi podczaszy,  a w 
zach uroczystych także i krajezy,  obaj we f rakach i 
w białych k r a w a ta ch ;  reszta s łużby zaś w zwykłej  
l iberji fioletowej.  S tół  jadalny Ojcc św, jes t  k w ad ra ­
towym, obliczonym właściwie na  cztery osoby.  Okry­
wa  go kosztowna czerwona kapa adamaszkowa,  n a ­
kryt a  bia łym,  przez zakonnice wyszywanem obrusem. 
Ojciec św. sieuzi na krześle poręczowem, a stopy o- 
p ier a na  stołeozku.  Serwis  sk ł ad a  się ze srebra,  »ol- 
niczki zaś są złote. Talerze są z białej  porcelsny,  
ber  herbów i Insygniów, tylko t e  złotą obwódką.  
Przed obiadem odmawia  Ojciec św.  modl i twę,  a po 
obiedzie d rugą dziękczynną,  na którą  obecni odpo­
wiadają  krótkiem Amen .  Po obiedzie sypia  Ojciec 
św. przez godzinę na sofie, umieszczonej  w  sypialni .

Telegramy „Przeglądu1*,
( O trzym ane wczoraj).

B e r l i n  10 w r z e ś n i a .  N ordd. A llg . Z tg . o- 
św ia d cz a  w s p r a w i e  d o n i e s i e n i a  b i u r a  R e u t e r a  o 
z a j ś c iu  n a  w y s p a c h  S a m o a ,  iż d o ty c h c z a s  b r a k u ­
je co do t e go  z a j ś c i a  w ia do m oś c i  ze ź r ó d e ł  n i e ­
mi ec k i c h .  N i e m i e c k a  e s k a d r a  m i a ł a  b e z w ą tp i e n i a  
r oz kaz  z a ż ą d a ć  od k ró l a  M a l i e t o a  s a ty s f akc j i  za 
p o p e łn i o n ą  p r ze z  t eg oż  ob ra z ę  p o d d a n y c h  c e s a ­
r za  n i e m ie ck i e g o .  P r a w d o p o d o b n i e  o d m ó w io n o  
togo z a d o ś ć u c z y n i e n i a ,  w s k u t e k  t ego  n a s t ą p i ł o  
zb ro jne  w k r o c z e n i e  za łog i .  J e ż e l i  d o ty c h c z a s  m i a ­
ł y  m ie j s ce  s t o s u n k i  u r z ę d o w e  m o c a r s t w  ty lko  
z k r ó l e m  M a l i e t o a ,  —  to u t r z y m a n i e  s t o s u n k u  
t ego  p r ze z  N i e m c y ,  obe c n i e  po o d m ó w i e n i u  s a ­
t y s f ak c j i  j e s t  n i epod obn em u

Część ekonomiczna.
—  Z  p o w o d u  szerzenia się zarazy l icznych cho­

rób zwierzęcych,  zostały uznane powiaty l iusialyński  
i zalcszczycld za przes t rzeń zapowiet rzoną i władza 
zabroni ła  odbywan ia  targów na  bydło i świnie i wy­
prowadzania  z tych powiatów bydł a  rogatego,  owiec, 
kóz i nierogacizny.

W i e d e ń  9 w rz e ś n i a .
(Z )  G i e łd a  z a c h o w a ła  t a k że  dz i s ia j  p o s t a w ę  

w ca l e  s i l n ą ,  a l b o w ie m  u t r z y m u j ą c a  s i ę  j e s zc ze  
c i ąg l e  p og ło s ka  o z j e ź dz i e  d w ó c h  c e s a r z y  b y ł a  
d la  nie j  d o s t a t e c z n y m  d o w o d e m ,  że s y t u a c j a  p o ­
l i t y c z n a  u i e  j e s t  w ca l e  g r o ź n a .

N a  cze l e  r u c h u  s t a ł y  z n o w u  p a p i e r y  t r a n s ­
po r t owe ,  w k tó r y c h  dość  l i c z n y c h  d o k o n y w a n o  
t r a n s a c k y j .  Sz c z e g ó l n i e  żyw e  by ło  z a i n t e r e s o w a ­
n ie  s i ę  s t a a t s b a h n a m i ,  a m o t y w e m  togo  w ia d o m e  
t r a n s a k c j e  z z a r z ą d e m  kole i  w s c h o d n i c h .

P r z e d m i o t e m  l i c zn ego  p o p y tu  by ły  t akże  
akc j e  t o w a r z y s t w a  pa r ow e j  ż e g l u g i  n a  D u n a j u ,  
j a k o t e ż  kolei  p ó ł no cne j ,  co s ię p o m y ś l n y m  ro z ­
w o je m  obu  t y c h  p r z e d s i ę b i o r s t w  ł a t w o  t ł ómaczy .  
T a k ż e  e l b e t a l e  i l o m b a r d y  u z y s k a ł y  m i e r n e  a- 
w a n s e .  -— W  dzia l e  b a n k o w y m  z w r a c a ły  n a  się 
s z c z e g ó l n i e j s z ą  u w a g ę  sp e k u l a c j i  l a u d e r b a n k i  i 
un jon y ,  p o d cz as  g d y  w k r e d y t a c h  n a  r a z i e  z u ­
p e ł n a  p a n o w a ł a  s t a g n a c j a .

W  i u n y c h  d z i a ł ac h  ż a d n e  l ub  t y lko  n i e ­
z n a c z n e  za sz ł y  zmi any .

N o t o w a n o ;
K r e d y t y  au s t r .  28 2 ' 9 0 ,  k r e d y t y  w ę g i e r s k i e  

287-— , u n io n y  2 1 P 2 5 ,  a n g lo b an k i  11 3 ' 20 ,  l a e n -  
d e r b a n k i  2 2 5 ' 7 5 , b a n k v e r e i n y  92-50 , l u d w ik i  
— '— , c z e r n i ow ie c k i e  — •— , r e n t a  w s p ó l a a S I T O ,  
s r e b r n a  8 2 -60,  z ło t a  a u s t r j a c k a  112-75,  p a p i e r o w a  
5 %  96-20 ,  z ł ot a  w ę g i e r s k a  10 0  75,  p a p i e r o w a  
5 %  87-40 ,  r u b e l  P i l .

(O trzym ane dzisia j).
K r a k ó w  12 w r z e ś n i a  ( p r y w . )  R a d a  m i e j s ka  

k r a k o w s k a  w y b r a ł a  w cz o ra j  k o m i t e t  z ł oż on y  z 12 
cz łon kó w ,  k t ó r y  s i ę  z a jm ie  u r z ą d z e n i e m  p r z y j ę ­
c ia  d l a  W ę g r ó w ,  m a j ą c y c h  tu  p r z y b y ć  d n i a  21 
b.  m.  W  sk ł a d  k o m i t e t u  t ego  w c h o d z ą  pp .  A r -  
mu ło wic z ,  C h y l i ń s k i ,  r e d a k t o r  Czasu , H ą j d u k i e -  
wicz, '  F a u s t y n  J a k u b o w s k i ,  H e n r y k  J o r d a n ,  prof .  
K a s p a r e k ,  P i e n i ą ż e k ,  A r t u r  h r .  Po to ck i ,  R o m a -  
nowicz  r o d a k t o r  R efo rm y , dr .  W e i g e l  i prof .  Zoll .  
N a s t ę p n i e  u c h w a l i ł a  R a d a  m i e j s k a  k r a k o w s k a  
za w i a d o m i ć  o tej  s y m p a t y c z n e j  w iz yc i e  W ę g r ó w  
R a d ę  m i e j s k ą  l w o w s k ą  i z a p r o s i ć  j ą  do w z i ę c i a  
u dz i a łu  w  p o w i t a n i u ,  p r zy j ęc iu  i g o sz cz en i u  W ę ­
g ró w ,  a to d l a t eg o ,  że  p r z e d  d w o m a  l a ty ,  k i ed y  
o d b y w a ła  s ię w y c i e c z k a  n a  W y s t a w ę  p e s z t e ń s k ą ,  
to w ó w c z a s  d e p u t a c j e  obu  Rad ,  tak lwo wsk ie j  
j a k  i k r ak o w sk i e j ,  b y ły  z t a k ą  s e r d e c z n o ś c i ą  p o ­
d e j m o w a n e  p r z ez  R a d ę  m i e j s k ą  B u d a p e s z t u .  S k o ­
ro  w ięc  s p a d ł  n a  K r a k ó w  t e n  z a sz czy t ,  że  p i e r ­
w s z y  m o że  s i ę  o d w z a j e m n i ć  W ę g r o m  za  i ch  n i e ­
p o r ó w n a n ą  go śc in no ść ,  to rzeczą,  j e s t  zu p e ł n i e  
w ła ś c i w ą ,  iż p o d w a w e l s k i  g r ó d  o d s t ę p u j e  L w o ­
w ow i  p o ło w ę  t e go  za sz c z y t u  i p r z y j e m n o ś c i  
w  p r z y j ę c iu  r e p r e z e n t a n t ó w  s y m p a t y c z n e g o  n a ­
rodu .

W r e s z c i e  n a  w n i o s e k  d r .  H e n r y k a  J o r d a u a  
uc h w a l i ł a  R a d a  w y s ł a ć  do P e s z t u  j ako  sw e g o  d e ­
l e g a t a  dr .  W e ig l a ,  a  to  w ce lu  że by  s i ę  p o r o z u ­
m i a ł  z p e s z t e ń s k ą  R a d ą  co do r o z m a i t y c h  s zc ze ­
gó łó w  wy c i eczk i  W ę g r ó w  i ż e by  by ł  p o ś r e d n i ­
k i e m  m i ę d z y  R a d ą  m i e j s k ą  p e s z t e ń s k ą  a k r a k o w ­
ską .  W n i o s e k  t en  m o t y w o w a n y  b y ł  t em ,  żo R a ­
da  m i e j s k a  k r a k o w s k a ,  p r a g n ą c  c a ł e m u  p r z y j ę ­
c iu  W ę g r ó w  n a d a ć  t on  p o w a ż n y ,  s e r d e c z n y  i o d ­
p o w i e d n i  do  wy so k i e g o  r e s p e k t u ,  j ak i  żywi  d l a  
r e p r e z e n t a n t ó w  R a d y  m ie j s k i e j  pe sz t e r i sk i e j ,  m u ­
si ocz yw i śc i e  m i e ć  z sw e go  ł o n a  p o ś r e d n i k a  w  tej  
s p r a w i e  mi ęd zy  P e s z t e m  a K r a k o w e m .

K r a k ó w  12 w rz e ś n i a  ( p r y w . )  R a d a  m i e j s k a  
k r a k o w s k a  u c h w a l i ł a  w cz o ra j  n a z n a c z y ć  d z i e ń  
18 b. m.  n a  u r o c z y s to ś ć  ods ło n i ę c i a  b i u s t u  d r a  
M ik o ł a j a  Z y b l i k i e w ic za ,  a to  d l a t eg o ,  że  w dn iu  
t y m  p r z y b y w a  do K r a k o w a  G r e m i u m  T o w a r z y ­
s t w a  k u p có w  i p r z e m y s ł o w c ó w .  B iu s t ,  d ł u t a  G a ­
do m s k i eg o ,  u s t a w i o n y  z o s t a n i e  n a  p l a cu  p r ze d  
r a t u s z e m .  U r o c z y s t o ś ć  ro zp o c z n i e  s ię o godz.  9 
r a n o  n a b o ż e ń s t w e m  w kośc i e l e  N.  P .  M „  po cze m 
n a s t ą p i  od s ł on i ę c i e  b i u s tu  po s t o s o w n e m  p r z e ­
m ó w i e n i u  p r e z y d e n t a  S z l a c h t o w s k i e g o .  Z p o w o ­
du  b r a k u  czaBU w y s z l e  R a d a  k r a k o w s k a  o so bn e  
z a p r o s z e n i a  n a  tę  u r o c z y s to ść  t y lko  do W y d z i a ­
ł u  k r a j ow eg o ,  do R a d y  m i a s t a  L w o w a  i do R a d  
w s z y s t k i c h  t y c h  m i a s t ,  k t ó r y c h  dr .  Z y b i i k i e w ic z  
b y ł  h o n o r o w y m  o b y w a te l e m .  D o  ca ł e j  z a ś  r e s z t y  
k r a j u  w ys to s u j e  o g ó ln e  z a p r o s z e n i e ,  w z y w a j ą c e  
do w z i ęc i a  u d z i a ł u  w u ro czy s t o ś c i  t y c h  w s z y s t ­
k ich ,  k t ó r z y  p r a g u ą  z łożyć  ho łd  u z n a n i a  c n o to m  
i z a s ł u g o m  b. M a r s z a ł k a .

Sof i ja  12 w r z e ś n i a .  (D o n ie s i e n i e  ag enc j i  
R eu t e r a ) .  W c z o r a j  j a k o  w d z i e ń  i m i e n i n  ca r a  
A l e k s a n d r a  o d by ło  s ię w  k a t e d r z e  so l e n n e  n a ­
b o że ń s t w o ,  n a  k t ó r e m  b y ł  K o b u r g .  N a  n a b o ż e ń ­
s t w i e  mod lo n o  s i ę  za  c a r a  i za K o b u r g a .

Tirnow ska konstytucja , o r g a n  K a r a w e ł o w a ,  
p oc z ą ł  z n o w u  w yc h o d z i ć  i w p i e r w s z y m  n u m e ­
r ze  z a m i e s z c z a  o b s z e r n y  a r t y k u ł  r e t r ospekc-y jny ,  
w k t ó r y m  r o z b i e r a  po w o dy  t e r a ź n i e j s z e g o  p r z e ­
s i l en iu  b u łg a r s k i e g o .  A r t y k u ł  u d e r z a  n a m i ę t n i e  
u a  r z ą d y  b y ły c h  r e g e n t ó w .  „ P r z y b y c i e  K o b u r g a  
—  p o w i a d a  a r t y k u ł  —  n i e  r ozw iąz a ł o  w ca l e  b u ł ­
g a r s k i e g o  p r z e s i l e n i a ,  a  p o s t a n o w i e n i a  b e r l i ń ­
sk i ego  t r a k t a t u  co do w y b o ru  k s i ęc i a  n i e  by ły  
wca l e  p r z e s t r z e g a n e " .

K o b u r g  n i e  j e s t  k s i ę c i em  z wo l i  n a r o d u  
lecz z woli  S t a m b u ł o w a ,  Z a c h a r j a s z a  S to j a n o w a  
i M u t k u r o w a .  To j e s t  u z u r p a c j ą  p r a w  i wol i  l u d u " .

A r t y k u ł  N arodnej W oli, o r g a n a  R a d o s ł a -  
wo wa ,  z w r a c a  s i ę  t y lk o  p r z e c i w  r z ą d o w i  i o d ­
wo łuj e  s ię do  sw y c h  s t r o n n i k ó w ,  ab y  w k a m -  
p a n j i  w yb or cze j  u m i a r k o w a n i e  s ię z ac ho w yw a l i  
i o soby  k s i ążęce j  n i e  n a p a d a l i .

N a s t ę p s t w e m  o s t a tn i e g o  z g r o m a d z e n i a  u 
K a r a w e ł o w a  j e s t  f u z j a  s t r o n n i c t w a  j ego  z p a r t j ą  
C an k o w a .

S o f j a  12  w rz e ś n i a .  N a  o d b y t e m  u K a r a ­
w e ło wa  z g r o m a d z e n i u  w colu n a r a d z e n i a  s ię n a d  
p r o g r a m e m  p r z y s z ł y c h  w yb o ró w ,  by ło  15 osób.  
a m i ę d z y  n i e m i  m e t ro p o l i t a  K l e m e n t  i w i e lu  
w y b i t n y c h  C an kow i s tów .

Siooboda donosi ,  że  p r z y w ó d z c a  C a n k o w i ­
s tów  o t r z y m a ł  z Rosj i  z n a c z n e  s u m y  n a  ag i t a c j ę  
wyborczą .

D u b l i n  12  w rz e ś n i a .  D z i s i e j s z e j  no cy  a r e -  
s t o w a ł a  po l i c ja  0 ’B r i e n a  j e d n e g o  z p r z y w ó d zc ó w  
i r l a n d z k i c h  i o s a d z i ł a  w  w ięz i en iu  w K i n g s t o w n .

T o e k c - T c r e b e s  12 w rz e śn i a .  K o m i t a t  zein-  
p l i ń sk i  w y s t ą p i ł  św ie tn i e  p r z y j m u j ą c  c e s a r z a ;  
e n t u z j a z m  n i e  do o p i s an i a .  N a  dwo rcu  oc ze k i ­
w a ł y  p r z y b y c i a  m o n a r c h y  l i c z n e  d e pu t a c j e  i t ł u ­
my  lu dno śc i .  Mię dzy  o b e c n y m i  by ł  t akże  J u l j u s z  
h r .  A n d r a s s y ,  k tó r eg o  ce sa r z  p oz d ro w i ł  s e r d e ­
czn i e .  Po  powi t an iu  u d a ł  s ię c e sa r z  po w o z e m  
z h r .  A n d r a s s y m  do z a m ku ,  g dz i e  p r z e d e f i l o w a ł a  
p y s z n a  b a n d e r j a  w 500  kon i  wz n os zą c  e n t u z j a ­
s t y cz ne  ok rzyk i  na  cześć  m o n a r c h y .  C e sa r z  p r z y j ­
m o w a ł  w c i ą gu  d n i a  r o z m a i t e  d e p u t a c j e ;  o d p o ­
w ia d a ł  n a  p r z e m o w y  ł a s k a w i e  i r o z m a w i a ł  d ł u ­
żej z n i e k t ó r y m i  c z ło n k a m i  d e p u t a c y j .  W i e c z o ­
r e m  o godz.  6 o d by ł  s i ę  o b j a d  dw o r s k i .  M i e j s c o ­
wość  ca ł a  b y ł a  ś w ie t n i e  i l u m i n o w a n ą ,  a  c e s a r z a  
p r z y j m o w a n o  w s z ę d z i e  e n t u z j a s t y c z n e m i  o w a c j a ­
mi .  P r z y  ob i e dz i e  d w o r s k i m  w sz y sc y  ob ecn i  p o ­
s i ad a j ą cy  o r d e r y  ro s y j s k i e  m ie l i  j e . u a  p i e r s i a c h .  
R o sy j s k i  attache  w o j s k o w y  w y s t ą p i ł  w w i e l ­
kiej  ga l i .  P r z y  p i ą t e m  d a n i u  p o w s t a ł  c e s a r z  i 
z okaz j i  i m i e n i n  c a r a  w z n i ó s ł  t o a s t  n a  j e g o  p o ­
m y ś ln o ś ć ,  po cze m k a p e l a  w o j s k o w a  za in t o n o w a ła  
h y m n  ro sy jsk i .  W ob j edz i e  wz i ę l i  u d z i a ł  z a g r a ­
n i c zn i  attaches w o j sk ow i .

P a r y ż  12 w r z e ś n i a .  Do  Journ . des Dćbats 
d o n o s z ą  z B u k a r e s z t u ,  że n a  roz ka z  S t a m b u ł o w a  
z o s t a ł  R a d o s ł a w ó w  u w i ę z i o n y  po d  z a r z u t e m  z b r o ­
dn i  z d r a d y  s t a n u .  O d b y ł y  s i ę  t ak że  p o do bn o  zno - 
w?u a r e s z t o w a n i a  of icerów b u ł g a r s k i c h ,  J a k o  p o ­
w ód  a r e s z t o w a n i a  po da j e  p o l i c j a  w r z e k o m y  s p i ­
s ek  of i cerów,  k tó r y  j e d n a k  n a  po ży t e k  S t a m b u ­
ł o w a  w y m y ś l i ł a  po l i c j a  sof i j ska .

\

K o n s t a n t y n o p o l  12 w r z e ś n i a .  (D o n ie s i e n i e  
a g e n c j i  R e u t e r a ) .  O d p o w i e d ź  N i e m i e c  n a  n o t ę  
P o r t y ,  op i ew a  t a k  : „ N ie c h  P o r t a  s a m a  z a k o m u ­
n i k u j e  m o c a r s t w o m  p ro po zy c j ę  Rosj i  (co do j en .  
E r n r o t b a )  i j a s n o  ok re ś l i  sw o je  życzen i a ,  a  w t e ­
dy  N i e m c y  c h ę t n i e  b ę d ą  T u r c j ę  p o p i e r a ł y 14.

Go t e r a z  P o r t a  zrob i  ? —  n i e  w iad om o .  P o ­
w s z e c h n i e  m n i e m a j ą ,  że  z a ż ą d a  od R o s j i ,  a b y  
s a m a  p r z e d ł o ż y ł a  m o c a r s t w o m  s w ą  p ro pozyc j ę ,  a 
w t e d y  T u r c j a  p o p r z e  Ros j ę .

L o n d y n  12 w rz e śn i a .  W  k o ł a c h  p a r l a m e n ­
t a r n y c h  g ło s zą ,  że H a r c o u r t  w n i e s i e  w I zb i e  
g m i n  z p o w o d u  z a c h o w a n i a  s ię r z ą d u  wo bec  
n a j n o w s z y c h  za j ś ć  w  I r l a n d j i  n a g a n ę  d l a  r z ąd u .

P a r y ż  12 w rz e śn i a .  Figaro  og ł a s z a  p r y w a ­
tn e  p i sm o  ks.  K o b u r g a  do b l i sk i ego  p r z y j a c i e l a ,  
w  k t ó r y m  a u t o r  w y p o w i a d a  p o s t a n o w i e n i e  p o ­
św ię c e n i a  s ię s z cz ę ś c i u  n a r o d u  b u ł g a r s k i e g o ;  k o ­
c h a  bow iem d o b r y c h  i dz i e l ny ch  B u ł g a r ó w .  I  d a ­
lej  sk a r ży  s i ę  k s i ąż ę  n a  z a w i ś ć  n i e k t ó r y c h  m o ­
c a r s t w  u t r u d n i a j ą c y c h  p o d j ę t e  p r z e z  n i e go  n a  
W s c h o d z i e  dz i e ło  pokoju .

ZłS T  a , d . e s ł s , r i . e .

P o t r z e b a  K i l k u  d z i e w c z y n e k  od l a t  8 — 12
d la  u ł o ż e n i a  k o m p l e t u  do b r a n i a  l ekcy j  m a n i e r  
i t a ń có w .  L e k c y j  ud z i e l ać  będ z i e  j e d n a  z n a j ­
l ep s zy ch  n a u cz y c i e l e k  w a r s z a w s k i c h .  Rod z i ce ,  
k tó r z y  p r a g n ą  w y k s z t a ł c i ć  w  t y m  k i e r u n k u  swo je  
córki ,  r a c z ą  s ię zg ło s i ć  do A d m i n i s t r a c j i  P r a i -  
glądu. ul .  S y k s t u s k a  N r .  45.

Zmiana Sokalu.

August Sohellenberg
Dom bankowy v.e Dom komisowy
kantor wymiany L W O W I E spedecyjny

p r z e n i ó s ł  b i ó r a  s w o j e  

d o  g m a c h u  g a l i c .  T o w a r z y s t w a  k r e d y t ,  
z i e m s k i e g o

ulica Karola Ludwika 1.
M M I — I
gąg3BS3BE

Z  shoż wych targów.

12 września ouwo- J&roiłt*

7 ------ 7 4! G 85 - 7  25 6 75 - 7 . — 7 . 1 0 - 7  60
2ty1» 4 50 5 . -  4 25 -  4.70 4.—  4  50 4 .60—5.—
J ęczm ień  4 - — 6 — 4 --------5 75 !■- -5.50 4 .------6 45
Owies 3 4 0 - 4  — 3 40 3.95 3.50 - 4 . -  3 6 5 - 4 .  ..
Groeil .—  5 — 4 50  7 -  4.25 6.5' 4 75 7 —
W yka •— 4  50 3.65 - 4  40 3.50 —4.50 4.------ 4  75
Rzepak 9.25 9 . 7 : 9  —  9.60 9 — 9 50 9 . -  10 -

k o n io  czer. 3 5 . -------- 45 30 .—42 — 2 2 — -40 35.— 46 —
R o z ie ,  biała. ----------• i0 .—4 8 .— 37.— 5 0 . -  40 — 5 5 —
Konie. ł i T ? a d . ------------- —.----------------------------- —  ,—

w szystko  i s  100 kiio  netto bes woriu.
Ohmie; rs  56 k i lo  loco  L w 6 w  s! 20. — 60 nom inaln ie .  

O k o w ita  za 10-000 l i tr .  proc.  L w ów  loco 26'—  do 26.50  
W ied eń  12 w rześn ia  P tzen ica  od 7 25 do — •— . Żyto od 
5 ' 7 0 d o ’—  O k o w i u 2 6 8 7 — d o — ■—. B e r l in  12 w rześn ia
Fsrenica 151.75 d o  Żyto 116 .— do 118 Okowita
65 30  d" .— . P e s z t  12 w rześn ia  P szen ica  6  8 5  do — •— 
ŻySo 5  40  do — ■—  Okowita 27 50  do — .—

L w ó w .  Z I s b y  hand lowej ,  12 wrześni a 1837.
1. A kc js  ca sztukę.. 

bez kuponu  bieżącego pł acą  żądają 
bez d y w i d e n d y ;

Kolei  gał ic.  K a r .  Lud .  200 zł. m. k. 211  50  2 1 4  50
„ lwów. czer . - jass  200  zł.  w. a. 222  —  225 —

B a n k s  bypot .  galic.  200  zł.  w. a. 2 8 0  —  285  —
kredyt ,  gal ic.  200  zł .  w. a. 211 —  218  —

2. L is ty  zastawne, za 100 s ir .
Banku .  hyp.  gal ic .6 pro.  w.  a 

.  „ « 5  _ N
prem.  

o w. a.Bank** t r a j owego  4 ‘/4 
Tow.  kred.  gal ic.  5 ,

w » « d  „
.  4 '  /»

G. Z. kr.  wł.  (d.  6°/«) 3 c/0 w l i k*
.  „ „ ,  (d.  5 ’/*) *«/■•/• „

Ł. Ohligi sa 100 c
IndeBiui z icyjne  gałic.  5 pro.  m. k. 
Kom .  banku  kraj .  5 pro. w. a. I  em. 
Pożyczka  kra j .  z r.  1873 6 pro.  w a.

„ „ 1883 4 ‘/ i*/* .

o. L osy .
Losy miasta Krakowa

S tan i s ł a wo w a  .
6. M ontey.

Dukat holenderski 
Dukr,t c e s a r s k i .
Napoleondur 
Pó ł impe r j a ł  rosyjski  .
Rubel rosyjski srebrny

papierowy .
100 mar ek  niemiecki ch

99 75 100 75
103 25 104 25

95 50 96 50
101 — 102 —
92 75 93 75
99 — 100 —

9 sir .
r. 47 CO -

41

<r.
44 -

104 25 10 5  25
100 — 101 —
103 50 105 50

94 50 96 50

18 50 20  5 0
. 88 50 31 —

. 5-81 5 91

. 5-87 5 97
9 '93 10 03
10-24 10-34

. 1-40 i-r>o
1 10. 1-12 —

61.30 81.80

l E P o c i ą . g l  ł s o l e j o ^ ś r e
podhię: zegaru lw o w s k ieg o  od dnia 1 Czerwca 1387 roku.

. N
o £  oo a c  e fcc-oŚrK* ® 6 0  ►>cJ* P"

D o L w & w a r e M ą . ‘3  ’S,O 05SL, O£54*
i  £
a* °O

f i
aj -~ 

9

CO f-M 
0
0  ’£* 
0* 3,_h*

ea
0  2* CU 0

Z  K r a to w a  . . . .  
, Podw ołoczysk  . . . 
,  „ a a  Podzamcze  
„ C zerniow iec  . .

3 50 
10,24 
10.10 
10. 3

9 27
8.05) Mg
2.28 f i
3.35)

11.35 
3.50  
3.19 
3 30

3 58  
2.15

8.34
Ze 

Zimnej- 
w o d y

U  L w ow a e ic M 7 ! } :
Do Krakowa . . . .  

„ Po; w o łoezysk  .
„ „ s Podzamcza  
„ C zerniow iec  . .

10.44
6.19 
6.22  
6 20

4.10  
10.25) Mg 
10.55 -3 8  
l l .o c j  Ł f

4.50
12 38 

1.08 
12.22

2.25
4.08

7.58
Do . Zimnej- 

w o d y

Do Lw ow a przychodzą:
% Ohyrowa, Stryja. S ta n is ła w o w y  H n tia tyn a  i  Ł»- 

woc5 n ° ę o  pociąg otobow y g o d i .  1 m. 35.
Z Chyr owa. Stryja  i Ł&wocznego p oc iąg  osobowy

i ro c t ,  8 m. 59. .
Z Ohyrowa. S ta n i i ła w o w a ,  S tryja  i H usia tyna  po-  

j clijg osobowy godz- 4 m. 35,

Ze Lwowa odchodzą:
Do Chyrowa, Stryja, S tan is ław ow a,  Buczacza i H u -  

Biatyns. pociąg osobowy godz. 11 m. 47:
Do Stryja, Chyrowa i Ł aw ocsoego  pociąg  osobowy  

godz. 7 m. 20.
l)o Stryja i Ław ocznego  pociąg osobowy g. 6 in. 3'J 

U w a g a :  Grodziny oznaezon- grnbom i l iczb am i ozna- 
c ta ją  ;>orą nocną od g o d i in y  6 w ieczór  do 5.59 m .r a n o .
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Krawatki, Szaliki, Rękawi­
czki, Szelki, Spinki, Chustki 
jedwabne na szyję i do nosa, 
Cylindry składane atłasowe 
i tybetowe itp. towary modne 

mezkie

D z ie rż a w a . iści)*

1639 i — 7 p o l e c a ,  n a j t a - a a - I s j

M A G A Z Y N  N O W O Ś C I

B r a c i  L a n g n e r
W

L w ó w  H a lic k a  1. 1 6 .

C enniki na żądanie opłatnie.

Majątek ziemski U h r y ń k o w c e  
w powiecie Zaleszczyckim przeszło

7 0  ̂J  morgów ornego pola
w pszennej glebie, dwa młyny, arenda we wsi, 

karczma przy gościńcu
W d « >  w y d a i e r a a w i e n i f a  * 1 ^ 1

od  ± m a r r a  1 G S9 .

N a U e p s z t e s ]  J s a l s . o ś o i
Płótna, Weby, Stołową bieliznę białą i kolorową (nowo* 
Ręczniki, Chustki do nosa, ściereczki, perkale, s z i r tp r j  
dymki, oxfordy, piki, brylantyny, dreliszki liberyjne, k&P* 

pikowe i trykotowe, bieliznę kąpielovvą
P o le c a

"'ycn

M iJ62w «8iee;

T,
S i «

d
“■Ule
'Hi

4»Ur®*‘

!&■<

B l i ż s z e  w ia d o m o ś c i  u w ła śc i c i e lk i  m a j ą t k u  z B a r o nó w  
B r u n i c k i e h  M e l au j i  C y w i ń s k i e j  w  T a r n o p o l a  d o m  J a n g a n a  
(obok O g ro d u  Mi e j s k i eg o ) .  1640 4 8

Sldad
uprz.

c. k*
f a b r y k ■)

r lifyfĄi'*#..,fiaty* EB. 0R E R L E1THNERA SYNÓff
.> 0 K O * O K O # O # O »  X O *O S O K O K O K G C '

8
*o
n
no
»o

Zamówienia na gotuwe kostjumy, jak również 
wszelkie roboty w zakres krawieczyzny damskiej 
wchodzące p r z y j m u j e  i  w y k o n u j e  s t a r a n n i e  p o  c e n a c h  
u m i a r k o w a n y c h .

N a u k i  k ro j u  i s zyc i a  u d z i e l a m  c o d z i e n n i e  od  lOte j  do 

I s z e j  p r z e d  p o ł u d n i e m .
Józefina Dąbrowska

1656 właścicielka m agazynu sukien  dam skich
we Lwowie, plac Marjacki I. 8.  II. piętro.

O ♦
n  % 
2  +  
*  t
R *

Lekarz dentysta

m a t j a _  m ® . k
d yp lom ow any na w szech n icy  wiedeńskiej ,

otworzył - A t e l i e r  d e n t y s t y c z n e
p rzy  ul. H a lick ie j ,  Nr. 1. I. p iętro ,  i ordynuje od 9. do 6.

we Lwowie, plac Marjacki liczba 8.
Cennik fabryczny i kosztorysy na żądanie franco. H

bzi
Jut

I

we Lwowłe, piau m a ija u u  i. u. u. his li v< £ 3

e O K O X O K O K O * 0 * K O * O K O K O * O K O «
8 4

Sporządza sztuczne zęby  i szczęki ca le ,  oparte na c iśn ien iu  
pow ietrza  p o d łu g  n ajnow szego  amerykańskiego systemu. W ykonuje  
w szelk ie  operacje bez bolu za pomocąkokainy. P lom buje  zep sute  zę ­
by, z ło tem , srebrem, cem entem  i t. p. 1652 3 -  4

N i n i e j s z y m  p o w i a d a m i a m  S z a n .  P u h l i c z n o ś ó ,  że  z n a n y  od l a t  20

M a g a z y n  u b io ró w
p o d  f i r m ą  T ó i s e i f  u l .  K a r o l u  L u d w i k a  1. 1.

przeszedł na moje własność

A n t o n i U n d e rs
przedtem J  H iem irow skiego  Następcy

2 9 .we Lwowie R ynek L
o trz y m a ł  w n a jw iększym  w yborze i poleca po cenach  uaj-  

u m ia rk o w a ń sz y c h  : 1642 4—12
H a . f t 3T zaczę te  i ukończone n a  kanw ie ,  su k n ie  i t. p.

p r a w d z i w e  b e r l i ń s k i e  i j e d w a b i e  do h a f t u  
we  w s z y s t k i c h  i s t n i e j ą c y c h  k o lo r ac h .

2 C a , n . ‘W 3 7 ’ i w z o r y  do  h a f t u

Artykuły drobiazgowe i przybory do szycia i haftu.
Nowość! Torniury „Lucas.",

I n s t r a m e n t a  m u z y c z n e  i  s tr u n y .  
H erofony i Arristony.

Ł askaw e zlecenia z prow incji za ła tw iam  natychm iast.

P A T E N T
dl*

irsiystkich
krajów.

Z U P E Ł N I E

ToezipI e c z n a
lampa naftowa!

N ieb ezp iecze ńs tw o
eksplozji i pożaru ęj,

c a ł k i e m  N &

w y k l u c z o n e ! . c v V
^   ̂ V  P r z y

l a m p i e  t a k i e j ,
«b, się prze-

wróciła, b ę d ą c  już za-

i t ak  j a k  p o p r z e d n i o  j e s t  z a o p a t r z o n y  w n a j w ię k s z y  w y b ó r  suk i e n  
m ę s k i c h  i d z i e c i n n y c h ,  w y k o ń cz o ny ch  e l e g a n c k o  i p o d ł u g  n a j ś w i e ż s z y c h  
f a s on ów  z d o b o ro w e g o  m a t e r j a ł u  i po  n a j p r z y s t ę p n i e j s z y c h  s t a ł y c h  
cenach.

N u z b l i ż a j ący  s ię s e zon  j e s i e n n y  i z im o wy ,  j e s t  n a j w ię k s z y  w y b ó r  
p r z y g o t o w a n y ,  u p r a s z a m  j a k  n a j u p r z e j m i e j  o l i c z n e  zw ie d z a n i e .

Z g łę b o k im  »r.acnnkiem

LEON HIRSCHSPRUNG
L w ó w ,  ul .  K a r o l a  L u d w i k a  1. 1. g m a c h  Tow.  k r e d y t ziem.

Stołowe winog1 * 0 ^ '

Codzień św ieże  rozsy łają  ^  0 
pocztowych, 5  klgr. wagi,  fra" g(j 
braniem pocztow em  kwoty l  

F r a n k i  & Com p. W ers ch et*
1630 11-15

f»i«
k>Ch
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fycfn
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sho]

ki
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ło
om

%
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Biuro wywiadowcze i

J. PolińskDS®
3252 w e  L W O W I E

ulica K arola  Ludw ika l

p o ś r e d n i c z y  w k u p n i e  
dóbr ziemskich, kam ien i c  
t udz i eż

V
k
h
bit

hAlę

Prą

Sit

p r z y  d z i e r ż a w a c h ; r0gpW®L

świeconą, n a f t a  nie  m oże  
eksplodować, a z a t e m  wszel­

kie niebezpieczeństwo jest wy- 
kluczonem. m s  4-6

Pro«p»kt» na żądanie g r a t b .  
Jen era ln y  sastępo* d la  Galicji i Bukow iny  '■

Z Y G M U N T  P R E Y
we Lw ow ie ulica H etm ańska  l. 8.

P i e r w  s z a
S Z K O Ł A  P R Y W A T N A

I W "  d l a  c h ło p c ó w . ”9 1

k

i

ZPraco-^nia, i słszła-d. 
GOTOWYCH SU K IE N  M ĘZKICH  

P a w ł a  P i ą t k o w s k i e g o

we Lwowie, plac H alicki L. 13.
D ziękując  za d u y e h c z a s o w e  w z g lęd y  Szanownej  P. T. P u ­

b l iczności ,  p o lecam  ih ia d a l  moję pracow nię ,  zaopatrzoną w naj­
nowsze i najm d n ie jsze  tow ary  jesienne i zimowe po u m iarko­
wanych cenach. Z aop atrzy łem  m ia n o w ic ie  mój m agazyn w g o ­
tow e i ta>'ie suknie m ą s t ie .  tak, że można nabyć ca ły  garnitur  
własnej roboty za  13 złr . 5 0  ct. i wyżej.

JAN  III.M TO b l( %

Marynarki  w cen e 8 zł Pantalmw lngzt ie 3 zł. 50 ct. K a i i z e H i  2 zł- 50 ct.
W ykonyw am  oraz w sze lk ie  zam ów ien ia  w m iejscu  i na prowincję aau-

ratnia i po u m iir k o w a n y e b  cenach. 1613 8 - 8

p o l e c a
wyśmienite MYDŁA do mycia twarzy, rąk i kąpieli,

wyszczególnione za swe znakomite własności 
7ma medalami zasługi i dwoma dyplomami uznania.

Mydło glicerynowe przeźroczysto ,  zawiera

Koncessjonowana przez Wysoką Radę szkolną krajową pierw­
sza szkoła prywatna, przysposo łająca uczniów do szkół 
średnich z językiem wykładowym niemieckim i polskim zo­
stanie otwartą przez podpisanego 15. września b r. przy 

ulicy Kopernika I. 17. we Lwowie.
W p is y  u c z n ió w  r o z p o c z y n a j ą  s i ę  z d n i e m  1. w r z e ś n i a  c o ­
d z i e n n i e  od g o d z i n y  10.  do 12.  p r z e d  p o ł u d n i e m  i od 3. 
do 6. p o p o łu d n i u  w l o k a l u  t e j ż e  s z k o ł y ,  g d z i e  też  w sz e l k i e  
b l i ż s ze  s zc z eg ó ł y  p r o g r a m u  n a u k i  i w a r u n k ó w  p r zy j ęc i a  

d y r e k c j a  s zko ły  udz i e l a .
1657 2 —4 L E O PO L D  W E I& E L ,

profesor II. c .  k. g im usujum  ( n u m ie c k ie g o )  we L w ow ie .

Mydło do g o le n i i  brody 25 ct.
Mydło migdałowe, 10. 20 i 25 et.
Mydło kokosowe, b ia łe  do rąk 10 i 20 et  
Mydło palmowe, żó łte  6, 12, 18 i 20 ct. 
Mydło grysikowe, w y ś m ie n ite  do twarzy  

rąk 40 ct.

35*|0 czyste j  g l iceryny ,  znakomicie  wpły-  
•a na naskórek 20, 30 iwa na naskórek 20, 30 i 40 ct.

Mydło glicerynowe p łynne ,  wo f laszeezkach,  
oc iy » zcza  skórę od pryszczy,  l iszajów,  
tr ą d z i tó w ,  f laszka  40 ct.

B  B  E  H B  B  B B _ B  B

Zmiana lokalu.

Mydło żółtkowe, w ydelikaca,  w y g ła d z a  i Mydło piaskowe, do m yc ia  rąk, 15 i 25 et.
znakom ic ie  oczyszcza  skórę 30  ct. jMydło pumeksowe, do mycia ko łn ierzyków  

Mydło zio łowe, o trzym ujące  się przez  zgę-l i m a ńk i . tó w  gutaperehow ych  10 ct  
szcztMiie soku roślin  arom atyczH o-żyw i-M ydło  fymulowe znakom ic ie  oczyszcza  skó- 
eznyeh , zuakom ite  25 ct. rę <>d w szelk ich  wyrzutów 50 ct.

Mydło piżmowe, posiada  bardzo przy jem ny  Mydło karbolowe, bardzo korzystn ie  myć

N i n i e j s z c m  z a w i a d a m i a m y  że  l o k a l  n a s z  z n a j d u j ą c y  
s i ę  p r z y  ul i cy K o p e r n i k a  1. 7  p r z e n i e ś l i ś m y  n a

u l i c ę  T e o l m i c k ^  l i c z b a  1 .

(P la c  C a stru m ).
P o le ca m y  przeto i  nadal ła sk aw ym  w zględom  swój w ła s n y  wyrób

chamottowych pieców kaflowych, kominków, kuchen wanien 
i okryć ściennych, z gładkich lub deseniowanych kafli w ko­

lorze białym, brunatnym lub zielonym.
W i e l o k r o t n e  d o ś w ia d c z e n ie  p o u c z y ło  n a s  o n i e d o k ł a d n o ś c i a c h  

w  w y k o n a n iu  ro b ó t  n a s z e g o  z a w o d u ,  p r z e to  u s t a w i e n i e  p i e c ó w  
w y k o n u je m y  s a m i  l o b  p o r u c z a m y  t a k o w e  d o ś w ia d c z o n y m  i u z d o l ­
n io n y m  k a f la r z o m .  — ■ W s z e l k i e  c h o ć b y  n a jd r o b n ie j s z e  n a p r a w y  
w y k o n u je m y  d o k ła d n ie  i  po  m ie r n e j  c e n ie .  1647 3 — 6

K reś l im y  się  z Wysokiem szacunkiem

Kubin Brich & Korzeniowski.

twarz, a naw et  całe  cia ło  w czasie  
e p id s m j i ,  ce lem  ochronien ia  się  od za­
każenia  20 et.

Mydło siarkowe, * w ie lk iem  powodzeniem  
u żyw a  się  do z n isz czen ia  pryszczów i 
w sze lk iego  rodzaju wyrzutów na skó­
rze 25 ct.

Mydło bBnzeosowe, bardzo k orzystn ie  używa  
się  do u su n ięc i*  wyrzutów i plam  
skórnych 25 ct.

p iżm ow y zapach 30 ct.
Mydło paczulowe,  przyjemnej woui i jest  

bardzo poszukiw ane 30 ct .
Mydło różane, najprzedniejsze  40 i  80 ct.
Mydło oliwne d is  d z iec i  36 ct.
Mydło z Igieł sosnownych, przyjem ne w 

użyciu, sk u teczn ie  ochran ia  skórę od 
l i szajów  i wyrzutów 30 ct.

Mydło balsamiczne, oczyszcza skórę, nada­
je b ia ło ść  i d e l ik a tn o ś ć  40 ct .

Mydło fijołkowe, przyjemnej woni 35 et . Mydło kamforowe, uśm ierza  św iędzen ie
Mydło kosmetyczne, usuw a p ieg i ,  opalenia  p ieczen ie  skóry, usuw a w yrzuty  i czer-

słoneczne  , twarzy przywraca św ie żo ść  woność z twarzy i rąk 25 ct
i b ia ło ść  60 ct . Mydło miodowe, do w y d e l ik a tn ie n ia  rąk,

Mydło hygienlczne przet łuszczone ,  n«dzwy-i kawałek 10 ot. 
czaj d e l ika tne  i spec ja ln ie  zas tosow n e Mydło mieszczańskie, znakomite 10 ct . ipjj

1 Mydło smołowe, zawiera 40*/,  czystej  smo-
ły  (dz iegciu)  u s u w a  p ryszcze ,  l i sza je ,  ~  
wszelk ie  w ysypk i  skórne, pocen ie  nóg i jlj. 
łu p ież  n» g ło w ie  30  ct. 

Mydło-smołowo-glicerynowe, miękczy i o- TA 
czyszczą  skórę od l iszajów, trądzików i JjJj 
t. p., kawałek 30  c t
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C e n t r a l n e j  . 
PIWNICY WZOROM:

zostającej pod nadzorem i kontr° j|# 

król. węg. Ministerstwa W
Białe i czerwone, (

stołowe, deserowe i k u n lĈ  
T O K A J E ,  y

w edług  szczegó lnych  c e u n ik ó *  ^
poleca  hanse ła  ua żądanie

ST. HUBKI

n
k

. 6

. p
T

Hiwe Lwowie, (0i2
w yłącsny  zastępca dl». G a l i n B y

D e s e r o w e  g r u s z k i  1 j o
Śl iwki  Turkes t ańsk i e  5 kilogram0̂

/

cz to w y  koszyk zlr .  1 50 —  CzerW0?, t  
uo 4 - l i t r o w a  beczułka złr 3. — B i 1 w)*t| 
no 4 l i trow a beczułka z łr .  2.50 re*f|4jj

do tw srzy  50 ct.
Mydło ryżowe, używ a  się  do w yd e l ik ace ­

nia i w ybie len ia  skóry na tw arzy i rę ­
kach  60 ct.

Mydło gl icerynowe, b i s łe ,  ła tw o  p ien iące  
w ybornie  o czy szcza  skórę i chroni od 
pryszczenia  s ię  30  ct.

N abyć m oena we  L w o w i e  w  sklepach w łasnych , ul. K opernika  V. 5,  
Hotel E uropejski i  ul. H alicka róg W ałow ej. W  K r a k o w i e  S u k ie n n i­
ce i- 20. W  C z e r n i o w c a e h  R ynek l. 2. oraz we w szystk ich  p ierw szo­

rzędnych sklepach i aptekach.

IriL

I

GALICYJSKI
B A N K  K R E D Y T O W Y

przyjmuje wkładki

franco za pobraniem pocztowcui . 
1619 I Spka. wW ersohetz ( Węgry).

W ażae dla zdrowia 
i tajemnioy.

u a
potrzebującym  v  >iW

^ i a ^ ± e c f s l k : i
i o p r o c e u io w u je  t a k o w a
1301 1 8 0 - T

F s n io m  i pai. m
cjonalnej pora. -  i pomocy i«»- -rf' 
udziela takow ą z gw aranc ją p A ‘Vi f i  

tutku i najśc iś le jszej  ta jem nicy ,  J0'’ 
czony od k ilk un as tu  lat  praktyk0-1

Specjalista lekarz w choro^ 
dyskrecyjnych.

Nowości na suknie i kostjumy
w największym wyborze poleca najtaniej

rocznie. Przyjmuje od 9 — 12 godziny l 0 . j f '  
przy u l icy  W ałowej Nr. 11 aa 1 
1582 w chód przez  podwórze, “H

SSiSSE SE IrSE E S  (Ml
Na dyskrecjonalne  l i s ty  pod 

rr ‘ 1 ’ 1 U .  odpLii'J. D, Kurpiel u l .W ałow a  .. .
bczztyłocznie i w y s y ła  lekarstw a

2 3 n . l * © n . i ©  c e n ^ - , .

Chcą» poabyć s ię  nakładu, su iż a m y  o przesz ło  5, /, cenę dzieła

Magazyn Schayerów przez Teofila B&utlersi, w przekładzie Wt BoóusNiwskieśo 
Powieść tę, dwutomową, będącą jo duet)' z naj piękniej-

może każdy o trzym ać 
7.Ir. 10 centów, a ta

-ilSklO!,

Anonse PP. AboasaŁów.
(Które każdy abonent ma Pr*'4ei 
umieszczać bezpłatnie w objć1 

wierszy uiiesiecznie.l

J e s t  do z b y c ia  s z t u c ie c  sy s t00* jtWu 
m iu g to n -  w zu p ełn ie  dobry*® «fcie®

I Y

s zych  a r cyd z i e ł  l i t e r a t u r y  frauc 
za 1 zl r , ,  z p r z e s y ł k ą  pocz tową za 
za l i c z k ą  1 z l r .  40  ct .

Administracja „Przeglądu4
Q  895  Lw ów . Sykstus/ca 4.5.

EO O O O O O O TO O O O O O O O O TO O O O O O l

B liższa  w iadom ość u A. Pacbni0 
w K olendzianacb p. D a w id k o w c s - ^ ^ i , )

-A *P o s z u k u j ę  m ło d e j  o so b y  R  ‘ to
domem. Osoby posiadająca ****wumum. J U, ijl
kwalifikacją lub u zd o ln ien ie  do to ^  
ją  p ierw szcńntw o A d r . s  : L is t  P9
S tr z e l i s ta .

P o k ó j  k a w a l e r s k i  
towy, ul.  Batorego  1. 

7 złr.

unaeblow:inL {r° 
24 2gi» 1

Kocyki na łóżka, kołdry szyte z wełnianego i iedwahnego atłasu
(we wszystkich kolorach)

Materace włosienne, dywany angielskie, kapy na łóżka

poleca po niskich cenach Magazyn
1479 12—52

a - - o ,e r i
p o d  „ z ł o t y m  L w e m “  w ©  L «  o v »  i e

waęie«a! ’̂ittwa)B»BWiw»5««Mvw^wi^EwaawBwa ^ s )gsawtiBaME^iBMWi^^
O dpow iedzialny redaktor: W a c ł a w  Papie.r z fabryki B raci F ijatk ow sk ioh  w  Biafej.

m m vm m sfK m m na
Z d r u k a r n i  i l ito g r a t j i  F i l ie r a  i S p o t& i (N r. T e le fo n u 174 A .)


